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GAZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 

z wyjątkiem dni poświąteeznych.
.Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal.. 

pocztą 16 hal. — Biura Rcdakeyi i Administraeyi 
ulica Czarnieckiego 1. 10. - Ekspedyeya miejscowa
w biurze dzienników St. Sokołowskiego, ulica Jagiel­
lońska I. 3. — Listy nałoży frankować.

Rekiamacyc otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakcyi Nr. 88.

P r e n u m e r a t a .

rocznie  . . 
półroczn ie  .

W Niemczech

z a  m i e j s e o w a : m i e j s c o w a :
32 K 1 ćw ierćro cznie  8 K —  h. rocznie . . . 24 K 1 ów ie rćro cznie
16 K 1 miesięcznie 2 K 70 h. półrocznie. . . 12 K | miesięcznie.

8 K 
2 K

3 K 20 h miesięcznie. WTe wszystkich innych państwach 3 K 35 h. miesięcznie.
„P rzew odnik  na ukow y I literacki", dodatek miesięczny do Gazety Lwoioslciej, otrzymują cało- 

i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenum erują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ówierćroezni i miesięczni za dopłatą: pierwsi 1 K 50 h., drudzy 60 h. 
„Przew odnik" prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Ceny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub jego 
miejsce 20 hal.

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła­
ne po 60 hal., za wiersz lub jego miejsce miary pe­
titowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje w yłącznie: Biuro dzienników S okołowskiego 
we Lw ow ie  ulica Jagiellońska I. 3. W Paryżu wy­
łącznie A geneya: O. Adam (V. de Raczkowski) 38 
Rue dc Yarenne.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.

Obwieszczenie.
Wydział krajowy Królestwa Galicyi i 

Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem Kra- 
kowskiem, jako zarządca galicyjskiego fun­
duszu propinacyjnego, podaje do powszech­
nej wiadomości, że d n i a  30 c z e r w c a  
1913 r. o g o d z i n i e  9 r a n o  odbędzie się 
w gmachu sejmowym przy ulicy Marszał­
kowskiej l . l w  salach komisyjnych nr. I. i 
II. na pierwszem piętrze 48-me losowanie 
4 prc. obligacyj galicyjskiego funduszu pro­
pinacyjnego.

Stosownie do planu losowania, zatwier­
dzonego reskryptem c. k. Ministerstwa skar­
bu z dnia 3 października 1889 1. 4558/F. M., 
wylosowane będą następujące obligacye:
Ser. sztuk obligacyj koron
A. 29 po 20.000 kor. 580.000
B. 55 „ 10.000 „ 550.000
G. 985 „ 2.000 „ 1,970.000
D. 282 „ 1.000 „ 282.000
E. 561 „ 200 „ 112.200
F  ._____110 „ 100 „ 11.000

2.022 sztuk obligacyj. Razem 3,505.200
Z Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem Kra- 

kowskiem.
We Lwowie, dnia 7 czerwca 1913.

CZĘŚĆ NIEURZĘD0WA.

Lwóio, 11 czerwca.

Rada państwa.
Z Izby posłów.

Na wczorajszein posiedzeniu Izby po­
słów, w dalszym ciągu rozprawy ogólnej nad 
planem finansowym, po p. V i s k o v s k y m  
p. F u n k  (z początku po czesku, nastę­
pnie po niemiecku), omawiał plany finanso­
we PP. Ministrów Korytowskiego, Biliń­
skiego oraz Mayera i wskazał na to, że treść 
ostatniego przedłożenia wcale nie jest lepsza 
od przedłożenia dr. Bilińskiego. Mówca zwró­
cił się przeciw stawianiu przez Rusinów ian- 
ctim między planem finansowym, a reformą 
podatku domowo klasowego. lunctim  jest, 
zdaniem mówcy, nieuzasadnione, ponieważ 
Galicya i Bukowina będą miały korzyści z 
małego planu finansowego, nie można więc 
tym krajom dawać specyalnego warunku w 
postaci reformy podatku domowo klasowego.

Na tem obrady przerwano.
P. O n y s z k i e w i c z  uczynił wniosek 

o ulgi na kolejach dla duchownych.
P. B u z e k  wniósł interpelacyę w spra­

wie traktowania robotników polskich z Gali­
cyi przez władze pruskie.

P. O l e ś n i c k i  interpelował w spra­
wie konfiskaty broszury p. Cegielskiego p. t. 
„O co się toczy walka wyborcza".

P. B i a n k i  n i  w zapytaniu do Prezy­
denta Izby podniósł, że mimo zarządzenia 
władz wojskowych dotychczas rezerwiści kor­
pusu dalmackiego nie zostali puszczeni do 
domów.

Na tem posiedzenie zamknięto.
Dziś Izba zebrała się na dalsze obrady 

o godzinie 11 przed południem.

Z kom isyj.
Komisya b u d ż e t  o w a  prowadziła wczo­

raj po południu w dalszym ciągu obrady nad 
prowizoryum budżetowem.

P. S c h o i s s w o h l  poruszył sprawę Re­
dlą i wytykał, że władze wojskowe zmusiły 
go do samobójstwa.

P. O n c i u l  omawiał kwestyę językową 
na Bukowinie i domagał się uregulowania 
jej za pomocą rozporządzenia językowego.

P. L a n g  uczynił wniosek o zamknię­
cie dyskusyi, który przyjęto.

P. G o s t i n c a r  domagał się poprawy 
bytu materyalnego robotników, zajętych w 
fabrykach tytoniu.

Pp. K r a f t  i T e u f e l  omawiali sprawę 
sanacyi finansów miast i gmin wiejskich.

P. M ik  lo s  domagał się upaństwowie­
nia policyi w Gracu i Innsbruku.

P. C h o ć  żalił się, że Rząd nie tro­
szczy się o czeskie szkoły mniejszości.

P. F r a n t a  oświadczył, iż zgadza się 
z wywodami p. Rosnera, że równocześnie z 
wybuchem wojny bałkańskiej wyłoniło się 
przesilenie ekonomiczne.

Po przemówieniach pp.: T o m s z i k a  i 
N e m c a ,  p. S c h r e i n e r  wniósł rezolucyę 
w sprawie eksploatacyi kainitu w Kałuszu.

P. K o 1 i s c h e r podniósł imieniem Koła 
polskiego skargę, że postanowienia ustawy o

popieraniu rezerwistów i ich rodzin wyko­
nywane są w sposób niezadowalający i że 
zwłaszcza nie wypłaca się przepisanych 
w ustawie wsparć z powodu rzekomego ma­
jątku. Mówca przyłączył się do wywodów 
p. Schreinera w sprawie podwyższenia fun­
duszu melioracyjnego i oświadczył, że uczyni 
wniosek o rozszerzenie tego funduszu na 
całą Austryę. Mówca wytknął brak w mowie 
P. M inistra kolei Forstera wyjaśnienia co 
do wniosku państwowej Rady kolejowej, dą­
żącego do decentralizacyi Administraeyi i 
stworzenia większej samodzielności funkeyo- 
naryuszy.

Następnie omawiał politykę inwesty­
cyjną na kolejach państwowych i poczynił 
w tej mierze szereg uwag. Dalej mówił o 
wniosku p. Friedm anna w sprawie zacią­
gnięcia pożyczki na budowę telefonów. Te­
oretycznie mówca uważa wniosek za racyo- 
nalny; praktycznie atoli ze względu na 
obecną sytuacyęj na targu pieniężnym i na 
konieczność wydobycia pieniędzy na inne 
cele w drodze pożyczek należałoby na tem 
poprzestać, gdyż Zarząd państwowy wszedł 
na drogę krótkoterminowych annuitetów.

Na tem posiedzenie zamknięto.
Dziś komisya zebrała się o godzinie 10 

przed południem na dalsze obrady.
Komisya p r a s o w a  załatwiła wczoraj 

§§ 2 5 -2 9 ,  30, 31 i 3 3 -3 5 .
Dziś dalszy ciąg obrad.

Ze związku niemiecko-narodowego.
Związek nicmiecko-narodowy przyjął je­

dnogłośnie do wiadomości umowę z Rządem 
w sprawie polepszenia płac kolejarzy i pole­
cił swemu prezydyum, aby wraz z Rządem 
i Prezydyum Izby działało w tym kierunku,

C)

Fr. Rawita-G awroński.

S I E L A N K A  P A D O W A Ń S K A ,
Y.

(Dokończenie).

Starzec zamyślił się — uśmiechnął się 
w zamyśleniu.

— Co gorsza, powiem ci nawet, że nie 
ożeniłem się z tą, do której tyle sonetów na­
pisałem !

Twarz Wilka wyraziła zdziwienie.
— Nie dziw się... to się zdarza bardzo 

często: jedna bierze nasze sonety, a druga — 
nasze serce.

Stary zamyślił się, jakby utonął we 
wspomnieniach.

— Ta, której nie ofiarowałem ani je­
dnego sonetu, była moją najgłębszą miło­
ścią... zajęła całe moje serce... stała się dla 
mnie najpiękniejszym poematem... nie było 
miejsca na sonety...

Głos jego nabierał rzewnego brzmienia.
— Byłem bardzo szczęśliwy...
Westchnął.
— Opłakałem ją... pogrzebałem — mó­

wił jakby sam do siebie — i kocham ją do­
tychczas, a nawet, ty młody, nie uwierzył­
byś — kocham ją teraz więcej niż dawniej...

Uśmiechnął się boleśnie.
— Przeżyłem miłość i boleść...
Wilk odnosił takie wrażenie, jak gdyby 

to wszystko, co mówił Foscari, odnosiło się 
do niego.

Stary nagle ton rozmowy zmienił.
— Z tobą musi być inaczej... jesteś 

młody, zdolny, uczony, możesz się stać chwa­
łą twojej ojczyzny. Maritę kochasz... jesteś 
przez nią kochany... życie przed wami — 
jak piękny, jasny, (słoneczny dzień... Ja  nic 
przeciwko waszemu związkowi nie mam, ale 
ty masz także ojca, — co on o tem myśli ?

— Ach, mój ojciec dobry... on kocha 
mię bardzo... nic innego nie pragnie nad 
moje szczęście. Jest senatorem wielkiego pań­

stwa... zamożności także nam Pan Bóg nie 
poskąpił...

Foscari słuchał uważnie.
— Miłość jest wielką potęgą w życiu, 

ale nie jest wszystkiem — rzekł zamyślony.
Wstał, zrobił kilka kroków w izdebce 

i niby sam do siebie wymówił jeden wyraz 
ty lko :

— Ojczyzna...
Potem usiadł znowu.
— Można li mieć dwie ojczyzny, dwie 

dusze, dwa serca — i siebie samego dzielić 
zawsze, ciągle, przez całe życie?

Wilk nie domyślał się do czego dąży 
Foscari.

— Ty jesteś synem szlacheckim... masz 
przed sobą wszystkie drzwi otwarte — do 
służby, do zaszczytów...

Urwał nagle.
— Zechcesz zapewne wrócić do ojczy­

zny swojej z Maritą.
— Wrócę... ona pokocha naszą piękną 

Polskę.
Foscari milczał. Dłonią czoło pocierał, 

jakby myśli jakieś chciał od siebie odegnać, 
a oczy błyszczały mu jak szkło.

— Życie — to wielki ciężar — rzekł 
niby sam do siebie, nie patrząc nawet na 
Wilka, jakby go w izbie nie było. Ojca, 
matkę, ziemię rodzinną opuścić musi... Ona 
będzie ku nam myślą latać... do tej naszej 
Bron ty cichej, do morw naszego sadu, do la­
gun, do złocistej Wenecyi... do ojca samo­
tnego...

Głos mu się załamywał i zdawało się, 
że lada chwila starzec wybuchnie niepowstrzy­
manym płaczem.

Przełamał jednak wzruszenie, zapano­
wał nad sobą i spokojnym głosem zwrócił 
się do zmieszanego trochę Wilka.

— Trzeba przyjacielu, abyś do ojca po­
jechał. Pióro nie zastąpi duszy, którą żywem 
słowem trzeba przed ojcem otworzyć... po­
wiesz mu wszystko... wysłuchasz go... pora­
dzisz się...

Wilk z pewnem ożywieniem zawołał:
— Ależ ja  ani chwili nie wątpię, że 

ze strony mego ojca nie będzie żadnej prze­
szkody.

Foscari przyjął tę uwagę milcząco.
Rozstali się nader serdecznie.
Czy stary Włoch, namawiając do po­

dróży Wilka, nie miał zamiarów ukrytych?

Może... zbyt był doświadczonym. Czas i prze­
strzeń — to waga, na której położona mi­
łość rzadko idzie górą...

W parę tygodni po tej rozmowie, Wilk 
przybiegł uradowany do willi Mira Taglio.

— Otrzymałem list od ojca... Przysyła 
mi pieniądze na przyjazd na wakacye... Da­
wniej pisał, że nie wrócę do domu aż po 
trzech latach, a teraz...

Foscari szepnął:
— Dobry ojciec.... zatęsknił za tobą....
Marita sposępniała trochę.
Wilk cieszył się jak dziecko.
— Jakże się wszystko składa dosko­

nale! Jechać, jechać najprędzej, aby co ry­
chlej wrócić!

Gdy już schodzili do barki, która cze­
kała na powrót Wilka, Marita szepnęła mu 
w drodze :

— Antonio.... gdybyś nie wrócił....
W tych słowach było tyle bolu, głos 

tak się łam ał rozpaczą, że Wilk uczuł nagle 
zdławienie w gardle, łzy mu napłynęły do 
oczu. Zdołał tylko rękę jej ucałować w mil­
czeniu....

— Moja.... moja.... wrócę....
Noc pokryła wzruszenie.
Wskoczył do barki, a ledwie wiosło 

uderzyło o wodę, łzy głębokiego wzruszenia 
polały mu się po twarzy.

Postanowiono, że Foscari odwiezie go 
swoją peotą do Mestre, a ztamtąd najętą ka­
rocą Wilk odjedzie na Pontebbę do Wiednia.

W kilka dni potem całe towarzystwo 
znalazło się razem w willi Foscarich.

Odpłynęli kanałem na Fuzinę.
Zbliżali się do Mestre. Przed nimi 

wznosiły się mury miasteczka, a na prawo 
daleko, jakby z płaszczyzny wód, strzelały 
do góry wieże kościołów weneckich i szero­
ko rozsiadła na morzu masa murów, otoczona 
lazurową tonią lagunów — królowa mórz 
w pełnej swojej krasie i majestacie.

Nastrój panował smutny. Kochanowski, 
zapatrzony w wyłaniającą się z morza We- 
necyę, milcząco wchłaniał w siebie jej pię­
kność. Foscari rozmawiał z Wilkiem, a Ma­
rita nieruchomym wzrokiem patrzyła na Me- 
strę, zkąd miał odjechać jej ukochany do 
dalekiej, nieznanej jej Polski, o której tyle 
tylko wiedziała, że, kiedyś królową była tam 
Bona.

Imć Pan Mateusz także się czuł jakoś 
nie swojsko, ale się krzepił i dowcipkował.

— A pamiętaj Mości Wilku, abyś w 
Nieporęckich lasach nie zabłądził.

— Za dwa miesiące będziecie mię mieli 
z powrotem — pocieszał siebie.

Ale trudno było o nastrój wesoły.
Na dziedzińcu wielkiego zajazdu stało 

kilka karet podróżnych, kolo których tłoczy­
ły się różnobarwne grupy żegnanych i że­
gnających. Hałas, głośne rozmowy, przerzu­
cania się słowami pożegnania krzyżowały się 
w powietrzu. Służba roztrącała grupki stoją­
cych, niosąc lub wioząc na ręcznych wó­
zkach walizy i pakunki podróżnych.

— Otóż i twoja karoca — odezwał się 
Mateusz.

Na górnej balustradzie jej widać było 
na okół napis wielkiemi lite ram i: Yenezia- 
Pontebba-Vienna-Cracovia-Yarsovia.

Wszyscy zbliżyli się ku niej.
Służba układała rzeczy na górnej plat­

formie. Furmani zaprzęgali konie. Podróżni 
powoli zaczęli zajmować miejsca swoje.

Nastąpiło pożegnanie milczące.
— Pokłoń się tam naszej miłej Pol­

sce — rzekł Kochanowski.
Uściskali się wszyscy.
Marita stała blada i milcząca. Słówka 

jednego nie mogła z siebie wydobyć. Całe 
jej serce wypełniała wielka i czysta miłość.

Woźnica już miejsce na koźle zajął. Na 
okół słychać było pożegnania.

Od drzwiczek karocy Wilk jeszcze się 
odwrócił, w rękę Maritę pocałował i do po­
wozu wskoczył.

Rozległ się trzask bicza. Na pożegna­
nie usłyszał głos Marity :

— Pamiętaj... gdybyś nie wrócił...
Karoca ruszyła. Marita upadła w ra­

miona ojca, twarz przychyliła ku niemu i 
płakała. Nawet Mateusz sposępniał.

— Ciężka rzecz miłowanie... — zau­
ważył.

Powóz powoli potoczył się drogą. Wi­
dać było długo rękę Wilka i białą chustkę, 
którą powiewał.

I znikło wszystko...
Stary Foscari westchnął. Nikt ani słó­

wka nie rzekł. W milczeniu kierowano się 
ku peocie...

Padwa-Wenecya 1912.
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aby Izba zebrała się w lipcu na obrady nad 
planem finansowym. Dalej polecił Związek 
swemu prezydyum, aby od Bządu domagało 
się stanowczego oświadczenia, czy polepsze­
nie materyalne, zawarte w przepisach pra­
gmatyki służbowej będzie działało wstecz od 
I lipca, skoro plan finansowy będzie uchwa­
lony.

Gabinet lir. Tiszy.
Stefan lir. Tisza nie wiele stracił cza­

su na stworzenie nowego gabinetu. Już d. 9 
bm. zadanie to było spełnione.

Z wyjątkiem m inistra rolnictwa hr. 
S e r e n y i c g o ,  który po jak najsolenniej- 
szem zapewnieniu swej solidarności z gabi­
netem i partyą pracy, złożył jednakże port­
fel ze względu na swe osobiste stosunki i 
oświadczył, że żadną miarą nie mógłby na­
dal pozostawać w rządzie, przeszli w skład 
nowego ministerstwa wszyscy ministrowie 
resortowi poprzedniego gabinetu.

Nie pozostanie w nim jednakowoż do­
tychczasowy członek nowego gabinetu mini­
ster Chorwacyi J o s i p o v i c b, ponieważ 
nie chce krępować swą osobą postanowień 
nowego szefa rządu co do spraw personal­
nych, jakie w Chorwacyi mają być zała­
twione. Krążą pogłoski, że tekę tę hr. Tisza 
powierzyć chce hr. K k u e n o w i - H e d e r -  
v a r  emu ,  w miejsce zaś hr. Serenyiego za­
mierza wprowadzić na stanowisko ministra 
rolnictwa — wiceprezydenta narodowej par- 
tyi pracy bar. G h i 11 a n y e g o. Ministerstwo 
spraw wewnętrznych przejść ma w ręce Jana 
S a n d o r a ,  a ministrem a latere zostałby 
w tym składzie rzeczy bar. Stefan Bu- 
r  i a n .

Tak więc lista nowego gabinetu przed­
stawia się następująco: Prezydyum i na ra­
zie kierownictwo ministerstwa chorwackiego 
hr. T i s z a ;  ministerstwo a latarc: bar. B u­
r i a n ;  ministerstwo spraw wewnętrznych 
Jan S a n d o r ;  ministerstwo wyznań i oświa­
ty : Bela J  a n k  o v i c h ;  ministerstwo spra­
wiedliwości : Eugeniusz B a 1 o g h ; minister­
stwo skarbu: Jan T e l e s z k y ;  ministerstwo 
handlu: Władysław B e o t h y ;  ministerstwo 
rolnictwa: bar. G b i l  l a n y ;  ministerstwo 
houwedów: gen. Samuel H a z a i .

Jak węg. Biuro Tel. ogłasza, ten skład 
ministerstwa, niemniej zaś okoliczności, w 
jakich ono powstało, wywołały żywe zado­
wolenie partyi pracy narodowej. Wkroczy 
ona z jak najlepszą otuchą na teren nowej 
kampanii, zdecydowana strzedz dotychczaso­
wych zdobyczy i utrzymać zdolność Sejmu 
do pracy.

*
N. Fr. Presse otrzymała z Budapesztu 

następującą inform acyę:
Prawdopodobieństwo, że hr. Khuen-He- 

d ery ary obejmie tekę chorwacką, znikło pra­

wie zupełnie. W7 kołach politycznych wska­
zują na to, że polityk, który już kilkakrotnie 
piastował prezesurę gabinetu, nie może obej­
mować teki — do pewnego stopnia podrzę­
dnej. Niemniej jednak hr. Khuen starać się 
będzie swą znajomość stosunków i rutynę 
polityczną oddać na usługi rządowi. Hr. Ti­
sza konferował z lir. Kimonem kilkakrotnie 
przez czas dłuższy — a. podobno sprawa 
chorwacka stanowiła główny przedmiot tych 
konferencyj, o przebiegu zresztą obaj politycy 
zachowują uparte milczenie.

Niemało wrażenie sprawiła wiadomość, 
że hr. Tisza złożył dłuższą wizytę b. prezy­
dentowi Sejmu Albertowi Berzeviczemu. Za­
raz rozeszły się toż pogłoski, że posłowi te­
mu nowy premier zamierza powierzyć prze­
wodnictwo Izby. Pogłoski twierdzą dalej, że 
p. Berzeviczy waha się, czy ofiarowaną mu 
godność przyjąć, ponieważ stosunków w Sejmie 
nie uważa jeszcze za uporządkowane do tego 
stopnia, iżby działalność jego na stanowisku 
prezydenta mogła wydać pożądane owoce. 
Jako szczegół ważny podnieść wszakże wy­
pada, że p. Berzericzy, na którego iiberal- 
noścł opozycya wielkie, pokładała nadzieje, 
wyraźnie oświadczył, iż nietylko jak najgo­
rętszą sympatyę żywi dla osoby hr. Tiszy, 
lecz w zupełności podziela jego poglądy i 
pochwala postępowanie.

Jedno z pism węgierskich zapewnia, 
jakoby fuzya stronnictw opozycyjnych, prze­
stała już być przedmiotem rozpatrywania, 
a stała się faktem dokonanym. Wedle tej 
wersyi na czele sprzymierzonej opozycyi sta 
nąłby hr. Juliusz Andrassy, któremu przy­
dany zostałby dyrektoryat. Rzecz szczególna 
przy te m : na liście dyrektoryatu niema na­
zwiska żadnego z polityków, którzy stali do­
tąd w pierwszym rzędzie opozycyi.

W partyi pracy narodowej ubolewają 
nad tem. Zjednoczenie opozycyi uważają tam 
za rzecz z ogólnego stanowiska za pożyteczną, 
zwłaszcza gdyby ster zjednoczenia dostał się 
w ręce polityków wiernych zasadom z roku 
1867. Wówczas stałyby w Sejmie naprzeciwko 
siebie tylko dwa silne stronnictwa, wzajem 
walczące o władzę, co w porównaniu z dzi­
siejszym stanem rzeczy byłoby nielada po­
stępem. Przechodzenie, władzy kolejno z rąk 
jednego stronnictwa w ręce drugiego możli­
we byłoby oczywiście tylko w takim razie, 
gdyby opozycya przedstawiała zwartą całość, 
a taka znowu całość mogłaby utworzyć się 
jedynie kosztem haseł r. 1848.

Na razie wszakże fuzya jest ciągle je­
szcze muzyką przyszłości, stanowi tylko — 
wbrew twierdzeniu wspomnianego organu 
budapeszteńskiego — przedmiot częściowej 
wymiany zdań pomiędzy frakcyami opozy- 
cyjnemi, Przypuszczają wszakże coraz po­
wszechniej, że pod naciskiem stosunków fu­
zya ostatecznie przyjdzie do skutku.

Komitet wykonawczy opozycyi ogłasza, 
że z lir. Tiszą tak samo wdawać się nie bę­
dzie w żadne pakty, jak nie wdawał się; w 
nie z dr. Lukacsem.

Co do swego udziału w posiedzeniach 
Sejmu, uchwaliła opozycya póty nie pojawić 
się w Izbie, póki nie zostanie zniesiona u- 
stawa o straży parlamentarnej. Agi tacy ę 
swą zamyśla opozycya przenieść całkowicie 
na prowincje, gdzie szeregiem zebrań ludo­
wych zamyśla wytworzyć nieprzychylne dla 
rządu usposobienie kraju.

Pisma węgierskie notują pewien szcze­
gół, godzien powtórzenia. Od d. 7 iipca r. z., 
tj. od czasu napadu p. Juliusza Koracsa na 
hr. Tiszą, pozostawał prezydent Sejmu z za­
rządzenia dr. Lnkacsa pod nieustanną opieką 
tajnych agentów, którzy towarzyszyli mu 
dyskretnie, i cez na każdym kroku. lir. Tisza 
buntował się przeciwko tej nieproszonej opie­
ce, lecz póki dr. Lu kaes stał u steru — 
bezowocnie.

Po przybyciu d. 9 bm. z Wiednia, gdzie 
także strzeżono go z pomocą tajnych agen­
tów, hr. Tisza zarządził, by detektywi zwol­
nieni byli od żmudnej tej misyi. O decyzji 
tej zawiadomił nowy prezes gabinetu starsz. 
burmistrza Bodę w drodze urzędowej pisemnie 
i w istocie tegoż zaraz samego dnia mógł 
już bez niemiłej mu opieki przechadzać się, 
jak zwykły śmiertelnik, po Andrassy-utcza.

W i e d e ń .  Hr. Tisza po przybyciu do 
Wiednia odbył krótką konfereneyę z mini­
strem houwedów gen. Hazaiem, poczem o 
godz. 9 rano udał się do Schonbrumm, gdzie 
przedłożył Najj. Panu listę nowego gabinetu.

B u d a p e s z t .  Izba zebrała się dziś o 
godzinie 1 w południe.
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Odpowiedź Bułgaryi na żądanie Serbii, 
by traktat sojuszniczy z 13 marca 1912 pod­
dany został rewizyi, brzmi odmownie. Wpra­
wdzie z Paryża donoszą, że tę odmowę przy­
stroiła Bułgarya w bardzo wykwintną for­
mę, ale forma ta nie zmienia istoty rzeczy, 
a wątpić wypada, czy w Belgradzie zado­
wolą się kilku gładkiemi słowy, oeukrzają- 
cemi gorzką pigułkę. Rząd bułgarski obstaje 
więc przy tem, że fundament Związku bał­
kańskiego stanowiący traktat, ma być prze­
prowadzony co do joty — inuemi słowy, że 
Macedonia w całości przypaść ma Bułgaryi. 
I trudno nawet wyobrazić sobie, by inne 
stanowisko zająć mogła Bułgarya, która prze­
cie od r. 1879, t. j. od chwili wyzwolenia 
nieustannie pracowała nad tem, by słowiań­
ska ludność Macedonii czuła się jeetnem 
z ludnością księstwa, a później królestwa 
bułgarskiego.

Mimo wszelkich oiicyainych zaprzeczeń 
nie jest przecie bynajmniej tajemnicą, że rząd 
bułgarski nietylko moralnie, lecz także raa- 
teryalnie podsycał nieustannie propagandę 
bułgarską w Macedonii, a stosunek ienniczy, 
wT jakim pozostawała Bułgarya wobec Turcji

do niedawna, raczej sprzyjał, niż przeszka­
dzał lej agitacyi.

Z Serbią nigdy nie łączyły Bułgaryi 
zbyt serdeczne węzły. Lekkomyślnie przez 
króla Milana wywołana wojna doprowadziła 
Serbię do pogromu pod Siiwnicą i do osią­
gnięcia przez Bułg.iryę hegemonii na Bałka­
nach. Z biegiem czasu stosunki pomiędzy obu 
państewkami nie poprawiły się bynajmniej 
do tego stopnia, by można było przypuszczać, 
iż nastąpi pomiędzy niemi kiedykolwiek zbra­
tanie. Dopiero myśl pokonania wspólnego 
wroga, Turcy i, dokonała istnego cudu. Z chwi­
lą jednakowoż, kiedy półksiężyc padł pode­
ptany, dawna animozja serbsko-bułgarska 
powraca znowu w całej swej jaskrawości.

Serbia na poparcie swego stanowiska 
nie ma właściwie żadnych przekonywujących 
argumentów — to bowiem, że pragnęłaby 
jak najwięcej łupu zagarnąć, nie jest jeszcze 
dowodem słuszności jej pragnień. W wojnie 
z Turcyą Serbia niewątpliwie oddała Bułga­
ryi cenne przysługi. Temu też w Sofii wcale 
nie przeczą. Tam przeczą jedynie, jakoby w 
zamian miała Serbia prawo domagać się od 
sprzymierzeńca, iżby wydał jej ziemie, któ­
rych ludność węzłami krwi czuje się z nim 
związana i dla przyswojenia której przez tyle 
iat pracowała Bułgarya tak konsekwentnie, 
trudów7 ani kosztów nie szczędząc.

Mimo wszystko jednak wojenne stron­
nictwo w Serbii prze nieustannie do wojny. 
Ostatnie oświadczenia następcy tronu, ks. 
Aleksandra, nie pozostawiają najmniejszej 
wątpliwości w tym kierunku. Myślą przewo­
dnią tej mowy było, że Bułgarya chce wy­
bić się na dominujące na Bałkanach stano­
wisko, a na to sąsiedzi jej przystać nie po­
winni. W powiedzeniu tem, co prawda, ude­
rza brak ścisłości — to bowiem, stanowisko, 
do którego nie radby ks. Aleksander dopu­
ścić Bułgaryi, dzierży ona już oddawna. 
W każdym razie z mowy ks. Aleksandra 
wynikałoby, że powstać teraz miałby nowy 
Związek bałkański, z wykluczeniem Bułga­
ryi, ba, nawet wprost przeciwko niej zwró­
cony.

A jednak nie należy tracić nadziei, że 
historyi oszczędzone będzie nowe krwawe 
widowisko wojny — tym razem niemal bra­
tobójczej. Zatarg serbsko - bułgarski doszedł 
do kulminacyjnego punktu; winna więc spie­
szyć się dyplomacja z akcyą pojednawczą. 
W niczyim przecie interesie nie leży, aby 
ta wojna wybuchła; przeciwnie, jestto po- 
wszechnem pragnieniem, by nakonioc Mars 
powrócił w ostępy mitologii, a ludzkość 
(oswobodzona od brzemienia ciągłej niepe­
wności powrócić mogła do pracy kulturalnej, 
możliwej jedynie pod opieką pokoju.

Horoskopy.
Z Wiednia donoszą prywatnie, że w tam­

tejszych kołach politycznych osądzają sytua­
cję na Bałkanie następująco:

Serbia niecierpliwi się brakiem odpo­
wiedzi ze strony Bułgaryi i w tej zwłoce
widzi chęć zyskania na czasie <ll a skonsy-
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SPRAWA BOY AT.
(Pierre T)ax. L ’nffaire de Royat). 

II.
P o j e (1 y n e k.

(Ciąg dalszy).

— Oto jest szpada — rzekł Jakób, spo­
strzegając na półce biblioteki bron w otwar­
tej pochwie.

— Bardzo dobrze; ja  znajdę sobie 
drugą!

— Godzina?
— O wschodzie słońca, na tarasie, od 

strony parowu.
— W tom miejscu, jedno nieostrożne 

poruszenie może pociągnąć w głąb prze­
paści.

— Umrzeć od kuli lub znaleźć śmierć 
w przepaści wszystko jed n o ! Trzeba, żeby 
jeden z nas zginął — powtórzył Alfons z 
okiem krwią zabiegłem i zaciśniętemi pię­
ściami.

Otworzył drzwi, postąpił krok i wrócił.
— Mam nadzieję, że zachowasz to wszy­

stko przy sobie i że moja siostra niczego się 
nie domyśli.

— Nie do ciebie należy pouczać mnie 
jak mam postępować.

Engilbert poruszył się, wściekły, lecz 
Jakób zamknął drzwi od biblioteki.

W ten sposób się rozeszli.
Wieczorem, starszy Engilbert okazywał 

się ponury zamyślony. Pożegnał całe tow a­
rzystwo wcześniej niż zwykle i odszedł do 
siebie.

— Jakaś mucha go ukąsiła — zauwa­

żył Ludwik — trzeba go zostawić sobie sa­
memu.

Armanda szukała wzroku Jakóba, któ­
ry miał dość energii, aby się, do niej u- 
śmiechnąć.

Pomimo woli, pomimo wysiłków, które 
czynił, pierś jego unosiła się chwilainb we­
stchnieniem, które powściągał.

Nie mieszał się do rozmowy.
Czoło jego pokrywało się chmurą 

troski.
Oczy sztywnie i smutno patrzyły przed 

siebie.
Rozpacz serce mu ściskała.
— Zabije go! myślał w uniesieniu, aby 

się pozbyć tego brutala !
Zaledwie sobie to pomyślał, serce mu 

się holem skurczyło.
Armanda była przy nim,
— Widział ją!...
Była siostrą Alfonsa.
Gdyby on padł w walce, czy zgodziłaby 

się połączyć z tym, który splamił ręce krwią 
jej brata ?

1 tak było aż do jedenastej.
Wtedy, gdy zaczęto się rozchodzić, Ja ­

kub podał świecę Ludwikowi, mówiąc:
— Otwieraj pochód, a ja  go zamknę.
Ludwik poszedł naprzód.
Państwo Yarlon szli za nim.
Armanda znalazła się obok. Jakóba.
Zamiast ukłonić się jej, jak zwykle, 

młody człowiek wyciągnął do niej obie ręce.
Podała mu swoje.
W tej minucie tyle było serdeczności 

w spojrzeniu młodej dziewczyny, tyle niepo­
koju w sercu, które przeczuło wewnętrzną 
walkę Jakóba, że zbladła p y ta jąc:

— Co panu jest?
Czułe wyrazy, zdolno zachwiać najupor- 

czywszą wolę, nie zostały wymówione, lecz 
obawa, malująca się w rysach dziewczyny, 
wystarczyła Jakóbowi, jako zapewnienie wza­
jemności.

Cgromny smutek, głębokie przygnębie­
nie, odbiło się na obliczu młodego człowieka.

Silna wola słabła; o mało nie zaczął 
mówić.

Ale się powściągnął, zawstydził się sie­
bie samego i prawie szeptom odpowiedział 
Arm andzie:

— Jutro pani powiem !
Gdy się rozłączyli w przedsionku, zkąd 

każdy skierował sic do swego pokoju, Jakób 
patrzył' za nią, gdy weszła w inny kurytarz 
i mówił sobie:

— Jeżeli zginę, to dla niej!....
Noe minęła dla Farjoola bezsennie.
Czyż całe jego życie nie będzie zale­

żało od tej chwili, wybranej przez Engil- 
berta ?

Po tak uroczo spędzonym dniu, serce 
jego rozdzierała rozpacz.

•lutro!
Powiedział Armandzie: ju tro!
A jeśli zginie....
Czy miłość ich, zaledwie rozkwitająca, 

miała pozostać złudną chimerą?
Nadzieja zwycięstwa, która przez chwilę 

go kołysała, opuściła wnet, Jakóba.
Przygnębienie, które odczuwał, stłumi­

ło w jego duszy wszelkie inne uczucia.
Na kilka minut przed umówioną godzi­

ną Farjeoi, który oka nie zmrużył, wstał i 
ubrał się.

Na wschodzie, na jednym ze szczytów, 
widać już było słabe światło.

To świtał dzień stanowczy!
Powietrze było zimne, Jakób się wstrzą­

snął.
Można było myśleć, że przeciwnicy cze­

kali na siebie wzajemnie, bo oba jednocze­
śnie ukazali się na tarasie, idąc inną drogą.

Popatrzyli na siebie.
Wydawali się obydwaj pełni stano­

wczości,
— Kto wyda sygnał ? — spytał Al­

fons.
Jakób podniósł głowę.
Btary zamek drzemał w blasku świtu.
Ckienico były pozamykane.

Tam, na górze, Armanda, wypoczywała 
zapewne, pogrążona w głębokim śnie.

Nad jej oknem, w które oczy Jakóba 
| były utkwione, dostrzegł on zegar, umie- 
' szezony na froncie starożytnego zamku.

— Czwarta wnet wybije — rzekł. Na 
pierwsze brzmienie staniemy w pozycyi; na 
drugie, zaczniemy walkę.

Jakób mówił całkiem spokojnie.
Niepokój moralny, który dech zapiera 

i obezwładnia członki, nie przejawiał się 
w nim wcale.

Alfons utopił w nim wzrok.
Spodziewał się znaleźć swego przeci­

wnika podnieconym.
Myślał, że wściekłość uczyni gwałto­

wnymi jego ruchy, któro utrudnią mu zwy­
cięstwo.

Zamiast tego, postawa imponująca, krok 
pewny, zachowanie bez zarzutu.

Oko Alfonsa zapałało nienawiścią.
Drżąco usta o mało nie wybuchły złym 

śmiechem.
Pierwsze uderzenie czwartej godziny,

rozległo się.
wab— Baczność wyrzekł Jakób 

czę za tę, którą kocham!...
To wyznanie ^policzkowało Alfonsa, jak 

nowa obelga.
Z wściekłością bostyi rzucił na podłogę 

tarasu wierzchnie ubranie i stanął w pozycyi.
Widok był przerażający.
Jednego wzrostu, jednakioj siły, jedna­

kowo wyćwiczeni w szermierce, walczyli 
z równą zręcznością.

Oko Jakóba się zapalało.
Znalazł pierwszorzędnego przeciwnika 

i to go drażniło.
Gzy zostanie pobity?
Ruchy jego stały się urywane, zaczynał 

mniej panować nad sobą.
(Ciąg dalszy nastąpi).
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gnowania wojsk nad granicą serbską. Kola wolona do obsadzenia przyznanych jej tery- i 
wojskowe w Serbii starają się nakłonić rząd ( toryów na własną rękę, jeśliby termin wy-

j znaczony do oznaczenia nowej granicy, mi- 
j nął bezowocnie.

serbski do szybkiej decyzji. Rząd serbski 
z pewnością zażąda od Bułgaryi szybkiej od­
powiedzi, nie myśli jednakże o urzeczywi­
stnieniu żądań kół wojskowych, aby w razie 
nieotrzymania odpowiedzi natychmiast doko­
nać aneksyi obsadzonych przez Serbię tery- 
toryów. Dalszy rozwój sprawy naturalnie 
trudny jest do przewidzenia, jednakże nie 
można tracić nadziei, że mocarstwa zwłaszcza 
Rossya działać będą w duchu pokojowym.

W Berlinie sądzą podobno, że do wojny 
nie przyjdzie. Mocarstwa wręczą powaśnio- 
nym państwom notę z wezwaniem do demo­
bilizacji i do podjęcia rokowań. Nota prze­
strzeże państwa bałkańskie, że oporne pań­
stwo narazi się na wszystkie następstwa nie­
zadowolenia Europy.

Odmiennie brzmi inform acja berliń­
skiego korespondenta N. I r .  Presse. Mniema 
011, że niebezpieczeństwo wojny serbsko-buł­
garskiej jest bardzo wielkie, choć mocarstwa, 
chcąc zapobiedz nowej wojnie, wyrażą w spo­
sób ofieyalny swoją wolę. Przed jej wyraże­
niem zostaną przeprowadzone rokowania mię­
dzy mocarstwami z jednej, a Konstantyno­
polom i państwami bałkańskiemi z drugiej 
strony. Rokowania te będą mieć na celu 
przeprowadzenie częściowej demobilizacyi.

W iadom ości z Sofii.

Prezydent Danew otrzymał misyę utwo­
rzenia gabinetu. Wczoraj konferował z przy­
wódcami stronnictw. Gabinet swój chce 
utworzyć na podstawie szerokiej koalicyi.

Zapytany o możliwość wojny, powie­
dział rzekomo Danew, że Bułgarya za żadną 
cenę nie mogłaby sio zgodzić na żądania 
serbskie. Jeżeli liczy się na ustępstwa ze 
strony Bułgaryi, to nadzieja pokoju jest bar­
dzo mała. Jak patrzą na pokój po stronie 
serbskiej, tego Danew nie wie.

Ze strony kompetentnej donoszą, że car 
Mikołaj wystosował do królów Ferdynanda 
i Piotra telegram z prośbą, aby nie wdali się 
w wojnę bratobójczą, oraz wyraził gotowość 
objęcia urzędu sędziego polubownego w spo­
rze bułgarsko-serbskim.

Sofijski korespondent wiedeńskiej Zcit 
donosi z Sofii, że zjazd prezydentów mini­
strów czterech państw bałkańskich prawdo­
podobnie nie przyjdzie do skutku.

Stanowisko Serbii.
Wczoraj odbyła się w Belgradzie kilku­

godzinna Rada ministrów, w której wziął 
udział także poseł w Sofii Spalaj ko wiez i 
szef sztabu Pntnik. Ustalono treść noty. 
wzywającej rząd bułgarski do dania ścisłej 
odpowiedzi, czy zgodzi się na rewizyę trakta­
tu. Nota zawiera także zapytanie, kiedy Buł­
garya wyśle swego prezydenta ministrów 
na zjazd premierów w Salonikach. Nota ma 
być dziś wręczona rządowi bułgarskiemu.

Władze wojskowe koło Pirotu zakazały 
właścicielom gruntów na granicach, oraz 
straży pogranicznej przekraczać granice.

Wedle obiegających, pogłosek, następca 
tronu ks. Aleksander zawiadomił m inister­
stwo, że nigdy nie objąłby rządów, gdyby 
rząd dopuścił do straty choćby kawałka zie­
mi, obsadzonej obecnie przez Serbów. Uwa­
żałby to za osobistą hańbę.

Akcya dyplomatyczna Rossy i.
Z Petersburga donoszą: M inister spraw 

zagranicznych, Sazonow powrócił już tutaj i 
żywo zajmuje się sprawami bałkańskiemi, 
które tak niepokojąco kształtują się w obe­
cnej chwili.

Rossya przedłożyła gabinetom europej­
skim propozycję zbiorowego kroku u państw 
bałkańskich w sprawie demobilizacyi. Jest 
nadzieja, że mocarstwa na to się zgodzą.

Podobno Rossya na własną rękę czyni 
w Belgradzie i Sofii energiczne starania, by 
sojuszników skłonić do podjęcia rokowań. 
Rossyjska dyplomacja ma nadzieję pokojo­
wego rozwikłania sporu. W Petersburgu zdają 
sobie sprawę z tego, że na wypadek wybu­
chu wojny ani Turcya ani Rumunia nie po­
zostaną neutralne.

Krok zbiorowy mocarstw.
/  Berlina donoszą, że między wszyst- 

kieini mocarstwami toczą się rokowania w 
sprawie zbiorowego kroku u Porty i państw 
bałkańskich celem skłonienia ich do częścio­
wej demobilizacyi.

Jak w Konstantynopolu twierdzą, krok 
kolektywny ambasadorów w sprawie demo­
bilizacyi wojsk państw bałkańskich nastąpi 
niebawem.

Stanowisko Rum unii.
Z Bukaresztu donoszą: Rząd rumuński 

postanowił przyspieszyć wykonanie protokołu 
petersburskiego i oznaczenie granicy z uwzglę­
dnieniem przyjętych w nim zmian. Rząd za­
wiadomił o swym zamiarze rząd bułgarski; 
odpowiedzi dotychczas niema. Zachodzi oba­
wa, żc sprzeczności z jakiegokolwiek powodu 
mogą wywołać nieobliczalne następstwa 
wzajemnym stosunku obu państw, gdyż 
munia w danym wypadku mogłaby być znie-

„ Gazeta Lwowska" z dnia 12

Figaro otrzymał z Bukaresztu informa­
cję, wedle której rząd rumuński doręczy 
dziś mocarstwom noto z oświadczeniem, że 
Rumunia będzie starała się zapobiedz wojnie 
pomiędzy bałkańskimi sprzymierzeńcami, gdy­
by jednak te usiłowania nie powiodły się, 
Rumunia bynajmniej nie zachowa się wobec 
zatargu na Bałkanach bezczynnie.

Prądy antirossyjskie w Bułgaryi.
W prasie bułgarskiej spotyka się coraz 

częściej artykuły, podpisane nazwiskami zna- 
nerni i cenionomi w kraju, a stale podobnej 
treści, tęskniące za wskrzeszeniem stambu- 
łowszczyzny, t. j. prądu przeciwnego Kossyi. 
Przypisuje się russofilstwu obecnego gabinetu 
wszystkie kłopoty polityczne, w jakie popa­
dła Bułgarya po wojnie, chociaż zwycięskiej, 
interesy Rossyi na Bałkanach są bowiem 
przeciwne interesom bułgarskim, i Bułgarya 
ma raczej wspólność interesów politycznych 
z Austryą. P. Josiko Władykin, jeden ze 
starszych publicystów partyi liberalnej, gru­
py Radosławowa, napisał wręcz w jednym 
ze swych artykułów: „Musimy formalnie
nawrócić do umowy austryacko-bułgarskiej 
z roku 1908, która umożliwiła Austryi zabór 
dwu krajów serbskich (Bośni) i Hercegowiny), 
a powstrzymała państwa serbskie od zbroj­
nego wystąpienia przeciw temu. Siedzieć na 
dwu stołkach dłużej nic można. Zdaniem p. 
Władykina Rossya podstawia stołka Bułga­
ryi. Sylistrya zostałaby przy Bułgaryi, gdy­
by Rossya tego chciała, lecz Rossya pomaga 
w tej sprawie Rumunom, bo rumuński na­
stępca tronu jest russofilem, czego nie można 
powiedzieć o carze, ani carewiczu bułgar­
skim. Podobnież nie zabierałaby Grecja 
Bułgarom Salonik, gdyby temu sprzeciwiła 
się szczerze Rossya. Ani też Serbia nie 
śmiałaby oponować, gdyby gabinet rossyjski 
kazał wydać Bułgarom Bitolię, Ochridę, Ve- 
les, Prilip, Dibrę — Rossya wymaga jakie­
goś fetysza „równowagi bałkańskiej" ze stra­
chu, żeby hegemonia na Bałkanach nie przy­
padła Bułgaryi."

Kończy się zaś artykuł Władykina w te 
słowa: „Ale my wiemy, że nam słusznie na­
leży się hegemonia Bałkanów i gdy nam jej 
nie ofiarują, sami ją sobie weźmiemy! Ros­
sya. pogrążona w błędnej polityce wynajdy­
wania równowagi, popiera zuchwałe uro- 
szczenia Serbii, przygotowując jej drugą Śli- 
wnicę".

Takich i podobnych artykułów od kilku 
tygodni pojawia się coraz więcej. Coraz czę­
ściej i coraz śmielej wzywa się rząd, ażeby 
raz na zawsze uwolnił Bułgaryę od wszelkich 
„Kaulbarsów", otrząsnął się z „hypnozy ros- 
syjskiej", a podał dłoń Austryi, nie robiąc 
sobie ceremonii z Serbią, ani z Grecyą. Te 
państwa muszą się albo poddać hegemonii 
bułgarskiej, albo przygotować się na wojnę, 
która będzie prowadzona bez litości.

Oto najnowszy kurs prasy bułgarskiej.

B u d a p e s z t .  Budap. Corr. donosi: 
To w. żeglugi otrzymało zawiadomienie, że 
kolej państwowa bułgarska wstrzymała ruch 
na wszystkich liniach aż do dalszego rozpo­
rządzenia i że do ekspedycji przyjmowane 
będą tylko posyłki adresowane do ministra 
wojny, Tow. „Czerwonego Krzyża" do dworu 
lub jakichkolwiek władz.

A t e n y .  Do powrotu króla do Aten 
przywiązują tu wielkie znaczenie. Panuje tu 
ogólne zaniepokojenie. Przypuszczają w ko­
łach dyplomatycznych, że zwłoka Bułgaryi 
ma na celu zyskanie na czasie, celem poczy­
nienia wojskowych przygotowań.

B e l g r a d .  Potwierdza sic, że pod Va- 
londovo stoczono krwawą bitwę. Obie stro­
ny miały wielu zabitych i rannych.

K R O N IK A .
Lwów, 11 czerwca.

Kalendarz.
C z w a r t e k  (12 czerwca):
Onufrego W. — Wyszomira. — Izaaldja. 
Wschód słońca o godzinie 318 rano, za­

chód słońca o godzinie 7’28 po południu.
Temperatura. O godzinie 12 w połu­

dnie 4 - 13 stopni Cel.

— JE. P . Nam iestnik dr. W itold  
Korytowski wyjechał wczoraj -wieczorem do 
Wiednia.

— Lot W iedcń-Eriedrichskafen. Ba­
lon hr. Zeppelina „Saksonia" przeleciał wczo­
raj nad Monachium o godzinie 1'30 po połu­
dniu. Z balonu opuszczono depeszę, w której 
doniesiono, że balon nie może wylądować, po­
nieważ zapas benzyny wystarczy tylko do jazdy |

Ru- do Friedriehshafen. O godzinie 4’30 po połu- i 
dniu wylądował balon w Friedriclishafen.

Hr. Zeppelin — jak donoszą z Wiednia — 
otrzymał ocl Najj. Pana odznakę honorową dla 
nauki i sztuki. Hr. Zeppelin był na śniadaniu 
u Monarchy. Wieczorem odjechał do Mona­
chium.

— 111 Międzynarodowa wystawa far­
maceutyczna odbędzie się w Wiedniu w cza­
sie od 6 do 28 września b. r. Protektorat nad 
tą wystawą objął Najd. Areyks. Karol Franci­
szek Józef.

— K oncesja na aptekę. Ministerstwo 
spraw wewnętrznych nadało Markusowi Wolfowi 
Ettingerowi koncesyę na nową aptekę publiczną 
we Lwowie na rogu ulicy Gęsiej.

— Z Uniwersytetu. P. Józef Eafacz, 
prof. gimnazjum III. w Krakowie, rodem z Czar­
nego Dunajca, w Galicji, otrzymał w Uniwer­
sytecie Jagiellońskim stopień doktora filozofii.

— Plan gry i  regulam in zakładania 
i prowadzenia kolektur lo ter ji klasowej 
jest do przejrzenia w biurze lwowskiej Izby 
handlowej i przemysłowej w godzinach urzędo­
wych. Ubiegający się o kolekturę mają wnieść 
oferty najpóźniej 16 b. m. do c. k. generalnej 
Dyrekcyi loteryj państwowych w Wiedniu (III 
Yordere Zollamtsstrasse 7), Towarzystwa akcyjne 
zaś do Ministerswa skarbu.

— W ystawę projektów konkurso­
wych na nowy gmach Uniwersytetu zwiedzili 
onegdaj JE. P. Namiestnik dr. Korytowski, 
JE. P. Marszałek krajowy hr. Gołuchowski i 
wiceprezydent miasta dr. Kotowski. P. Namie­
stnikowi towarzyszyli szefowie departamentów 
radca bud. Broniewski i starosta Jurystowski, oraz 
radca bud. Pcżański. Dostojnych gości witali w t 

auli Politechniki prorektor dr. Pawlewski i rektor 
Uniwersytetu dr. Beck, który oprowadzał po wy­
stawie, zaznajamiając z istotą niedawno roz­
strzygniętego konkursu. Fachowych objaśnień 
udzielał areh. M. Osiński. Dostojnicy z żywem 
zainteresowaniem oglądali długi szereg prac 
konkursowych, nie szczędząc pochwał i uznania 
dla pracy i talentu autorów. Przyrzekając po­
parcie Rządu, kraju i miasta, złożyli na ręce 
rektora dr. Becka życzenia rychłego wzniesienia 
tak bardzo dla naszych potrzeb kulturalnych 
pożądanego nowego gmachu.

— Egzaminu wstępne i prywatne w 
zakładzie p. Z. Strzałkowskiej odbędą się dnia 
27 b. m., o godz. 8 rano. Wpisy od 12 b. m. 
miedzy godz. 4 — 6 południu.

— Lwowski chór teclm icki odbędzie 
nadzwyczajne walne zgromadzenie dnia 14 b. m.
0 godz. 7 wieczorem w lokalu Towarzystwa, 
celem omówienia sprawy przystąpienia do Zwią­
zku Tow. śpiewaczych i muzycznych, oraz wy­
boru delegatów na zjazd, na którym ma się 
odbyć ukonstytuowanie Związku.

— W gim nazjum  realnem i liceum  
im . W. Niedziałkowskiej egzamina wstępne
1 prywatystek odbędą się w dniach 27 i 28 
bież. m.

Dnia 27 b. m. egzamin rozpocznie się o 
godz. 3 po południu, w dniu następnym o godz.
9 rano.

W roku szkolnym 1913 14 zorganizowa­
ny będzie dwuletni kurs w celu przygotowania 
do gimnazyalnego egzaminu dojrzałości. Obja­
śnień udziela i wpisy przyjmuje dyrekeya w go­
dzinach popołudniowych.

— Koncerty orkiestr wojskowych od­
będą się w czerwcu : 10 przed Domem inwali­
dów (95 pp.), 11 przed komendą korpuśną 
(30 pp.), 12 w Ogrodzie miejskim (55 pp.), 
17 w Parku Kilińskiego (80 pp.), lS  przed 
pałacem Namiestnikowskim (95 pp.), 19 na 
Wysokim Zamku (95 pp.), 24 przed Domem 
inwalidów (30 pp.), 25 przed komendą korpu- 
sną (55 pp.), 26 w Ogrodzie miejskim (80 pp.).

— Towarzystwo (lla gospodarczego 
wykształcenia kobiet oznajmia, że szkoła 
gospodyń wiejskie]) w Tłumaczu urządza IV. 
kurs gospodarstwa domowego i wiejskiego dla 
córek gospodarzy wiejskich. Kurs trwać będzie
10 miesięcy od 19 października b. r. do końea 
lipca 1914 r. Nauki praktyczno obejmować bę­
dą następujące działy: gotowanie, pieczenie
ehleba, mleczarstwo, pranie, prasowanie, szycie, 
krój, porządki domowe, hodowla bydła, trzody, 
drobiu i ogrodnictwo. W program nauki teo­
retycznej wchodzą następujące przedmioty: reli- 
gia, rachunki, historya Polski i geografia oraz 
pogadanki z zakresu nauk przyrodniczych, hy- 
gieny i pedagogii. Miesięczna opłata za naukę, 
mieszkanie i utrzymanie wynosi 15 kor. Zgła­
szająca się uczenica powinna mieć ukończonych 
lat 16 i przedstawić następujące załączniki: 1. 
metrykę chrztu, 2. świadectwo szkolne, 3. świa­
dectwo moralności, 4. świadectwo lekarskie, 5. 
deklaracje rodziców lub opiekunów, że będą 
uiszczać miesięcznie z góry opłatę szkolną. — 
Zgłoszenia należy nadsyłać do dnia 1 września 
b. r. na ręce opiekunki tej szkoły, p. Anto­
niny Horodyńskiej w Przybyłowie, p. Tłumacz.

— Egzamin dojrzałości w II gimna­
zjum we Lwowie odbył się w dniach 2— 7 
czerwca pod przewodnictwem radcy Rządu p. 
Terlikowskiego.

Do egzaminu zgłosiło się 35 abituryen- 
tów; z nieb złożyło egzamin: 6 z odznaczeniem, 
16 jednogłośnie, 13 większością głosów. Świa­
dectwo dojrzałości otrzymali: Axmann Karol 
(odzn.), Baczyński Roman, Bard Leon, Bernfeld 

i Artur, Blaustein Adolf,

Boniakowski Ferdynand, Frey Ludwik, Grub- 
stein Edmund, Gudz Stefan, Hormelin Zdzisław, 
Hołzcr Izydor, Jekel Wolf, Jurasz Edmund, 
Katz Fryderyk, Keller Zygmunt, Kmicikiewiez 
Emil (odzn.), Kuryłowicz Jerzy (odzn.), Lewin 
Hersz, Łahoła Jarosław, Meiliwa Karol, Miku- 
lasek Edmund, Niewiadomski Franciszek (odzn.), 
Ochrymowicz Stefan, Pełech Antoni, ks. Koniń­
ski Kalikst, Kord es Jakób, Praun Stanisław, 
Ries Leopold, Romanowski Aleksander, Eiieker 
Feliks, Stefanowicz Dyonizy, Treider Franciszek, 
Weinstein Kazimierz (odzn.). Wiesner Zygmunt.

— Egzamina prywatne dla osób, które 
nabyły znajomości przedmiotów handlowych w 
drodze nauki prywatnej, odbędą się w Akademii 
handlowej w terminie letnim dnia 1 lipca b. r. 
Podania, ostemplowane marką na 1 kor. i za­
opatrzone w metrykę, ostatnie świadectwo 
szkolne i świadectwo moralności należy wnosić 
do dyrekcyi najdalej do 20 b. m. Do podania 
należy dołączyć takso egzaminacyjną, wyno­
szącą 16 koron za- każdy przedmiot.

— Rada m iasta  Krakowa obradowała 
wczoraj dalej nad budżetem i przyjęła kilka 
działów. Następne posiedzenie we czwartek.

— W yścigi kouue w Krakowie, urzą­
dzone przez Towarzystwo międzynarodowe, od­
będą się w dniach 22, 26 i 29 czerwca, wy­
ścigi zaś konne, urządzone przez galic. Klub
jazdy panów, w dniach 24 i 28 czerwca b. r.

— Kolonia w Hucie K orestowskiej. 
Oględziny lekarskie petentów o przyjęcie na ko­
lonię odbędą się dnia 13 b. m., o godzinie 5 
po południu w sali Pol. Tow. pedagogicznego, 
ul. Zimorowicza 1. 17.

— Uczeń semiiiaryum nauczycielskiego  
mordercą. Dziś o godzinie 10 przed połu­
dniem na kurytarzu gmachu semiiiaryum na­
uczycielskiego męskiego przy ul. Nabielaka 1. 67 
uczeń III roku tegoż seminaryum, 18 letni Eliasz 
Dżigało strzelił trzykrotnie z browninga do na­
uczyciela języka polskiego, Karola Butkowskiego 
i położył go trupem na miejscu. Jedna z kul 
browningowyeh ugodziła Butkowskiego w lewą 
skroń, druga w szyję, a trzecia w głowę. 
Wszystkie strzały dane były z tyłu. Po trzecim 
strzale inni uczniowie, będący na kurytarzu, rzu­
cili się na. Dżigałę, chcąc go rozbroić, ten je­
dnak skierowawszy ku nim browning, dał je­
szcze z niego dwa strzały, które na szczęście 
nikogo nie trafiły. Powstrzymawszy w teń spo­
sób w pewnem oddaleniu od siebie innych u- 
czniów, Dżigało uciekł i skrył się do jakiejś 
kuehni ua III piętrze.

Zawiadomiona o krwawym dramacie poli­
cja przybywszy na miejsce, aresztowała mor­
dercę i pod silną eskortą odstawiła go do gma­
chu dyrekcyi policji.

Dżigało, badany na policji, co go skło­
niło do spełnienia tak potwornej zbrodni, twier­
dził, iż „zamordowany przez niego nauczyciel 
go prześladował".

Morderca Dżigało jest Rusinem, synem 
woźnicy.

Zamordowany nauczyciel Rutkowski liczył 
lat 29 i cieszył się u młodzieży wielkim sza­
cunkiem i miłością jako wzorowy pedagog, 
taktowny i zawsze sprawiedliwy.

Zwłoki śp. Butkowskiego odstawił komi- 
saryat miejski do kostnicy Zakładu medycyny 
sądowej.

W chwili, gdy dajemy numer na prasę, 
przesłuchiwanie mordercy trwa w dalszym 
ciągu.

Dżigało po przesłuchaniu odstawiony zo­
stanie do więzienia śledczego sądu krajowego 
karnego.

A  Wypadek przy pracy. Na tutejszym 
głównym dworcu kolejowym zawaliło się wczo­
raj przy jednym z nowo wznoszonych budyn­
ków rusztowanie, na którem stało trzech robo­
tników : Jan Pamuła, Szczepan Bryk i Stefan 
Tarczyński. Wszyscy upadłszy z rusztowania 
na ziemię, oduieśli ciężkie obrażenia. Pogoto­
wie Towarzystwa ratunkowego odwiozło ran­
nych do szpitala powszechnego.

A  Ucieczka z Zakładu obłąkanych 
w Kulparkowie. Wczoraj zbiegł z Zakładu 
obłąkanych w Kulparkowie oddany tam przez 
tutejszy sąd krajowy karny na obserwacje wię­
zień Szymon Zazulak.

(A) Podłożony ogień. W piwnicy domu 
przy ul. Brajerowskiej 1. 11 A. podłożony zo­
stał wczoraj po południu ogień, który rychło 
stłumiono. Posądzają o podłożenie ognia wyda­
lonego dozorcę tego domu i w tym kierunku 
polioya prowadzi śledztwo.

(A ) Ukarana nieostrożność. Niejaki 
Mendel Loscher wskakiwał- wczoraj w ul. Żół­
kiewskiej do wozu tramwajowego, będącego 
w ruchu, przyczem upadł na bruk i dotkliwie 
się potłukł.

(A ) Zgubiono: pulares zawierający 90 
koron i różne papiery; bransoletkę złotą; pu­
lares z kwotą 12 koron; broszkę złotą z czte­
rema perełkami, złoty pierścionek ze szmaragdem 
i dwoma brylantami; złoty damski zegarek 
emaliowany; torebkę haftowaną ze srebrnych 
nici z dużą frendzlą.

(Ą )  Znaleziono: w ul. Łyczakowskiej 
damski płaszcz czarny.

(A) W ydalił się z domu rodziców 10- 
Wineenty Kozdroń, syn woźnego Poli- 

uezeń szkoły normalnej.

czerwca 1918,

we
letni

Bobin Michsł (odzn.), 1 techniki,
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f  Zmarli w ostatnich dniach: we Lwowie, ; 

Miron Biliński, słuchacz praw, w 23 r. życia; 
Maciej Niemiec, właśc. realności, w 64 r. życia; 
Karol Stonawski, komisarz krajowej dyrekcji 
skarbu, w 36 r. życia.

— Z Wiednia, donos/ą: W niedzielę,
d. 15 b. m., o godz. 12 w południe odbędzie 
się w kościele na Kahlenbergu uroczyste nabo­
żeństwo, które odprawi ks. rektor Kukliński. 
Chór pań polskich, zorganizowany, jak wiadomo, 
pod protektoratem p. Dawidowej Abraharuowi- 
czowej i z inicjatywy br. Christianiego, od­
śpiewa podczas nabożeństwa mszę Altenhofera 
pod artystycznem kierownictwem p. Maryi Wy­
sockiej, która również wykona na solo „Gra- 
duale1' Zierera. W czasie Mszy św. zbierana 
będzie składka na pomnik Sobieskiego na Kah­
lenbergu.

— Proces o dziecko. W prowadzonym 
przez długie lata procesie żony strażnika kole­
jowego z Galicji Cecylii Majerowej przeciw hr. 
Kwileckiemu, mieszkającemu we Wrocławiu, co 
do pochodzenia młodego hr. Kwileekiego, sąd 
wrocławski odrzucił skargę Majerowej, która 
twierdziła, że młody hr. Kwilecki jest jej nie­
ślubnym synem i prosiła o uznanie tego twier­
dzenia. Sąd skazał ją  na ponoszenie kosztów 
procesu.

— U niw ersytet w W ilnie. Bień  do­
nosi, że sprawę Uniwersytetu w Wilnie zaczę­
ło popierać nacjonalistyczne To w. zachodnio- 
rossyjskie, oraz część nacyonalistów dumskich. 
Minister Kasso zmienił teraz zasadniczo poglą­
dy na otwarcie Uniwersytetu w Wilnie. Bień  
dowiaduje się, iż ministerstwo gotowe jest po­
przeć starania o otwarcie Uniwersytetu w Wil­
nie, o ile Mińsk i Witebsk zrzekną się starań
0 Uniwersytet.

— Em igracja litew ska. Pisma litew­
skie podają cyfry, ilustrujące wyehodźtwo li­
tewskie za ocean. Od r. 1900 (lo 1905 włą­
cznie wyemigrowało do Ameryki 7(5.571 Litwi­
nów czyli, mniej więcej, po .12.792 osób ro­
cznie. W roku 1906 liczba wychodźców nieco 
się zmniejszyła, lecz już w roku następnym 
1907 znowu wzrosła w dwójnasób. Od r. 1907 
do 1912 włącznie w ciągu sześciu lat emigra­
cja pozbawiła łatwe 108.657 osób, czyli prze­
ciętnie już po 18.109 osób rocznie. Ogółem w 
ciągu 12 lat bieżącego stulecia wyjechało do 
Ameryki najmniej 250.000 Litwinów, nie licząc 
tych, którzy po przyjeździe tam nie przyznali 
się do swej narodowości. W r. 1911—1912, 
powróciło do kraju 4141 osób. .Teźeli więc na­
wet przyjąć tę liczbę dla całego szeregu lat i 
minionych, to jednak każdy rok przynosi kra­
jowi kilkakroć większą stratę. Większość nic- 
tylko nie wraca, lecz całkowicie się wynara­
dawia.

— Nafta na pomoc naukową. Z za­
pisu ś. p. Witolda Zglenickiego, Kasa pomocy 
dla osób pracujących na polu naukoweiu im. 
Józefa Mianowskiego jest posiadaczem — jak 
wiadomo — terenu naftowego na Kaukazie, na 
którym niespodzianie trysnęły olbrzymie ilości 
ropy i stały się złotodajnym interesem dla 
Kasy.

Ze sprawozdania Kasy iin. Mianowskiego 
dowiadujemy się, że na terenie źródeł nafto­
wych czynne są dwa otwory świdrowe: Nr. 1.3
1 14, z których wydobyto około 8 milionów 
pud. ropy; otwory Nr. 19 i 9 w tej chwili 
są pogłębiane. Ogólny dochód za grudzień 1911 
roku (lo listopada 1912 r. wynosił 472.657 
rubli 47 kop.

Kronika prowincyonalna.

§ W p r y  w a t n e m  g i m n a z j u m  00.  
J e z u i t ó w  w I l ą k o w i c a c h  p o d  C h y ­
n o w e m  odbył sie egzamin dojrzałości w 
dniach od 2—8 hm. pod przewodnictwem de­
legata Kady szkolnej krajowej p. Ludwika 
Sroczyńskiego, kierownika filii gimnazjum w 
Samborze. Z pomiędzy 42 abituryentów egza­
min dojrzałości złożyli: Bednarczyk Józef
(z, odzn.), Birkenmajer Roman, Chorzelski Bo­
gdan, Cieszewski Zbigniew (z odzu.j, Czerkie- 
wicz Stanisław (z odzn.), Drużbaeki Mikołaj, 
Gołębski Marceli, Groblewski Zygmunt, Kar­
czewski Zbigniew (z odzn.), Kopecki Stefan 
(z odzn.), Kotarski Władysław (z odzn.), hr. 
Ledóehowski Antoni, Leon Stanisław, Luba- 
czewski Tadeusz (z odzn.), Lubkowski Adam 
(z odzn.), Lubkowski Stefan, Maeiątek Stani­
sław, Maciejowski Tadeusz (z odzn.), Majewski 
Emilian, Matlak Stanisław, Męciuski Franci­
szek, Miczyński Zygmunt (z odzn.), Niewia­
domski Jerzy, Opioła Ignacy, Osostowicz Józef, 
Pieniążek Karol, Podlnszeeki Mikołaj, Rudnicki 
Jan, Schabenbeck Karol, Schultis Stanisław, 
Semkowski Ludwik (z odzn.), Siwek Gaweł 
(z odzn.), Skiba Wincenty, Smutny Tadeusz, 
Stankiewicz Leon (z odzn.), Strowski Jerzy 
(z odzn.), Świeżawski Stanisław (z odzn..), Ur­
bański Franciszek, Waligóra Jan, Wallner Jan, 
Witkowski Antoni, Wojnarski Witold.

§ W K r y n i c y  bawiło w czasie od 15 
maja do 5 czerwca b. r. ogółem 1333 osób.

§ Ś m i e r ć p o d k o ł a m i p o c i ą g u .  Dnia 
2 b. m. około godziny 8-30 wieczorem naje­
chał pociąg pospieszny między Żurawicą a Ra- 
dymnom na Maryę Markową żone budnika ko-

i lejowego, idąca torem kolejowym do domu. 
Markowa dostawszy się pod koła lokomotywy, 
zginęła na miejscu,

§ Z a b i t y  p r z e z  p i o r u n .  Dnia 4b.m.  
około godziny 4 po południu uderzył piorun 
w dom Piotra Sysaka w Jarosławicach, po­
wiatu Zborowskiego i zabił znajdującego się w 
tym domu 40 letniego Hryńka Anionowa, tam­
tejszego gospodarza.

§ U t o n i ę c i e  d z i e c k a .  Trzyletnia 
córka Pyłypa Bencckiego, rolnika w Chiczcwi- 
cach, powiatu rudeckiogo, bawiąc się dnia 3
b. m. koło domu, zaszła do ogrodu, w którym 
znajduje się nieogrodzona sadzawka i wpadłszy 
do niej utopiła się.

§. Po ż a r .  Dnia 3 b. m. o godzinie 6’30 
rano wybuchł pożar w gminie Starym Zbarażu 
i zniszczył z powodu silnego wiatru 10 gospo­
darstw wraz z zabudowaniami. Szkoda nieubez- 
pieczona wynosi ogółem około 22.600 koron.

§ S a m o b ó j s t w o .  Dnia 5 b. m. znale­
ziono na torze kolejowym w Mszanie dolnej 
zwłoki Piotra Łabuza, sługi oficerskiego 20 
pułku piechoty, pochodzącego z Kasinki małej. 
Jak z pozostawionych listów" do krewnych wy­
nika, popełnił denat samobójstwo rzuciwszy się 
pod koła pociągu.

Kronika zagraniczna.

* L o t P a r y ż - W a r s z a w a. Na polu 
wzlotów7 w Wannę, w Westfalii, wylądował 
wczoraj o godz. 8 rano lotnik francuski Brin- 
dijong, który o godz. 5 rano -wzniósł sio w 
Paryżu do lotu Paryż-Warszawa. O godzinie 
3‘30 popołudniu przybył Brindijong do Johan- 
nisthalu, poczcm odleciał w kierunku wscho­
dnim. Nad Poznaniem widziano go o godzinie 
5 po południu.

* Ża r n a c h  na  u r z ą d  p o c z t o wy .  
Wczoraj rano — jak donoszą z Londynu — 
w Newcastle w pobliżu urzędu pocztowego na­
stąpiła silna ■ksplozya. Policya stwierdziła, że 
usiłowano dokonać zamachu na urząd pocztowy 
i podejrzywa o to sufrażystki.

* W y b u c h  b o mb y .  Z Lizbony dono­
szą: Kiedy wczoraj uczniowie celem złożenia 
wieńca na pomniku Oamoonsa przechodzili przez 
plac Dom Pedra, nastąpił wybuch bomby, któ­
rej odłamki zraniły 34 osób starszych i jedno 
dziecko.

Kiedy osoby ranione odwożono do szpi­
tala, ogarnęło tłumy wielkie wzburzenie. Tłum 
zburzył ustawiony na placu Dom Pedra kiosk, 
w którym zbierali sic anarchiści, a następnie 
urządził wielką demonstrację przed redakcją 
dziennika konserwatywnego „O Dia“. Sprawca 
zamachu również raniony, znajduje się w szpi­
talu. Zeznał on, że chciał sobie odebrać życie. 
Jedna z ofiar eksplozji już umarła.

* Czas  2 4 - g o d z i n n y ,  Sprawa wpro­
wadzenia w państwie rossyjskiem czasu 24- 
godzinnego jest bliska załatwienia. Zamiar mi­
nisterstwa komunikacji co do wprowadzenia po­
działu doby na 24 godzin przyjęto przychylnie 
we wszystkich wydziałach. Czas 24 -godzinny 
ma być również wprowadzony w biurach tele­
grafu i w wydziałach ministerstwa wojny.

Wydziały ministerstwa komunikacji, 
skarbu i wojny rozpoczęły już prace przygoto­
wawcze do wprowadzenia czasu 24 -godzinnego.

* G e n e r a ł  S t e s s e l .  Jak donoszą 
z Moskwj, generał Stessel, niefortunny obrońca 
Portu Artura popadł wT zupełną nędzę. Gdy na 
mocy ułaskawienia carskiego opuścił wlezienie, 
został na bruku wprost bez środków" do życia, 
a należy dodać, że został porażony i stracił 
mowę. Wynajął sobie w Moskwie jak najtań­
sze mieszkanie, które było nie lepsze od wle­
zienia. Dowiedziawszy się o tern były adjutant 
Stessla. człowiek bogaty, zaprosił go do siebie 
na wieś. Stessel z radością przyjął to zaprosze­
nie i w tych dniach wyjechał na wieś. Gdy 
w lutym 1904 r. Japończycy rozpoczęli oblę­
żenie Portu Artura od strony morza, generał 
Stessel został zamianowany komendantem tej 
fortecy. Wtedy Rossya pokładała w nim wiel­
kie nadzieje, a car w dowód zaufania zamia­
nował Stessla podczas oblężenia swoim gene­
ralnym adjutantem. Dnia 2 stycznia 1905 r. 
rozegrały sio jego losy. W tym dniu Poit Ar­
tura poddał1 się generałowi japońskiemu Nogi. 
Sądzono, że Stessel poddał twierdzę po wyczer­
paniu. wszystkich środków" obrony. Gdy powró- 
cił do Rossyi, przyjmowano go z owacyami, a 
cesarz Wilhelm nadał mu order „pour le mć- 
rite“. Ale wkrótce nastąpił zwrrot. Komisja, 
wyznaczona do zbadania okoliczności wśród któ­
rych nastąpiło poddanie się Portu Artura, naj­
pierw" spowodowała odebranie Stesslowi ko­
mendy 3 korpusu syberyjskiego, a następnie 
usunięcie go z armii bez emerytury, aczkolwiek 
śledztwo w" owej chwili nie zostało jeszcze 
ukończone. Wreszcie wytoczono proces Stesslo­
wi i dwom jogo podwładnym generałom: Rocko­
wi i Reissowi. Stessel został skazany na 
śmierć, a następnie ułaskawiony na 10 lat 
więzienia w dniu 19 marca 1.908 r. Gdy z po- 
w"odu dwóchsetnej rocznicy panowania Roma- 
nowych car wydał amnestyę, Stessel został wy­
puszczony z więzienia.

* N i e z w " y k ł y  p r z e w" o d n i k  t u r y ­
stów". Wychodzący w Buffalo Bsiennik, dla 
wszystkich donosi z Nowego Jorku: Legendarny 
niemal przewodnik w górach Catskill, Polak, 
Bartłomiej I. Gogulski, umarł nagle w" Brookly­
nie. Gogulski zw"any powszechnie przez Ame­
rykanów" „Rip Van Winkle Catskill“, mimo, 
źe liczył w chwili śmierci 103 lat, zachował 
do ostatniego tchu niepożytą w"pvost siłę i 
energię. Zmarły przez ostatnich lat 70 swego 
życia robił dziennie co najmniej 1.0 milowy 
spacer, nie mówiąc już o drodze, jaką zwykle 
z turystami w górach przebywać musiał. Go­
gulski wyemigrował z Galicji przed laty 60, 
osiadł w" górach, nie pokazyw"ał się zgoła, a 
jedynie służył turystom za przewodnika w Cats- 
killach, które znał na wylot.

* Dżuma .  W Kermansza — jak dono­
szą z Teheranu — stwierdzone bakteryogicznie 
30 wypadków dżumy, wszystkie z śmiertelnym 
wynikiem.

M a i l i  I r t o - a r t y s i p i e .
Jan Styka, znany artysta malarz, jak 

donoszą do Kuryera Warszawskiego, utworzył 
w Paryżu Towarzystwo p. n. „Nowy Salon“, 
do którego przyłączyło się już wielu malarzy 
wybitnych. Na prezesa Towarzystwa wybrano 
jego twórcę. Nowy Salon przyjmować też bę­
dzie prace malarskie bez podpisów. Prezes no­
wego Towarzystwa prosi artystów" polskich, aby 
zasilili Nowy Salon swojemi pracami. Przy spo­
sobności zaznaczamy, że starszego syna twórcy 
„Golgoty11, p. Tadeusza Stykę, również artystę 
wybitnego, mianowano „associć du Salon Na- 
tionai“, młodszy zaś, Adam, studyujący specjal­
nie rzeczy afrykańskie, przygotowuje obecnie 
cykl obrazów do „Faraona11 Prusa.

„Świat Słow iański1' za miesiąc czerwiec 
przynosi kilka artykułów dia nas specyalnie in­
teresujących. Zaliczyć do i cli rzędu wypadnie: 
A. Karbowiaka „Problem wychowania narodo­
wego pod berłem pruskiem11; k. M. Morawskiego 
„Wielkopolska a Galicja11 i Feliksa Konecznego 
„Typ wielkopolski11. Ciekawe są również prace: 
W. Rzeszkiewicza „Sprawa Ejeki11; dr. T S. 
Grabowskiego „U now"szym dramacie serbskim 
i chorwackim11; F. K. „Stosunek Czechów do
A.ustryi i Dynastyi11; .Edmunda Kołodziejczyka 
„Ze sławianozuawslwa polskiego XVI wieku11 
i inne. Bogaty zeszyt zamykają stałe rubryki, do­
skonałe źródła informacyjne dla zajmujących 
się sprawami sfowiaiiskiemi.

Teatr krakowski we Lwowie. Z wiel­
ki mn zainteresowaniem oczekiwane jesl. jutrzej­
sze przedstawienie znakomitej tragedyi Juliusza 
Słowackiego „Beatm Ocuci11. — Dzieło to wy­
stawia teatr krakowski, w pomysłowej, a nie 
zwykle artystycznej inscenizacji.

W piątek, ujrzymy: „Iwana Groźnego11, 
hr. Aleksego Tołstoja, autora, granego przed 
kilku laty na lwowskiej scenie z wielki cm po­
wodzeniem „Gara Joannowicza11. — W potężnem 
tern dziele, ma świetny popis dyr. Solski, który 
rolę Iwana Groźnego, zalicza do swych naj­
wspanialszych kreacyj. — W przedstawieniu bie­
rze udział niemal cały personal artystyczny 
teatru krakowskiego.

Na sobotę zapowiada repertuar przepiękną 
i pełną poezyi komedyę Szekspira „Jak wam 
się podoba?11, z Ireną Solską w roli: Rozaliny.

W przyszły poniedziałek zaś, grany bę­
dzie „Paweł 1“ D. Mereżkowskiogo, z dyr. Sol­
skim w tytułowej roli.

Repertuar teatru krakowskiego 
we, Lwowie.

Dziś, we Środę, 11 czerw’ca, „Dyabeł 
i karczmarka11, koinedya w 3 aktach Ste­
fana Krzywoszewskicgo. — Czwartek, 12 
czerwca, „Bcatrix Cen ci11, tragedya wr 5 
aktach (14 obrazach) Juliusza Słowackie­
go. — Piątek, 13 czerwca, „Iwan Gro­
źny11, tragedya w 7 obrazach hr. A. K. Toł­
stoja. — Sobota, 14 czerwca, „Jak wam się 
podoba?“, komedya w 5 aktach W. Szekspira. 
— Niedziela, 15 czerwca, o godz. pół do 3-tej 
popołudniu, „Caryca11, sztuka w 3 aktach Mel­
chiora Lengyel i Ludwika Biro. — Niedziela, 
15 czerwca, o godz. pół do 8-inej wieczorem 
„Judasz z Kariothu11, dramat w 6 odsłonach K.
II. Rostworowskiego. — "Poniedziałek, 16 czer­
wca, „Paweł I .11, dramat w 4 aktach D. Me- 
reżkow"skiego.

I c. t  krajowej Rafly s M i j .
P. Minister wyznań i oświaty zarniano- 

w7a ł : Kazimierza Gołębiowskiego, zastępcę na­
uczyciela szkoły ćwiczeń w" seminaryuin na- 
uczycielskiem męskiem w Samborze i Wło­
dzimierza Tureckiego, nauczyciela szkoły lu­
dowej męskiej im. Zimorowicza wo Lwo­

wie, nauczycielami szkoły ćwiczeń w sem1 
naryum nauezycielskiem męskiem w Sokalu

Pada szkolna krajowa zatwierdziła wy­
bór : Józefa Kosińskiego, nauczyciela 1-kla- 
sowej szkoły w" Pawłowie, na reprezen­
tanta zawodu nauczycielskiego do Rady szkol­
nej okręgowej w Dąbrowej; Józefa Ogorza­
łego, nauczyciela kierującego 2-klasowej szko­
ły w Słopnicach królewskich, na reprezen­
tanta zawodu nauczycielskiego do Rady szkol­
nej okręgowej w Limanowej; Jana Trzecia­
ka. nauczyciela 1-klasowoj szkoły w Świer­
chowej, na reprezentanta zawodu nauczy­
cielskiego do Rady szkolnej okręgowej w Ja ­
śle. Wyznaczyła Wincentego Rzepę, nauczy­
ciela kierującego szkoły męskiej w" Husin- 
tyuie, na drugiego reprezentanta zawodu na­
uczycielskiego do Pady szkolnej okręgowej 
w Husiatynie; zatwierdziła w zawodzie nau­
czycielskim Ludwika Zakulskiego, rzeczywi­
stego nauczyciela szkoły realnej w Krośnie 
i nadała mu tytuł profesora. Zamianowała 
Simche Sens-Taubesa, zastępcę nauczyciela 
roiigii izraelickiej w gimuazyum YIIL we 
Lwowie, nauczycielem religii izraelickiej w 
tym zakładzie; ks. Romualda Tumpacha, za­
stępcą nauczyciela religii rzymsko-katolickiej 
w filii gimuazyum IV. we Lwowie. Przenio­
sła Eugeniusza Mandyczewskiege, inspekto­
ra szkolnego okręgowego z. Nadwornej, do 
Kamionki strurniłowej; przydzieliła Włady­
sława Winogrodzkiego, inspektora szkolnego 
okręgowego w Rudkach, do Złoczowa; poru- 
czyła czasowo obowiązki inspektora szkolne­
go okręgowego w Jaworowie Władysławowi 
Rotliliinderowi, nauczycielowi kierującemu 
6-klasowej szkoły żeńskiej w K am ioneejitni- 
rniłowej, pełniącemu zastępczo obowiązki in­
spektora szkolnego okręgowego w Kamionce.

Rada szkolna krajowa zamianowała w 
szkołach ludowych: Sabinę Długoszowską 
nauczycielką 8-klasowej szkoły wydziałowej 
żeńskiej im. św. Jadwigi w Rzeszowie; Wi- 
ktoryę Stecową nauczycielką 4-klas, szkoły 
pospolitej żeńskiej połączonej z wydziałową 
im. św. Jadwigi w Rzeszowie; Stefanię Ło­
patyńską nauczycielką 4-klasowej szkoły po­
spolitej żeńskiej połączonej z wydziałową im. 
Cos. Franciszka Józefa 1. w Tarnowie; Ma­
ryę Drozdównę i Jadwigę Bodzoniównę na­
uczycielkami 4-klasowej szkoły żeńskiej im. 
Konarskiego w Tarnowie; Jana Gejowskie­
go nauczycielem 4 klasowej szkoły w Wo­
lan ee; Antoniego Żukowskiego nauczycielem 
4-klasowej szkoły w Koropcu. Nauczycielami 
kierującymi szkół 2-klasowych: Jana Jasi- 
ckiego w Kamesznicy dolnej; Stanisława Ma­
linowskiego w’ Słobódce dżiiryńskiej; Grze­
gorza Dziubińskiego w Kalnikowie; Jana De- 
berę w Arłamowskiej Woli. Nauczycielkami 
szkół 2-klasowych: Żolię Dziubińską w Kal­
nikowie; Znlię Deberową w Arłamowskiej 
Woli: Ulgę Suchową w Lubeli; Joannę Ja- 
rosiewiezńwnę w Kontach ; Wandę Dydaeką 
w" Strażowie ; Stanisławę Butkównę w Krze­
szowie. Nauczycielami i nauczycielkami szkół 
.1-klasowych: Stefanie lluculakową w Izbach; 
Franciszka Gorczycę, w Jaworniku niebyie- 
ckim; Stanisława Delimata w Gwoźuicy dol­
nej; Władysława Dumańskiego w Jeziorku; 
Franciszka Jankowskiego w Krauszowie; Mi­
kołaja Jackowicz-Korezyń.skiego w Szandrow- 
cu; Andrzeja Engla w K.ośmierzyuie; Ma n ę  
Mordawską w Słoinirogu; Stanisława Bobow­
skiego w Werchobużu; Michała Makucha 
Trendowaczu; Władysława Szwarnowieckiego 
w Marcinkowicach; Jana Halaka w Ozimi­
nie małej.

Rada szkolna krajowa przeniosła; An­
drzeja Rzyhę, nauczycielu 4-fclasowej szkoły 
w Sasowie, na równorzędną posadę do 5-kla- 
sowej szkoły męskiej w Rozdole; Jana Ja ­
śkiewicza, nauczyciela 5-klasowej szkoły mę­
skiej w Rozdole, na równorzędną posadę do 
4-klasowej szkoły w Sasowie; Władysława 
Krzyckiego, nauczyciela kierującego 2-klaso- 
wej szkoły w Itadyńkowcach, na równo­
rzędną posadę do 2-klasowej szkoły w T rą­
bnęli owcach ; Franciszka Wojtalewicza, na­
uczyciela kierującego 2-klasowej szkoły w 
Wójtowej, na równorzędną posadę do 2-kla­
sowej szkoły w Strumianaeh; Stanisława.la- 
nlgę, nauczyciela l-klasowej szkoły w Wi­
śniczu małym, na równorzędną posadę do 
szkoły w Doluszycach.

P. Minister wyznań i oświaty reskryp­
tem z dnia 21. maja b. r. 1. 17.84(5 syste-- 
mizował drugą posado nauczyciela religii 
rzymsko-katolickiej w gimnazjum w Przemy­
ślu na Zasaniu: reskryptem z dnia 26. maja
b. r. 1. 10.005 drugą posadę nauczyciela re­
ligii grecko-katolickiej w gimuazyum Fran­
ciszka Józefa z ruskim językiem wykłado­
wym w Tarnopolu.

Rada szkolna krajowa zaliczyła książkę 
p. t. R. Suppantschitsch. Zarys geometryi 
dla III. klasy gimnazyów, gimnazjów real­
nych i szkół realnych, przetłumaczył dr. 
Ludwik Hordyński. We Lwowie. Nakładem 
księgarni Gustawa Seyfartha11 w poczet ksią­
żek dozwolonych do użytku w galicyjskich 
szkołach średnich. Cena egzemplarza 1 K 
70 h.

Rada szkolna krajowa zwraca uwagę 
na książkę p. t. „Ilpnrogn  Majono Koryra- 
i-ca. Jlecojia ica3Ka / j ta  mujihx npHHTCJiiB
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Kypaft. 3a 4 '. 4>aiHu;epoH npF.ia^HB I'p . 
HnKopoBHU. WepmBifi. HaRjiagOM mihckoi 

„J^KpaiHBcieoI mrco.UH1’ b UepriiBnpis. 
i[iHa 1 K 50 r . “ celem zakupna na nagro­
dy pilności i do bibliotek szkół ludowych 
pospolitych.

Galicyjskie Iow, łowieckie.
Lwów, 11 czerwca.

Dziś o godzinie 10 rano odbyło się do­
roczne walno zgromadzenie w sali Kasyna 
Narodowego Dal. Towarzystwa łowieckiego, 
pod przewodnictwem prezesa JE . Stanisława 
lir. Stadnickiego. Z walnern zgromadzeniem 
połączono również XVII. zjazd łowiecki.

Obrady zagaił prezes JE . lir. S t a d n i -
e. k i, który powitawszy zebranych, podniósł, 
że jak co roku tak i dziś zwołał walne ze­
branie w czasie odbywających się wyścigów 
konnych we Lwowie, gdyż na wyścigi zje­
żdża zwykle większa ilość członków Tow.

Omówiwszy następnie trudne położeuie 
linansowe kraju, które musiało się odbić i 
na Tow. poświęcił prezes słowa gorącego 
wspomnienia zmarłym członkom Tow. ś p .: 
Gajewskiemu Ignacemu, Bielańskiemu Gusta­
wowi, baronowi Błażowskiemu Maryanowi, 
(łebskiem u Leszkowi, Erenklowi Ignacemu, 
Kępliczowi Maryanowi, Kieszkowskiemu Bo­
gusławowi, Łastowieckiemu Adamowi, Nie- 
dźwieckiemu Mikołajowi, Ostrowskiemu Lu­
dwikowi, .Raciborskiemu Władysławowi, Run- 
giemu Włodzimierzowi, Siedleckiemu Bole­
sławcowi, Sołowijowl Tadeuszowi, dr. Terle­
ckiemu Adamowi, Weissemwolfowi hr. Kon­
radowi, Woynarowskiemu Feliksowi, dr. Ziem- 
b o w i cz o w i Zy g i nun t o w i, Onyszkiewiczowi Ada­
mowi. Słów tych wysłuchali zebrani stojąc.

Z kolei w krótkich sło wach podał pre­
zes bilans pracy wydziału Tow. w roku ubie­
głym. Wagę tej pracy ujawnia przedewszy- 
stkiem jego ustawiczne czuwanie nad możli­
wie ścisłem stosowaniem i wykonywaniem 
przepisów łow., przez powołane do tego wła­
dze i organa.

Niezbitym dowodem pieezy wydziału 
nad losami łowiectwa, jest ilość wydanych 
przez wydział opinij w sprawie wydzierża­
wienia polowań gminnych z wolnej ręki 
przez spółki łowieckie, których liczba wyno­
si dotychczas ISO.

W wydawaniu tych orzeczeń — nie­
zmiennie przestrzegał wydział zasady, żc sko­
ro ustawa łowiecka ma jedynie na celu ochro­
nę i hodowlę zwierzyny i wogólc rozwój kul­
tury łowieckiej w naszym kraju, to rzecz ja­
sna, że prawa wykonywania polowania nie 
należy wydzierżawiać, — jak to czynią nie­
właściwie Spółki łowieckie. — byle komu, 
nie mającemu o myślistwie wyobrażenia, a 
na raoyonalną gospodarkę łowiecką fundu­
szów, lecz powinno ono spoczywać jedynie 
w ręku ukwalifikowanego inyśliwego-hodowcy, 
który zwierzynę żywi, tępi drapieżniki i ra- 
eyonalnie ją  na danym terenie odstrzoliwa.

To też dziś z zadowoleniem stwierdzić 
można, że starania i zapobiegliwość wydzia­
łu uchyliły niejedno niebezpieczeństwo, jakie 
łowiectwu naszemu z tej racyi groziło.

Podniósłszy następnie kilka jeszcze 
spraw, JE . hr. Stadnicki otworzył zebranie.

Z porządku dziennego po odczytaniu 
protokołu z ostatniego walnego zgromadze­
nia przez p. A, M n i s z k a ,  przyjęto spra­
wozdanie z czynności wydziału i uchwalono 
mu jednogłośnie absolutoryum.

Po zatwierdzeniu preliminarza na rok 
.1918, dokonano wyborów czterech członków 
wydziału i dwu zastępców. Wybrano człon 
kami: syndykiem Tow. dr. Tadeusza Góre­
ckiego, wydziałowymi: pp. dr. Alfreda San 
dera, Tadeusza Klusik Orzechowskiego, Sta­
nisława Piericzykowskiego i dr. Wł. Sołowi- 
ja, zastępcami zaś pp.: Włodzimierza Barań­
skiego i Henryka Preka. Wkońcu uchwalono 
po wyczerpującej dyskusyi następujące wnio­
ski :

J. hr. B i e l s k i e g o  (jun.) w sprawie 
urządzenia wystawy trofeów łowieckich w 
przyszłym roku we Lwowie i dr. S a n d o r a  
w sprawie utworzenia funduszu dla wyna­
gradzania osób, nienależących do straży ło­
wieckiej, za wykrycie kłusowników i złodziei 
leśnych.

Dłuższą dyskusyę wywołał drugi wnio­
sek dr. Sandora, by wydział Towarzystwa 
łowieckiego zwrócił się do komendy skauto­
wej z żądaniem zniesienia tego punktu pro­
gramu działalności skautów, który zabrania 
skautowi zabijania zwierzyny. Podług wnio­
skodawcy jest to bardzo szkodliwe dla ło­
wiectwa polskiego, gdyż wielu należących do 
drużyn skautowych będzie odtąd niejako wrogo 
występować przeciw tradycyjnie u nas ugrun­
towanemu łowiectwu.

P. G o r d a s z e w s k i  wyjaśnił, że spra­
wa ta ma się inaczej: nie wolno zabijać 
skautowi b e z m y ś l n i e  zwierzyny, a łowie­
ctwo może nawet leży w intencyi wychowa­
nia skautowego przy tropieniu, furażowaniu
i t. d.

IV rezultacie postanowiono w tej spra- ; 
wie porozumieć się z komendą skautową i i 

przyjść na przyszłe zgromadzenie z odpowie- 1 
dnimi wnioskami.

Wniosek hr. Bielskiego i pierwszy wnio­
sek dr. Sandora uchwalono, jak również 
wniosek p. Ant. S k r z y ń s k i e g o ,  aby ce­
lem poprawy racyonalnej hodowli rasowych 
psów myśliwskich, prezydyum klubu hodowli 
i tresury psów porozumiało się z istniejącym 
już u nas klubem tresury psów policyjnych.

Na tein przewodniczący zamknął obrady.
Dziś o godz. 2 po południu popisowe 

strzelanie uczestników XVII. zjazdu łowie- 
ckiogu na strzelnicy wojskowej.

W y ś c ig i  konne.

Lwów, dnia 1 I czerwca.

Wczorajszy, trzeci dzień wyścigów kon­
nych zgromadził na torze hr. Cetnera nieli­
czną tylko publiczność.

Biegów było ogółem sześć.
I. Bi e g  W a ć p a n a .  Panowie jeżdżą. 

Nagroda 1300 kor., z których 1000 kor., 
ofiarowanych przez Ministerstwo rolnictwa, 
zwycięzcy, 200 kor. drugiemu, 100 kor. trze­
ciemu koniowi. Dla 3 1. i st. koni wycho­
wanych w Galicyi lub na Bukowinie, które w 
latach 1912 i 1913 nie wygrały żadnego 
biegu o wartości najmniej 1400 kor. Meta 
około 2400 ni.

U startu stanęło sześć koni. Nagrody 
zdobyły konie ze stajni p. Antoniego Łuka- 
siewicza. Pierwszy przybył do mety „Dalej",
3 1. og. kaszt, pod por. Ulinom, wyprzedzając 
jedną długością „Yelkę", 3 1. kl. kaszt, pod 
rotmistrzem liagelinem. Trzecią, półtora dłu­
gości z tyłu, była „Panienka11, 8 1. kl. kaszt, 
pod por. Rackollem.

Totalizator 5 : 5 ,10  :10, 20 : 20, 50 : 52.
II. N a g r o d a T o t a 1 i z a 1, o v a. 1 li eg 

z płotami. Panowie jeżdżą. Nagroda 1700 kor., 
z których 1400 kor zwycięzcy, 200 kor. dru­
giemu, 100 kor. trzeciemu koniowi. Dla 4 1. 
i st. koni wszystkich krajów, które w latach 
1912 i 1913 nie wygrały żadnego biegu z 
płotami i żadnego steeple-chase o wartości 
najmniej 2000 kor. Meta około 2400 m.

Na 12 mianowanych do tego biegu 
koni startowało ośm. Zwyciężyła „Out.ery“,
4 1. kl. egn. Karola lir. Esterhazego pod wła­
ścicielem, wyprzedzając długością szyi „Bur- 
saka“, (> 1. og. gn. również hr. Esterhazego 
pod podpor. Wodianerem. Półtora długości 
z tyłu trzecim był „lzó“, st. w. gn. p. 'Leo­
na Radeckiego pod majorem Widaleiii.

Totalizator 5 : 7, 10 : 14, 20 : 28.
W skoku przez jedną z mniejszych 

przeszkód upadli biorący w tym biegu udział: 
podpor. Pazdirek, jadący na „Łysce11, 4 1. 
kl. gn. p. Stanisława Ułaszyna i jednoroczny 
ochotnik Jan lir. Sieinieński, jadący na wła­
snym „Glo-Glo“, 5 I. w. gn. Podpor. 1‘azdi- 
rek padając wraz z „Łyską", odniósł złama­
nie chrząstki nosowej i nadwerężenie krzy­
żów i prawej nogi. Po opatrzeniu przez le­
karza miejskiego dr. Frankowskiego odwie­
ziono rannego do szpitala garnizonowego. 
Jan hr. Sieinieński skaleczył się tylko w gór­
ną wargę i lekko się potłukł.

III. N ag  r o d a D y r  e k t o r y u m. 1800 
kor., z których 1500 kor. zwycięzcy. 200 
kor. drugiemu, 100 kor. trzeciemu koniowi 
Dla 3 1. i st. koni wszystkich krajów, które 
w latach 1912 i 1913 nie wygrały żadnego 
biegu o wartości najmniej 3000 kor. Meta 
około 2000 in.

Biegały trzy konie. Pierwszy przybył 
do mety „Arpad", 3 i. og. gn. p. Igna­
cego Zangena pod dżokejem F . Szilagyim, 
wyprzedzając łatwo dwiema długościami „Pe- 
lunig", 5 1. kl. gn. p. S. Ułaszyna pod dżo­
kejem W. Szabłowskim. Trzecią, pięć długo­
ści z tyłu. była „Pelusia", 4 1. kl. egn. p.
S. Ułaszyna pod dżokejem J. Budzińskim.

Totalizator 5 : 5. 10 :10, 20 : 20.
IV. M a ł y  s t e e p l c - c h a s  e. Handicap. 

Panowie jeżdżą. Nagród 1500 kor., z których 
1200 kor. zw7ycięzcy, 200 kor. drugiemu, 
100 kor. trzeciemu koniowi. Dia 4 I. i st. 
koni wszystkich krajów, które w latach 1912 
i 1913 nie wygrały żadnego biegu z plotami 
i żadnego steeple-chase o wartości najmniej 
2000 kol-. Meta około 3200 m.

Na 14 mianowanych do tego biegu koni, 
stanęły u startu cztery. Zwyciężył długością 
głowy „Xenos“, 6 1. w. kaszt. Karola hr. 
Esterhazego (jun.) pod właścicielem, drugą 
była „Brenta", st. kl. gn. podpor. U. Pa- 
zdirka pod podpor. R. Peerem, trzecim, pięć 
długości z tyłu, „Dick Turpin", st. w. kaszt, 
podpor. F. Rosenthala pod por. l imem.

Totalizator 5 : 6, 10 : 13, 20 : 26.
V. B i e g  s p r z e d a ż n y .  Panowie je­

żdżą. Nagroda 1300 kor., z których 1000 kor, 
ofiarowanych przez Ministerstwo rolnictwa 
zwycięzcy, 200 kor. drugiemu, 100 kor. trze­
ciemu koniowi. Dla 8 1. i st. koni wszystkich 
krajów. Meta około 1200 m.

Startowały cztery konie. Pierwsza przy­
była do mety „Granica", 5 1. kl. gn. podpor.
F . Rosenthala pod por. Ulinem, wyprzedza­

jąc po walce jedną długością „Rauhensteina", 
6 1. w. gn. rotm. J. Bunzikay’a pod p. K. 
Zangenem. Trzy długości z tyłu trzecią była 
„Iłalka", 3 1. kl. kaszt. p. Ignacego Zange- 
na pod p, B. Zangenem.

Totalizator 5 : 40, 10 : 80, 20 :160.
Na zwycięzcę nie było nabywcy.
VI. B i e g s p r z e d a  ż y o g i e r ó w. Na­

groda 170O kor., z których 1400 kor., ofia­
rowanych przez Ministerstwo rolnictwa, zwy­
cięzcy, 200 kor. drugiemu, 100 kor. trzecie­
mu koniowi. Dla 3 1., 4 i., 5 1. i 0 l. ogie-
rów pełnej i półkrwi, wychowanych w Au-
stro-Węgrzeeh. Meta około 2400 m.

W biegu tym wzięły udział jedynie dwa 
konie. Zwyciężył bardzo łatwo 10 długościa­
mi „Gnat", 4 1. og. ćg. p. Ignacego Zange­
na pod p. B. Zangenem. Drugim był „Mio 
Caro", 3 1. og. kaszt. p. S. Lłaszyna pod 
dżokejem IV. Szablewskim.

Totalizator 5 : 6 ,  10: 13, 2 0 :2 6 . 
Następny, czwarty z rzędu dzień wy­

ścigów, odbędzie się we czwartek, dnia 12
b. m.

Stan Ilanku an s tro  - w ęgierskiego
przedstawiał się wedle wykazów urzędowych 

dniem 7 b. m. następująco: Banknoty 
wTobiegu 2.266,832.000 (mniej o 108,459.000). 
Rezerwa kruszcowa 1.526,985.000 (mniej o 
552.000). Portfel wekslowy 856,495.000 
(mniej o 72,036.000). Lombard papierów
212.190.000 (mniej o 3,054.000). Zobowią­
zania natychmiast płatne 253,236.000 (więcej

10,448.000). — Banknoty opodatkowane
189.347.000 (mniej o 107,906.000).

OSTATNIA POCZTA.
=  Na wczorajszoin posiedzeniu p a r ­

ia  m e n  tu  R z e s z y  n i e m i e c k i e j  wska- 
zn-l p. Noske (soeyalista) na to, że Austrya 
o wiele spokojniej osadza sytuaeyę między­
narodową, aniżeli rząd niemiecki, co dla so- 
cyalnych demokratów stanowi powód do 
zwalczania przedłożenia. Zwrócił się mówca 
następnie przeciw bojkotowi wojskowemu 
niektórych lokali i podniósł, iż rozporządze­
nie to stawia soeyalnych demokratów na 
równi z- prostytutkami i alfonsami.

Minister wojny lloeringen oświadczył, 
iż już na posiedzeniu komisyi podniósł, 
iż został wydany zakaz odwiedzania przez 
żołnierzy tych lokalów, w których zbierają 
się socyalni demokraci, a to z powodu wro­
gich tendoncyi soeyabiej demokracji dla pań­
stwa niemieckiego. Również zakazano żoł­
nierzom chodzić do tych lokali, które uła­
twiałyby drogę do rozwiązłego życia. Mini­
ster zastrzegł się jednak przeciw temu, ja­
koby obie katogorye lokali stawiał na jednym 
poziomic.

Podsekretarz stanu Delbriick, wśród cią­
głych przerywali ze strony soeyalnych demo­
kratów’, odpierał twierdzenie p. Noskego, ja­
koby w sprawie pruskiej reformy wyborczej 
istniało niedotrzymane słowo królewskie. Za­
strzegając się, że sprawa reformy wyborczej 
w Prusach nie należy do parlamentu, pod­
niósł, iż reforma wyborcza była już przedło­
żona Sejmowi pruskiemu, jednakże nie doszło 
do porozumienia między stronnictwami.

Komisya budżetowa obradowała nad 
projektem ustawy o prawie państwa do spad­
ków i przyjęła pierwszy ustęp pierwszego 
artykułu w myśl przedłożenia rządowego.

— W s e n a c i e  b e l g i j s k i m  rozpo­
częły się wczoraj .obrady nad reformą woj­
skową. M inister wojny oświadczył, że refor­
ma ta będzie wymagała 284 milionów.

— Podczas powrotu ze zgromadzenia 
ludowego w Curcarrita w Hiszpanii, strzelali 
K a r l i  śc i  z rewolwerów do mieszkańców z 
Casalarrenia i 7 osób ciężko poranili, o osób 
aresztowano.

=  Do paryskiego Jm rnalu  donoszą z 
Las Palmas, że na przybyłym tam z Buenos 
Airez parowcu „Alicya" uwięziono 6 rossyj- 
skieh anarchistów. Ze znalezionych przy nich 
papierów wynika, że należeli oni do między 
narodowego związku anarchistycznego.

Rada państwa.
W iedeń, 11 czerwca. Izba posłów pro­

wadzi dziś dalej rozprawo ogólną nad pla­
nem finansowym. Przemawia p. K a l i n a .

Kraków, 11 czerwca. Jutro o godz. 1 
przed południem w głównym pawilonie byłej

wystawy architektonicznej odbędzie się otwar 
cie wystawy i targu kilimów i wyrobów ko­
szykarskich, urządzonych przez tut. Towarzy­
stwo pomocy przemysłowej.

Prognoza na ju tro.
Wiedeń, 11 czerwca. Stan powietrza na 

12 czerwca: G a l i c y  a W s c h o d n i a :  Po­
chmurno, czasem opady, nieco chłodniej, za­
chodni silny wiatr.

Wiedeń, U czerwca. Dziennik rospo- 
wnjlzcu obrony krojonej ogłasza okólnik 

z rozporządzeniem Monarszem, ustanawiają- 
:ein odznakę służbową, która ma być nada­
wana przy sposobności szczególnych zarzą­
dzeń wojskowych. Odznaka ta ma formę krzy­
żyka z tombaku. Zarazem ogłoszono postano­
wienie, kto ma dostać tę. odznakę z okazyi 
zarządzeń wojennych, wydanych w roku 1912 
i 1913.

Wiedeń, 11 czerwca. Prezydyum Zwią­
zku narodowo-niem. uchwaliło domagać się, 
aby Izba posłów zebrała się bezwarunkowo 
tuż po wyborach do Sejmu galicyjskiego z 
początkiem lipea, celem dalszych obrad nad 
planem finansowym.

Budapeszt, 11 czerwca. Dziennik urzę­
dowy ogłasza Najw. pisma Odręczne Monar­
chy do członków gabinetu ustępującego i ga­
binetu nowego. Pismo do dr. Lukacsa wy­
raża podziękowanie i uznanie jego działalno­
ści, bezinteresownie i z poświęceniem speł­
nianej wśród trudnych warunków, podnosi 
wielkie jego zasługi około urzeczywistnienia 
reformy wojskowej i wyraża nadzieję, że 
jeszcze w przyszłości dr. Lukacs doświadcze­
nie swe i zdolności zużytkuje w pracy pu­
blicznej.

Poznań, 11 czerwca. (Tel. pry w.). Dzien­
niki tutejsze donoszą, że prezesem komisyi ko- 
lonizacyjnej mianowany będzie prawdopo­
dobnie radca w ministerstwie rolnictwa bar. 
Massenbach.

Petersburg, 11 czerwca. (Tel. pryw.). 
Wiceprezes Dumy (postępowiec) książę Urus- 
sow złożył mandat. Ustąpienie jego obja- 

iiiają nieustannemi starciami z nacyonali- 
stami i prawicowcami.

Londyn, 11 czerwca. Izba gmin przy­
jęła bill o borne rule po dwudniowych obra­
dach 368 głosami przeciw 270.

Na B a łk a n a c h .

Belgrad, 11 czerwca. Szef sztabu gen., 
wojewoda Palnik, który uczestniczył we 
wczorajszej Radzie ministrów, odbytej pod 
przewodnictwem króla, wyjechał w nocy o- 
sobnym pociągiem do Skopije i zabrał z so­
bą iństmkcye na wszelką ewentualność.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 11 czerwca 1913. Zamknię­

cie giełdy (ScMusscoursej. Godzina 2 minut
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyto­
wego 619'50, Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 81050, Akcye Anglobanku 
328-75, Akcye Unionbanku 582’—, Akcye 
Landerbanku 510’—, Akcye Bankvereinu 
507-50, Akcye Bodencredit 1169-—-, Akcye 
galicjgsldego Banku hipotecznego 644-—. 
Akcye kolei państwowych 709-50, Akoyo 
kolei Południowej 122-—, Akcye kolei El- 
bethai —•—, Akcye kolei Północnej 4965-—, 
Akcye kolei czerniowieckiej —'—, Akcye 
Alpiny 927-50, Akcye Eirna Muranyi 683-—, 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 3266-—, 
Akcye Fabryki broni 972-—, Akcye Ture­
ckie tytoniowe 330-—, Akcye Galicyjsko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 889- — . 
Obligacje węgierskiej indemnizacyi —■—, 
Renta majowa 81*85, Austryacka Renta ko­
ronowa 82-20, Węgierska renta koronowa 
8P05, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto­
wego ziemskiego 82-75, 4 prc. Listy Banku 
hipotecznego 82-—, 4 i pół prc. Listy Ban­
ku hipotecznego 91"—, 5 prc. Listy Banku 
hipotecznego — , 4 prc. Listy Banku 
krajowego S4'90, 4 i pół prc. Listy Banku 
krajowego 92-—, 4-procentowe Galicyjskie 
obiigacyo propinacyjne 95-90, 4-procentowa 
Galicyjska pożyczka krajowa z 1898 r. 82-55. 
4-procentowa pożyczka miasta Lwowa 81-50, 
Losy tureckie 230' — , Marki 118-06, Rubel 
253-87, 5-procentowa rossyjska pożyczka z r. 
1906 —■—, Akcye praskiego Banku kredy­
towego (płacono) —"—, Skoda 823-—, Po­
życzka miasta Krakowa 1909 80-50, Galicyj­
ski Bank ziemski 95-—. Powszechny Bank 
depozytowy 529-—. 4 i pół prc. listy Tow. 
kredytowego ziemskiego —•—.

Odpowiedzialny redaktor: 

I d a m  K r s c h o w i e c k ś .



N A D E S Ł A N E .

Jak zapobiegać pożarom
w miastach, miasteczkach 

i po wsiach?
Instrukcja ostrożności ogniowej 

dla mieszkańców kraju.
P o  n a i l e s ł a u i n  9 0  l i a l .  w y s j l a  f r u u c n  

B iu r o  S T . S O K O Ł O W S K IE G O  w-c L w o w ie  
01 . J i i ' ; i e l l o ń § k »  1. .{.

FRANCENSBAD.

Dr. Stanisław PRZYBYLSKI
b. asystent k lin ik i chirurgicznej i położn. ginekol. 
Uniwersytetu Jagiellońskiegs w Krakowie ordynuje, 

jak lat ubiegłych. 
, .P a l a c e - U o t e l “ , wejście od K i r c l i e n s t r a s s e .

A D W O K A T
m i o d y ,  m a j ą c y  

r o z le g le  s to s u n k i  
chętrsśe-by

zawar ł  spółkę
z e  s t a r s z y m  
a d w o k a t e m

posiadającym dobrze 
p c o s p e r u j ą c ą  

k a n c e la ry ę .
f t a s k i i B c  z g ł o s z e n i a  

p o r t  „ F O K  T U  K I A 44 
rto Uiiira ogłoszeń  

^  SOKOŁOWSKIEGO.

do wagonów sy­
pialnych w kraju 

mas^msmmm i z a g r a n i c a

wybije Biuro miastowe
0. I  Kolei P ań slsow ych  «  Lwowie 
St. Soko łow sk iego  (P a sa ż  Hausm ana 9 )

8 Ij s  c ti i fe
ni. Jagiellońska Nr. 3.
— 2 3 4 .  -  Teśefoss — 2 3 4 .  -  
Adres telegra,liczny: Stadtbureau.

M l t l l l l C y i / l l  W illa  B u raczynsk lego  w 
'  11L81 p iorw szem  po łożen iu  —
b lisk o  la su , rz e k i P ru tu  1 dw orca  ko le jow ego , 
p rzy jm u je  le tn ik ó w  z w ik tem  i bez W iktu za 
w ynagrodzeniem  w edle um ow y.

Przyjechali do L w ó w ?
dnia 11 czerwca 19 IB.

Hotel George’a. Pp.: E. Tisljar z Wie­
dnia, B. hr. Miąezyński z Palikrów, J. Ko­
wnacki z Czech, S. Kiełczewski zHusiatyna, 
K. Torosiewicz z Pntiatyniec, A. Hulimka z 
Mycowa, A, Kmnpffe z Rzyc.ek, W. Krzy­
sztofowi cz z Czerniowiec, K. Marmorosz z 
Karowa, Z. Marmorosz z Karowa.

Hotel Europejski. P p .: S. Jabłonow­
ski z Popowiec, J. F- dorowicz ze Stołpina,
F. Turczynowicz zPodhajec, W. F.ankowski 
z Krakowa.

Hotel Imperia'. Pp.: J. hr. Drohojow- 
ski z Cie-izacina, Z. hr. P later z Moszkowa, 
M. Brykczyński z Zagwoździa, J. Urbański 
z Niżniowa, T. Potocki z Uhrynia.

Hotel „V ictoru“. P.: S. Nowak z Sa­
noka.

C E N N I K  
IZBY HANDLOWE! I PRZEMYSŁOWEJ.

t.wńy/, dnia U  czerwca 1913
W aluta koronowa 

płacę, żadają
1. Afccye za sz tu k ę ,

(bez kuponu bieżącego)
Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. 642- -  652-—
Banku galie. dla handlu i przem.

po 200 zł................. 405'— 410-—
Kolei Lwów-Czerniowce-Jasay po

200 zł. w. a. w srebrze . 512-— 518-—
Fabryki wagonów' w Sanoku po

500 k o r o n ..........  503 — 510’—
II . l i s t y  zastawne za 100 koron.

(bez kuponu bieżącego)
Banku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo­

sował z 10 pr. prem. . . —
Banku hip. gal. 41/, pr. w. a. ios

w 50 1......................................  90-70
Banbn hip. gal. 4 pre. w. a. los

w 60 1......................................  81-90
Banku kraj. 4% pr. w. a. los w 511. 92-—
Banku kraj. 4 pr. w. a. los w 57 1. 84-90
Banku gal. ziem. krad. 4*/s pr. 60 1. 94-—
Banku gal. dla handlu i przem.

w Krakowie 4% pr. 60 1. . 89-—
Zemelny Bank hipoteczny Lwów . 91-—
*) Tow. kredyt, galie. ziem. 4 pr.

(pierwsza emisya) . . . 96-—
Tow. kredyt, gal. ziem. 4 pre. los

w 411/, 1..........................  91’-
!) Tow. kredyt, gal. ziem. 4 pr.

los w 56 1.......................  83-30
Tow. kred. gal. ziem. 41/,, los. 52 1. 92-70

III . Obligi za 100 koron.
(bez kuponu bieżącego)

G-alie. fund. propin. 4 pr. . . . 96‘70 97-30
Buków. fund. propin. 5 pr. . . —■— —■—
Komun. Banku kraj. 4% pr. (3 em.) 90-— 90-70
Komun. Banku kraj. 4 pr. (4 em.) 80-70 81-40
Kolej, lokal. Banku kraj. 4 pr. . 80-70 81-40
Pożyczki krajowej 4 pr. z r. 1893 83-— 83-70

4 pr. z r. 1908 81-50 82-20
D .. miasta Lwowa 4 pr. . . 80-50 81-20

„ 4 -  pr. . . 8 2 -  82-70
„ Krakowa . , , 81"— 81-70

IY . M onety.
Dukat cesarski .  .....................  11-36
20 franków ka.............................  19-10
100 rub li rossyjskieh srebrnych . 251-—
100 „ „ papierowych 252-80
100 marek niemieckich . . . , 117-90

91-40

82-60
92-70 
85-60 
94-70

89-70
91-70

84—
93-40

11-46
19-24

253-50
254-20 
118-30

K u rs  g ie łd y  w ie d e ń s k ie ].
dnia 9 ezerwea 1913

A. Ogólny d ług państwa. płacą żądają

Jednolity dług pańswa w banknot.
m a j- l is to p a d   82-20 82-40
styezeń-lipiee  82-10 82-30

Jednolity dług państwa w srebrze
lu ty -s ie rp ie ń ......................... . 84-75 84-95
kw ieeień -październ ik   85-— 85-20
„ z r. 1860 po 500 zł. w. a. 4 pre. 1560-— 1600—
„ „ 1860 po 100 zł. 4 pre. . . 457-— 469-—
„ „ 1864 po 100 zł.......................  660"— ——
„ „ 1864 po 50 zł......................... 330—  — —

B . D ług  państwa (wszystkich w Radzie państwa
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku 
za 100 zł. 4 p r   103-80 104—

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku 4 pr  82-55 82-75

płacą żądają

C. Oblłgacye kolejow e.

84-70

ł) Kupony opłacają I/s°/0 podatek rentowy.
*) Kupony opłacają 2°/0 podatek rentowy.

Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 83-70
Koi. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 10Ó zł. 4 pr. . . 101-50 102-50
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5Vi p r .   107-75 108-75
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostempi. akeye)  83-35 84-35
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku 4 p r...................  83-— 84—
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk.

5s/t pr. (ostempi. akeye) . . . .  429-— 431•—

O bligacje pierw szeństw a (kolejowe).
Kol. Aro. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 102-75 —■—

v/ złocie za 200 zł. 5 pr. . . .  120-75
Koi. czeskiej zaeh. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 p r ......................... 85-90 86-90
Kol. czeskiej emiss. z r. 1895 za

400 kor. 4 p r..........................  85-40 86-40
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400
_ kor. 4 p r..................................  81-25 82-25

Kol. północnej ces. Ferdynanda em.
z r. 1886, 4 pre.....................  89-80 90-80

Koi. północnej ces. Ferdynanda em.
z r. 1887, 4 pre. (ar.) . . . .  90-25 91-25

Kol. północnej ces. Ferdynanda em.
z r. 1887, 4 pre.........................90 25 91-25

Kol. północnej ces. Ferdynanda em.
z r. 1888, 4 pre...................... 88-30 89-30

Koi. północnej ces. Ferdynanda em.
z i . 1 * 1 , 4 pre.....................  89 25 90-25

Koi. północnej ces. Ferdynanda em.
z r. 1898, 4 pre.....................  89-15 90-15

Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 
z r. 1904, 4 pre. . . . . . .  88-25 89-25

Kol. galie. Karola Ludwika 4 pre, 84-40 85-40

Koronowa waluta.
Kol. iwowsko-ezern.-jasskiej z roku

1894 4 p r ............................................
Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkamnier- 

gut) za 400 M. 4 p r  104—  105--

B . D ług państwu (krajów korony węgierskiej).
Węg. złota renta 4 p r 114-90 115-30

„ „ „ w wal. kor. 4 pr. 81-05 81-25
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 416—  428—
„ „ „ „ 50 zł. (100 kor.) 206—  214 —
„ obi. pr. reguł. Ci3y 4 pre. . . 285 — 295-—

E. Obligacye indem nizacyjne.
Węgier za 100 zł. 4 pre  83-70 84-70
Kroaeyi i Sławonii . . . . . .  ——  — •—

F . Inne publiczne pożyczki.
Poż. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 99-50 100-45
Poz. kraj. Bukowiny z r. 1893 los

za 200 kor. 4 p re   83-60 84-60
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pre. . 82-55 83’5fi
Gal. obi. prop. z roku 1889 4 pre. 95-90 96-90
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896

4 pre  80-50 8P50
Poż. serb. prem. za 100 fr. 2 pre. . 111—  121—
Tureckie obi. prem. koi. za 400 fr. 223-75 226-75

G. L isty nastawne. Oblig. hipot. i listy  dłużne 
za 100 zł. nom.

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu 40/j pre. 60 1. . . .

Buków, zakład kred. ziem. los 5 pr.
Gal. Tow. kr, ziem. 4 pr. los 56 1.

„ „ n n 4 pr. los 41 1.
„ , , r  „ 4 pr. starsze .
„ „ „ „ 41/2 pr. 52 let.

Banku gal. ziem. kred. 41,, pr. 60 1.
G al. ake. b. hip. 10 pr. pr. los. 4% pr.

„ „ los. 50 1. 41/* pr. .
„ „ „ „ 60 1. 4 pr. . .

Banku kraj. dla Galieyi i Lodomeryi 
4%  pr. 511/j la t zwrotne . . .

Banku krajowego oblig. komun. 3
emisya 42 la t 4*/» p r .......................

Banku kr. obi. kol. żel. 57x/a i. 4 pr. 81-—
Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. . .

„ „ 5 0  latw .k. 4 pr.

H . Obligacye z prawem pierw szeństw a  
za 100 zł. nom.

Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884
za 300 z łr .............................. 77—  78—

Kolej Lwów-Czerniowee z r. 1884 za
200 złr. 4 pre....................... 82-20 83-20

Weg. gal. kol. em. 1870 na 200 złr.
5 pre.......................................  99-75 100-75

Tow. żegl. par. po Dunaju za 400 
i 10.000 m. 4 pre. z r. 1882 . . 110-— 111—

Tow. żeglugi parów, po Dunaju em. 
z r. 1886 4 pre........................ 108—  110- —

Koronowa waluta.

I . Losy (za sztukę).

płacą żądają

Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. . 25 50 29 50
Zakł. kred. dla handl. i przem. 100 złr. 47-5-— 485---
Clary 40 złr. m. k ..................................... 190—  300—
Pożyczka miasta Lubiany 20 złr. . 64-50 69-50
Czerwonego Krzyża austr. Tow. 10 złr. 54- -  58-_

węg. Tow. 5 złr. 32-— 36—
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 złr. 88-— 94—

277-— 287--
241-10 251-10

S9-— 90-—
99-25 100-25
8 3 - - 84’-
£1-85 92-85
96-20 97-20
98-— 9 4 --
94' — 95’-
91-— 92—
91-— 92-—
82-25 83-25

92’- 9 3 - -

9 0 - - 9 1 --
81-— 82’-
89-10 90-10
89-90 90'90

J . Akeye Banków (za sztukę).
Banku Anglo-Anstr. 240 kor. . . . 330-10 
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr. 408—  
Peszt. Banku handlu i przem. . . 36.20—  
Zstkł. kred. dla handlu 500 złr. . . 620-— 
Węg. Banku kredyt. 200 złr. . . . 810-75 
Bolno-austr. tow. esk. 400 kor. . . 729--
Gal. banku hip. 200 złr....................... 644—
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 507-50 

„ Austro-węg. 1400 kor. . . . 2066—  
„ Związku (Unionbank) 200 zł. 583—  

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 265—  
Zivnostenska banka 100 złr. . , , 264-25

331-10 
410—  

3640-— 
621-— 
811-75 
730 50 
648—  
508-50 

2076 -  
584—  
266-— 
26525

K. Akeye przedsiębiorstw  transportow ych.
Buków, kolei lok. ake. pierw. 200 złr. 430—  435—  

„ „ „ ake. zakład. 200 złr. 4J0—  420—
Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500 zł. mk. 1276’— 1286—  
Kolei półn. Ces. Ferd. 1000 złr. mk. . 4970—  4990—  

„ Lwów-Bełzee(ake.pierw.)200zł. 385-— 390—  
„ Lwów-Czerniowee-Jassy 200 zł. 513—  515 — 
„ Lwów-Kleparów-Jaworów lokal.

400 kor...........................................  295-— 300 -

L. Akeye przedsiębiorstw  przem ysłow ych.
A ustr. Tow. górnicze A lpina 100 złr. 937-50 938-50 
Prag. Tow. Żelazn, przem. 500 złr. . 3240-*- 82?'8— 
Tow. kopalń węgla w Briix 100 złr. 854-— 856—  
Trifail. Tow. kóp. wegia 70 złr. . . 264-— 268—  
Galie, karpae. naft. rlnw 500 kor. . 887-— 897—
Schodniey 500 kor................................... 453-— 458—
Tur. zarz. tytoniow. 500 franków . 331—  335—

M. W eksle.
Niemieckie B a n k i............................... 118-10 118-30
Włoskie B an K i...............................  93-27, /> 93-45
Londyn za 10 funt. szt. 4 pre. . 24T:i1/4 34T7I/4
Paryż za 100 franków . . . .  95-65 95-80
Petersburg za 100 rubli 41/* pre. 253-25 254-25
Szwajcarskie B a n k i .....................  95-32‘/a 95-471/,

N. W a l u t y .
Dukat cesarski . . . . . . .  11-42 11-47
Austr.-węg. 8 gul d. złota moneta . —■— —-—
2 0 -f ra n k o w k a ...................................... 19-13 19-16
2 0 - m a r k ó w k a ................................ 23-58 23-64
Rossyjski półimperyał . . . .  — — •—
Niem. banknoty za 100 marek . 118-10 118-30
Włoskie banknoty za 100 lir . . 93-25 93-45
Ruble  ..........................................  253-— 253-75

L ic y ta c y e .
L. cz. E. 408/18 (5) (7644 3 - 8 )

Edykt licytacyjny.
Na żądanie Kasy zaliczkowej w Olesku, 

odbędzie się dnia 24 czerwca 1913 o go­
dzinie 9 przed południem w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. 111 licytacja:

1. lwh. 247 i
2. lwh. 398 gm. Trójca.
Nieruchomości wystawione na licytacyę

są ocenione, a to:
ad 1, na 400 kor.,
ad 2. na 200 kor.
Najniższa cena w ynosi:
co do lwh. ad 1. — 266 kor. 68 h.,
ad 2. — 133 kor. 34 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, które się zatwier­

dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 111.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Łopatyn, dnia 19 maja 1913.

L. cz. E. IX. 4378/12 (10) (7615 3 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Mał­
gorzaty z Jamków Dunajkowej i Maryanny z

Jamków Prochowskiej, współwłaścicielek 
sprzedać się mającej realności, celem znie­
sienia współwłasności, odbędzie się dnia 11 
lipca 1913, o godzinie 10 przed południem 
w biurze Nr. 44, równocześnie przy uwzglę­
dnieniu wniosku postawionego przez obie 
strony przy audyencyi w dniu 3go grudnia 
1912, na zasadzie zatwierdzonych warunków 
licytacja realności lwh. 62 gm. Płaszów, skła­
dającej się z pb. lk. 59 wraz z domem, sto­
dołą i przybudowaną szopą, pb. lk. 60, parc. 
lk. 269 rola i parc. lk. 370 ogród.

Wartość szacunkowa tej realności 9972 
koron.

Najniższa oferta 9972 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Sprzedaż powyższa odbędzie się na do­

browolne żądanie współwłaścicielek Małgo­
rzaty l Jamków Dunajkowej i Maryanny z 
Jamków Prochowskiej w myśl § 277 ces. 
pat. z 9 sierpnia 1854 Nr. 208 Dz. u. p. i 
powołanych wyżej warunków wierzycielom 
na dobrach zabezpieczonym pozostałe ich 
prawo hipoteki bez względu na cenę przez 
licytacyę osiągniętą.

O. k. Sąd powiatowy cyw , Oddz. IX.
Kraków, dnia 15 maja 1913.

L. cz. E. 577/12 (19) (7617 3 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie galie. Kasy oszczędności we 
Lwowie, zastąpionej przez adw. dr. Mochna­
ckiego we Lwowie odbędzie się dnia 14 lipca

1913 o godzinie 10 przed południem w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 11 
licytaeya realności pod 1. kons. 60.453 i 442 
w Złoczowie położonej obj. lwh. 212 ks. gr. 
gm. Złoczów, stanowiącej kamienicę jedno­
piętrową czynszową wraz z przynależnościa- 
mi a to: z urządzeniem elektrycznem, o 22 
ubikacyach z 6 lampami elektrycznemi i z 
budynkiem murowanym dobudowanym w r. 
1911, w którym mieszczą się wychodki i 
po jednym pokoiku na parterze i na I. 
piętrze

Nieruchomość ta wystawiona na licyta­
c ję  jest oceniona na 90165 kor., przynależno­
ści zaś na 3522 kor.

Najniższa cena wynosi 47.430 kor. 50 
h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.), może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. U .

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznacz - 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone;

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­

wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Złoczów, dnia 20 maja 1913.

L. VIII. c. 1497/32 (7723 2 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

Celem zabezpieczenia dostawy kamienia 
łamanego do budowli na rzece Czeremoszu 
pod Kutami -Wyżnicą w km. od 47-900 do 
45’100 wykonać się mających w latach 1913, 
1914 i 1915 odbędzie się dnia 19 czerwca 
1913 o godzinie 12 tej w południe (czas 
kolejowy) rozprawa ofertowa w c. k. Kiero­
wnictwie buduwy regulacyi Czeremoszu w Ku- 
tach

Ilość w powyższym czasie dostawić się 
mających materyałów wynosi około 13.500 m3 
kamienia łamanego.

Powyż podana ilość kamienia wartości 
fiskalnej około 50 000 kor. ma być dostar­
czoną do budowy cięściowo w terminach 
oznaczonych przez c. k. kierownictwo budo- 
dowy regulacyi Czeremoszu w Kntaoh i może 
być w razie zwiększenia lub zmniejszenia 
zapotrzebowania o 20 pre. zwiększona lub 
zmniejszona, przedsiębiorstwo jednak w razie 
zwiększenia dostawy nie może żądać wyższej 
ceny za materyały w większej ilości dostar-
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czone ani też rościć sobie jakichkolwiek pre-i 
tensyi do Skarbu Państwa w razie zumiej- i 
szenia dostawy.

Warunki dostawy przejrzeć można w go­
dzinach urzędowych w wymienionera c. k. Kie- 
rownictwiebudowy, gdzie także do godz. 12 
w południe oznaczonego na rozprawę dnia, mają, 
być wnoszone oferty sporządzone ściśle we­
dług przepisanego wzoru, zaopatrzone zna­
czkiem stemplowym na 1 kor. i w wadynm 
w kwocie 1250 kor. w gotówce, lub pupilar- 
nycli papierach wartościowych, odpowiada­
jących co do jakości postanowieniu całego 
Ministerstwa z 30 grudnia 1909, Dz. u. p. 
Nr. 2 z roku 1910.

W ofercie sporządzonej według niżej 
podanego wzoru ma być podaną cena za 
1 m3 kamienia łamanego cyframi i słowami.

Oferty wniesione po godzinie 12 ozna­
czonego dnia nie będą przyjęte, oferty zaś 
oddane w innym urzędzie, albo niezaop - 
trzone znaczkiem stemplowym, lub w wa- 
dyure, nie sporządzone w sposób przepisany, 
lub zaopatrzone dopiskami, nie będą uwzglę­
dnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 5 czerwca 1913.

Za c. k. Namiestnika: 
Ustyanowski w. r,

(Wzór oferty).

Oferta.
rej ja  (my) niżej podpisany (ni) 

obowiązuję (my) się w latach 1913, 1914 
i 1915 dostarczyć w terminach przez c. k. 
Kierownictwo budowy regulaeyi Czeremoszu 
w Kutaeh oznaczonych, kamień łamany do 
budowli regulacyjnych na Czeremoszu pod 
Kutami-Wyżnieą w km. od 47 900 do 45-100 
w ilości i pod warunkami podanymi w ob­
wieszczeniu i żądam:

a) za 1 m 3 kamienia miejscowego do­
starczonego końmi wprost z łomu na plac 
budowy wraz z ułożeniem w stosy po . . .  K
. . • bal. s ł o w n i e .............................................
ewentualnie

b) za 1 m3 kamienia dostarczonego przy 
użyciu kolejki polowej, którąby c. k. Kiero­
wnictwo regulaeyi Czeremoszu założyło wraz 
z dostawą na plac budowy, lecz i ułożeniem 
w stosy po . . . K . . . hal. słownie . .

Warunki licytacyjne znane mi (nam) 
są dokładnie i poddaję (my) się takowym 
bez żadnego zastrzeżenia.

Jako wadyuin składam (rny) . . . .

W ..............................   czerwca 1913.
(Podpis i miejsce zamieszkania:)

L. 2506/13 (7724 2 - 3 )
O g ł o s z e n i e .

C. k. Naprokuratorya Państwa w Kra­
kowie rozpisuje niniejszem licytacyę na do­
stawę sukna na mundury dla woźnych sądo­
wych i straży więziennej Galieyi zachodniej 
w roku 1914, względnie w trzeehleciu 1914 
do 1916 z terminem do 9 lipca 1913.

Dostarczone być mają Dyrekcyi e. k, 
Zakładu kary w Wiśniczu każdorocznie na­
stępujące ilości i gatunki sukna:

200 m. szarego sukna na płaszcze,
310 m. szarego sukna na spodnie i ka­

mizelki,
90 m. ciemno-zielonego sukna na sur­

duty,
200 m. ciemno-zielonego sukna na bluzy,
60 m. czarnego sukna na czapki.
Do ofert, w których winny być podane 

ceny za 1 m. loco e. k. Zakład kary w Wi­
śniczu, należy dołączyć wadjum w gotówce, 
względnie w papierach wartościowych, pupi- 
larne bezpieczeństwo mających w wysokości 
5 procent ogólnej ceny jednorocznej dostawy, 
obliczonej na kwotę okrągło 6400 K.

Bliższe warunki dostawy przejrzeć mo­
żna w godzin' ch urzędowych w biurze c. k. 
Nadprokuratoiyi Państwa w Krakowie, która 
nadto ubiegającym się o dostawę udzieli na 
żądanie po egzemplarzu powyższych warun­
ków, jak również odstępuje próbki sukien 
objętych dostawą po cenie 1 kor. 20 ha!, za 
odcinki 30 ctm. długie, a połowę szerokości 
całej raateryi mierzące.

Oferty wniesione po upływie zakreślo­
nego terminu, lub nie odpowiadające ogło­
szonym warunkom, nie będą bezzwzględnie 
brane w rachubę.

Oddanie dostawy jest zastrzeżono c. k. 
Ministe stwu sprawiedliwości.

O. k. Nadprokuratorya Państwa.
Kraków, dnia 7 czerwca 19 '3 .

I ,  oz. E. 1403/12 (10) (7785 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Jakoba Schiissla, odbędzie 
się dnia 18 lipca 1913 o godzinie 9 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 7, w Żabiu licytacya realności 
obj. Iwk. 224 gin. Żabie.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na 3630 kor.

Najniższa cena wynosi 2420 kor , po­

niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do j 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się ni­
niejszem ustala j odnoszące się do t.j 
nieruchomości dokument* (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.j. może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sadzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 8 .

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Żabie, dnia 25 maja 1913.

L. cz. E. XIII. 5430/12 (12) (7156 2 - 2 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie strony egzekwującej Joachi­
ma Ehrlicha w Krakowie, odbędzie się dnia 
26 czerwca 1913 o godzinie 9 przed połu­
dniem w biurze Nr. 49 II. p , na zajadzie 
obecnie zatwierdzonych warunków licytacya 
realności lwh. 195 Ludwino w-Krakó w, skła­
dająca się z domu jednopiętrowego niewy­
kończonego z podwórzem.

'Wartość szacunkowa 19.770 kor.
Najniższa oferta 9888 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. Sąd powiatowy cyw., Oddział XIII.

Kraków, dnia 25 kwietnia 1913.

L. cz. E. 3S7/J3 (4) (7643 3 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Chaima Distenfelda w Ło- 
patynie, odbędzie się dnia 24 czerwca 1913 
o godzmie 9 przed południem, w sądzie ni­
żej wymiecionym w biurze Nr. III. licytacya
1 . lwh. 520 i 2. lwh. 632 gra. Hrycowola 
wraz z przynależnościami.

Nieruchomości te wystawione na licy­
tacyę są ocenione a to: 

ad 1. na 140 kor.,
ad 2. na 505 kor.,
przynależności zaś na lwh. 632 na 55

kor.
Najniższa cena wynosi: 
co do lwh. ad 1. 93 kor. 34 h.,
co do ad 2. 373 kor. 34 h., poniżej tej

ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.
Warunki licytacyjne które się zatwier­

dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. dl) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. III,

O. k, Sąd powiatowy, Oddz. III, 
Łopatyn, dnia 20 maja 1913,

L. 13.692/13 (7598 3 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

Celem wydzierżawieuia prawa poboru 
podatku spożywczego od mięsa w okręgu 
dzierżawnym Jodłowa, w którego skład wcho­
dzą miejscowości: Jodłowa, Dębowa, Dem- 
borzyn, Przeczyca, Skórowa i Zagórze na 
czas od dnia objęcia dzierżawy w r. 1913 
po koniec roku 19 i 4, względnie 1915, roz­
pisuje się niniejszem drugą relicytacyę pu 
bliczną na dzień 18 czerwca 1913, godz, 
9 — 12 w południe, która odbędzie się w7 c, k. 
Dyrekcyi okręgu skarbowego w Tarnowie.

Cenę wywołania stanowi kwota 1026 kor. 
rocznie.

Oferty pisemne można wnosić na 
przedmiot dzierżawy najdalej do godziny 2 
po południu dnia 17 czerwca 1913 w biurze 
Dyrektora okręgu skarbowego w Tarnowie.

Do oferty pisemnej ma być dołączone wa­
dynm w gotówce lub dozwolonych papierach 
wartościowych, które wynosi kwo ę 103 kor.

Bliższe warunki licytacyjne można przej­
rzeć w godzinach urzędowych w Dyrekcyi 
okręgu skarbowego w Tarnowie i we wszyst­
kich Nadzorach straży skarbowej tutejszego 
okręgu.

O. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Tarnów, dnia 4 czerwca 1913.

L. cz. E. 40/13 (7) (7750 2 - 3 )
E d y k t .

Dnia 18go czerwca 1913 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 9, w Monaste- 
rzyskach przy ulicy 3 Maja 1. 2 licytacya re­
alności lwh. 466 gm. Czechów.

Nieruchomość ta wystawiona na hcy- 
t&eyę jest oceniona na 2000 kor.

Najniższa cena wynosi 1166 kor. 67 
h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie n iże j wymienio­
nym, w biurze Nr. 9.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Monasterzyska, dnia 28 kwietnia 1913.

dr. Nebenzahla w Sanoku, odbędzie się dnia 
25 czerwca 1913 o godz. 10 przed południem 
w biurze Nr. 8 w Sanoku licytacya realności 
lwh. a) 599, b) 604 ks. gr. gin. kat. Posada 
olchowska, obięte.

Nieruchomości te wystawione na licy­
tacyę są ocenione a to :

realność 599 na kwotę 722 kor., 
realność zaś lwh, 604 na kwotę 1238 

kor. 16 h. z potrąceniem zaś wartości zain- 
tabulowanej na rzecz Katarzyny Drwięga 
w stanie biernym tejże realności dożywocie 
na kwotę 150 kor,, wobec czego wartość 
szacunkowa tejże realności wynosi 1088 kor. 
16 h.

Najniższa cena wynosi co do realności 
lwh. 599 — 481 kor. 38 h„

co do realności 604 725 kor. 44 h.,
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

(1. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sanok, dnia 2 maja 1913.

L. cz. E. 1700/12 (6) (7713 2 - 3 )
Strona zobowiązana Edward Dec Me- 

denice.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek sLony, egzekwującej Mi­

chała Mizernego, odbędzie? się dnia 20 czer­
wca 1913 o godzinie 9 przed połuniem, w 
biurze Nr. 8 na zasadzie zatwierdzonych wa­
runków licytacya realności lwh. 226 ks gr. 
gm Medenice, dom mieszkalny i ogród.

Wartość szacunkowa 8248 kor. 80 h.
Najniższa oferta 5499 kor. 20 h.
Do realności lwh. 226 ks. gr. Mehmice 

należą następujące przynależności: sztachety 
144 ra. po 1 kor. 50 h. 214 kor., rygle 23 
szt. po 60 h. 18 kor. 80 h., rozmaite drzewa 
owocowe 221 kor., razem oszacowane na 448 
kor. 80 fc., która to kwota objęta jest po­
wyższą wartością szacunkową.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Medenice, dnia 14 maja 1918.

Koszta przedłożenia warunków licyta­
cyjnych ustala się na 11 kor. 35 h.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Żabno, daia 27 maja 1913.

L, cz. E. 1173/12 (7711 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Dnia 11 lipca 1913 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie tu ljszym  w biurze Nr. 
9, odbędzie się przymusowa licytacya realno­
ści lwh. 704 gm. Jaworów składającej się z 
3 parcel budowlanych domu mieszkalnego 
oszacowana na 34.047 kor., z najniższa ceną 
17.023 kor. 50 h.

Zatwierdzone warunki licytacyjne i od­
noszące się do tych nieruchomości dokumenta 
może mający chęć kupna przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w biurze Nr. 9.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Osoby, dla których jakie prawa lub cię­
żary na powyższych nieruchomościach istnieją, 
bądź w toku postępowania licytacyjnego po­
wstaną, zawiadamione będą o dalszych wy­
darzeniach tego postępowania jedynie przez 
przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie mie­
szkają w okręgu sądu tutejszego i nie wska­
żą temuż sądowi pełnomocnika do doręczeń, 
w siedzibie sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddzia* V.
Jaworów, dnia 4 czerwca 1913.

L. cz. E. 2857/12 (16) (7800 1—3)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej p. Sa­
lomona Osters -tzera w Tarnopolu, odbędzie 
się dnia 4 lipca 1913 o godzinie 10 przed 
połudn em w7 biurze Nr. 27, na zasadzie za­
twierdzonych warunków licytacya realności 
lwh 657 gm. Tarnopol, willa z ogrodem 
(parkiem) i oficynami przy ul. Lelewela.

Wartość szacunkowa 45.237 kor. 48 h.
Najniższa oferta 22.619 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział XI.
Tarnopol, dnia 20 maja 1913.

L, cz. E. 4288/12 (6) (7215 2 - 2 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Katarzyny 1 voto Kaniow­
skiej 2 voto Drwięgi, zastąpionej przez adw.

L. cz. E. 958/13 (7) (7763)
Strona zobowiązana Małgorzata Śliwa.

Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.

Na wniosek Hendli Wind strony egze­
kwującej odbędzie się dnia 4 lipca 1913 o 
godzinie 9 przed południem w biurze Nr. 4 
na zasadzie zatwierdzonych warunków licyta­
cya realności lwh. 938 gm. Otfinów7 2 pgr. 
■ powierzchni 96 a. 96 m2.

Wartość szacunkowa 2020 kor. 61 h.
Najniższa oferta 1347 kor. 60 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. sąd powiatowy w Żabnie jako 

sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie terminu 
licytacyjnego.

L. cz. E. 832/13 (7573)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na'wniosek ks. Andrzeja Popowskiego 

probo zeza w Akreszorach strony egzekwują­
cej, odbędzie się dnia 9 lipca 1913 o godzi­
nie 9 przed południem w biurze Nr. 7, na 
zasadzie zatwierdzonych warunkówj licytacya 
realności !wh. 148 gm. Akreszory, pgr. 298/1, 
298 2, 298/3.

Wartość szacunkowa 1853 kor. 37 h.
Najniższa oferta 1260 kor. 24 h.
Do realności lwh. 148 ks. gr. gm. Akre­

szory należą następujące przynależności: drze­
wa i płot oszacowane na 37 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. sąd powiatowy w Jabłonowie 
jako sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie 
terminu licytacyjnego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Jabłonów, dnia 30 maja 1913,

L. cz. E. V. 315/13 (7703)
Edykt licytacyjny.

Strona zobowiązana Markus Stempler i 
tow w Drohobyczu.

Na wniosek Benjamina Ohajesa kupca 
w Drohobyczu i tow., odbędzie się dnia 11 
lipca 1913 o godzinie 10 przed południem, 
w biurze Nr. 79, na zasadzie niniejszem za­
twierdzonych warunków licytacya realności 
obj. lwh. 404 gm. Drohobycz Zagrody miej­
skie, składającej się z 3 parcel o łącznej po­
wierzchni 280 50 m s, na których znajduje 
się dom mieszkalny blachą kryty, oszacowa­
nej na 15 843 kor. 75 h.

Najniższa oferta wynosi 10.652 kor.
Do realności obj. lwh. 404 ks. gr. gm. 

kat. Drohobycz należą jako przynależności: 
sztachety i parkan, oszacowane na 51 kor. 
60 h.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

Warunki licytacyjne i wyciąg hipote­
czny, możua przejrzeć w godzinach urzędo­
wych w tut. sądzie w biurze Nr. 81.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Drohobycz, dnia 3 czerwca 1913.

L. cz. E. 594/13 (5) (7653)
Strona zobowiązana Jan Socha, Woj­

ciech Socha i Katarzyna Socha w Slotowej.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Stowarzyszenia oszczędności 

i pożyczek w Pilznie strony egzekwującej, od­
będzie się dnia 16 lipca 1913 o godzinie 10 
przed południem, w biurze Nr. 10, na zasa­
dzie obecnie zatwierdzonych warunków licy­
tacya realności lwh. 225 gm. Slotowa, budy­
nek i grunta.

Wartość szacunkowa 50 kor., 4888 kor.
18 h.

Najniższa oferta 25 kor., 3259 kor. 78
h., razem 3283 k ,-.r. 78 h.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi,

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Pilzno, dnia 26 maja 1913.

L. cz. E. 1303/12 (15) (7758)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Powszechnego Zakładu kre­
dytowego w Tarnobrzegu, zastąpionego przez 
adw. dr. Moleta w Tarnobrzegu, odbędzie się 
dnia 22 lipca 1913, o godzinie 10 przed po­
łudniem, w sądz;e niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 10, licytacya połowy realności 
iwh. 989 gm. Zaleszany.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na kwotę 922 kor.

Najniższa cena wynosi 461 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Ńr. 10.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Rozwadów, dnia 27 maja 1913.

L. cz. E. 1877/12 (7583)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek Banku dla handlu i prze­
mysłu w Koma-nie odbędzie się dnia 1 sier­
pnia J9'13 o godzinie 9 przed południem w 
biurze Nr. 5, ria z.jŁnzie zatwierdzonych wa­
runków, licytacya następujących realności 
ks. gr. gm. Rudki:

1. lwh. 16,
2. 462,
3. 785,
4. pół 637,
5. ks. gr. gm. Nowosiółki gość. 442,
6. 616.

, Gazeta Lwowska" Nr. 132 z dnia 12 czerwca 1913.
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Wartość szacunkowa: 
ad 1. 7802 kor. 50 h,, 
ad 2, 2898 kor., 
ad 3. 125 kor., 
ad 4. 384 kor., 
ad 5. 000 kor., 
ad 6. 500 kor.
Najniższa oferta: 
ad 1. 5201 kor. 66 h., 
ad 2. 1932 kor., 
ad 3. 83 kor. 32 h., 
ad 4. 256 kor., 
ad 5. 400 kor., 
ad 6. 333 kor. 32 h.
Do realności lwk. 16 ks gr. gm. Bud- 

ki należą następujące przynależności : p ar­
kan oszacowany na 150 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć w godzinach urzędowych w 
oddziale kancelaryjnym, w biurze Nr. 3..

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Budki, dnia 6 maja 1913.

L. cz. E. 1208/11 (23) (7301)
W dniu 25 czerwca 1913 o godzinie 

9 przed południem odbędzie się w sądzie 
tutejszym w biurze Nr. 2, licytacya realności 
lwh. 123, 656 i 720 ks. gr. gm. kat. Tuchów 
objętych.

Cena szacunkowa ad 1. 1216 kor. 74
h., ad 2. 970 kor. 11 h., ad 3. 2501 kor. 
74 h.

Najniższa cena wynosi 3121 kor. 72 h.
Warunki licytacyjne i inne dokumen­

ta przejrzeć można w sądzie tutejszym, w 
biurze Nr. 1.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Tuchów, dnia 8 maja 1913.

L. cz. E. 1216/12 (6) (7403)
Edykt licytacyjny.

W sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 9 odbędzie się dnia 27 czerwca 1913 o 
godzinie 12 w południe licytacya całej real­
ności obj. lwh. 550 kgm. Dydiatycze, ocenio­
nej na 4646 kor. 87 h.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 3097 kor. 92 b.

W arunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym w biurze Nr. 9.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sądowa Wisznia, dnia 27 lutego 1913.

L. cz. E. IV 4946/12 (9) (7692)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Stryju, odbędzie się dnia 8 lipca 1913 o 
godzinie 8 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 140 w Stryju, 
licytacya realności obj. lwh. 85 ks. gr. gm. 
kat. Hurnie, składającej się z parc. gr. lk. 
474/2, 479,2, 480/1, 481/2, 2015-2, 2016/1, 
tudzież domu na parc. gr. lk. 474/2 zbudo­
wanego.

Nieruchomości powyższe wystawione na 
lieytacyę są ocenione na 2050 kor.

Najniższa cena wynosi 1366 kor. 67 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy,
Stryj, duia 6 czerwca 1913.

L. cz. E. 255/13 (7) (7698)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa kredyt, i o- 
szczędności w Pilznie, odbędzie się dnia 8 
lipca 1913 o godz. 9 przed południem, w są­
dzie niżej wymienionym w biurze Nr. 5 w 
Brzostku licytacya:

1. 1 4  części realności lwh. 94 gm. 
Wola brzostecka, obejm -jącej jedną parcelę 
orną obszaru 68 a. 35 m. kw.

2. połowy realności lwh. 113 gm. Wo­
la brzostecka obsz-iru 3 ha 51 ar. 2 m. kw. 
stanowiącej gospodarstwo wiejskie.

3. realności lwh. 58 gm. Wola brzoste­
cka obszaru 3 ha, 88 ar. 63 m. kw.. stano­
wiącej gospodarstwo wiejskie wraz z przy- 
należnościami, składającemi się z budynków 
gospodarskich.

Nieruchomości powyższe wystawione na 
lieytacyę są ocenione:

1. 1,4 realności lwh. 94 na 136 kor. 
70 h.,

2. 1/2 realności lwh. 113 na 1500 kor.,
3. realność lwh. 58 na 3722 kor. 73 h.,
przynależności zaś na 120 kor.
Najniższa cena wynosi:
ad 1. 91 kor. 12 h.,
ad 2. 1000 kor.,
ad 3. 2561 kor. 82 h., poniżej tej ce­

ny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.
Warunki licytacyjne, które się zatwier­

dza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­

stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 3.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Brzostek, dnia 3 czerwca 1913.

L. cz. E. 682/13 (4) (7778)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Jakóba Horowitza z Gorlic, 
odbędzie się dnia 20 czerwca 1913 o godzinie 
9'30 przed południem w sądzie niżej wymie­
nionym w biurze Nr. 11 na zasadzie zatwier­
dzonych warunków licytacya realności lwh. 
131 gm. Lipinki.

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest oceniona na 2140 kor.

Najniższa cena wynosi 1426 koron 66 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 14,

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Gorlice, dnia 15 maja 1913.

L. cz. E. 1656/13 (7) (7791)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Banku dla handlu i prze­
mysłu w Kutach, odbędzie się dnia 27 czer­
wca 1913 o godzinie 9 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 12 
licytacya:

a) lwh. 2363 gm. Kobaki skład, sie z 
pb. 214/2,

b) lwh. 2364 gm. Kobaki skład, się z 
pgr. 1546 3, 1547/2,

c) lwh. 2365 gm. Kobaki skład, się z 
pgr. 3840/1, 3848,1, 3849/1, wraz z przyna- 
leżnościami.

Nieruchomości wystawione na lieytacyę 
są ocenione:

ad a) na 220 kor., 
ad b) na 955 kor., 
ad c) na 2050 kor.
Najniższa cena w ynosi: 
ad a) 147 kor., 
ad b) 637 kor.,
ad c) 1367 kor., poniżej tej ceny sprze­

daż nie przyjdzie do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się 

do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t d.), może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 14.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
relicytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadomione 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Kuty, dnia 17 maja 1913.

L. cz. E. VIII. 5461/12 (7774)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Samuela Lieby Eussa, kup­
ca w Pikulicaeh, zastąpionego przez adw. 
dr. Gangberga, odbędzie się dnia 2go lipca 
1913 o godziuie 10 przed południem, w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 14 w 
Przemyślu licytacya połowy realności obj. 
lwh. 305 ks. gr. gm. Pikulice wraz z przy- 
należnościami skłsdającemi się z chlewów.

Nieruchomość ta, t. j. jej połowa, wy­
stawiona na lieytacyę jest oceniona na kwo­
tę 62 koron 50 b., przynależności zaś na 
kwotę 5 kor.

Najniższa cena wynosi 45 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które równocześnie 
zatwierdza się i odnoszące się do tej nie­
ruchomości dokumenta (wyciąg labularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i 
t. d.), może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 14.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo­
ści nie mogłyby być podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawia­

damiane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta ­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego nie wskażą temu 
sądowi pełnomocnika do doręczeń w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho­
mości.

Dalsze koszta wierzyciela egzekwujące­
go oznecza się na kwotę 14 kor. 10 h.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Przemyśl, dnia 20 maja 1913.

L. cz. E. IV. 2964 12 (5) (7485)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Kasy zaliczkowej w Nowym 
Sączu, odbędzie się dnia 27go czerwca 1913 
o godzinie 11 przedpołudniem, w sądzie n :żej 
wymienionym, w biurze Nr. 122, licytacya 
realności lwh. 1607 k^. gr. gm. Nowy Sącz 
składająca się z 2 domów drewnianych (je­
den niewykończony) oficyny drewnianej, szo­
py i drewutni.

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest ocenioną na 7600 kor.

Najniższa cena wynosi 3800 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokół ocenie­
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, 
w sadzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
.122.''

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 19 maja 1913.

L. cz. E. 397/13 (5) (7761)
Strona zobowiązana Jan Gwóźdź.^ 

Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.

Na wniosek strony egzekwującej Judy 
Majerhoffa, odbędzie się dnia 4 lipca 1913 
o godzinie 9 przed południem w biurze Nr. 
4, na zasadzie zatwierdzonych warunków 
licytacya realności lwh. 55 ks. gr. Miecho- 
wiee wielkie 1 pbud. i 3 pgr. o obszarze 19 
ar. 38 m.

Wartość szacunkowa 257 kor.
Najniższa oferta 184 kor.
Poniżaj najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. sąd powiatowy w Żabnie jako sąd 

hipoteczny zanotuje wyznaczenie terminu li­
cytacyjnego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Żabno, dnia 1 czerwca 1913.

L. cz. E. IV. 3972/12 (5) (7488)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Psachiego Mellera w Stry­
ju, odbędzie się dnia 15 lipca 1913 o godzi­
nie 8 przed południem w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. 140, w Stryju licy­
tacya realności:

a) lwh. 452 gm. H urnie,
b) lwh. 770 gm. H u rn ie ,
c) lwh. 791 gm. Hurnie, składujących

się z pbud. lk. 457/1, 533 i 534/1, pgr. lk.
458/2, 459/1 i pgr. lk. 528.

Nieruchomości ocenione są: 
ad a) na 822 kor. 31 h., " 
ad b) na 813 kor., 
ad cj na 52 kor., 
przynależności zaś na 36 kor,
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 572 kor,, 
ad b) 542 kor., 
ad c) 35 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Stryj, dnia 28 kwietnia 1913.

L. cz. E. 5788 12 (9) (7793)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Towa­
rzystwa kredytowego w Haliczu, odbędzie 
się dnia 20go czerwca 1913 o godzinie 12 
przed południem w biurze Nr. 26, na zasa­
dzie zatwierdzonych warunków licytacya na- 
stępujących realności:

a) lwh. 308 ks. gr. Kończaki, składa­
jąc-j się z pastwiska,

b)  lwh. 1175 ks. gr. Kończaki, składa­
jącej się z łąki,

c) lwh. 1176 ks. gr. Kończaki, składa­
jącej się z łąki,

d) lwh. 1177 ks. gr. K ńczaki, składa­
jącej się z łąki,

e) lwh. 1178 ks. gr. Kończaki, składa­
jącej się z łąki,

f) lwh. 1179 ks. gr. Kończaki, składa­
jącej się z łąki.

Wartość szacunkowa : 
ad a) 80 kor.,J 
ad b)  140 kor., 
ad c) 120 kor., 
ad d) 110 kor., 
ad e) 120 kor,,

ad f) 240 kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 53 kor, 34 h.,
ad b) 93 kor. 34 h.,
ad c) 80 kor.,
ad d) 73 kor. 34 h ,
ad e) 80 kor.,
ad f) 160 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Halicz, dnia 16 maja 1913,

L. cz. E. 534-2/12 (5) (7792)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Grze­
gorza i Maryi Taradów w Haliczu, odbędzie 
się dnia 27go czerwca 1913 o godzinie 11 
przed południem w biurze Nr. 26, na zasa­
dzie zatwierdzonych warunków licytacya n a­
stępujących realności:

a) lwh. 1285 ks. gr. Hal cz, Teofila Po­
piela własnej, składającej się z łąki i roli,

b) 2/10 części lwh. 1832 ks. gr. Halicz, 
Maryi i Ołeny z Zaklińskich własnej, składa­
jącej się z łąki i roli.

Wartość szacunkowa: 
ad a) 150 kor.,’ 
ad b) 26 kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 100 kor., 
ad b) 17 kor. 34 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Halicz, dnia 15 maja 1913.

L. cz. E. 3545/12 (7564)
Edykt licytacyjny.

Dnia 4 lipca 1913 o godzinie 10 przed 
południem w biurze Nr. 17, odbędzie się li­
cytacya 1/7 części realności miejskiej lwh. 
486 ks. gr. gm. kat. Chodorów, składającej 
się z domu i ogrodu.

Wartość szacunkowa 1311 kor. 25 h.
Najniższa oferta 875 kor. 66 h.
Do realności powyższej należą następu­

jące przynależuośu: 9 gaisz, 13 jabłoni" 3 
śiiwy i 16 wiśni, oszacowane na 179 koron.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Chodorów, dnia 3 maja 1913.

L. cz. E. 4237 12 (7563)
Edykt licytacyjny.

Dnia 4 lipca 1913 o godzinie 10 przed 
południem w biurze Nr. 17, odbędzie się li­
cytacya połowy re a ln o śc i mbjskiej lwh. 878 
ks. gr. gm. kat. Nowosielce, składającej się 
z pgr. 2083 1 łąka.

Wartość szacunkowa 200 kor.
Najniższa oferta 133 kor. 33 h
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
G. k. Sąd powiatowy, Oddz. II.

Chodorów, dnia 3 maja 1913.

L. cz. E. X. 3357/12 (19) (7738)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Sto­

warzyszenia ludowego d a handlu i kredytu 
gospodarczego w Stanisławowie, odbędzie 
się dnia 8 lipca 1913 o godzinie 10 30 przed 
południem w biurze Nr. 130, na zasadzie 
niniejszem zatwierdzonych warunków, licy­
tacya następujących realności:

a) lwh. 1040 ks. gr. Stanisławów, cała 
realność położona przy ulicy Sobieskiego pod
1. orj. 60, składająca się z gruntu o łącznej 
powierzchui 850 ms, na którym stoi dwu­
piętrowy dom mieszkalny z oficyną,

b) lwh. 1012 ks. gr. Stanisławów, po­
łowa realności położonej u zbiegu ulic So­
bieskiego i Zosinej woli, składająca się z 
gruntu o powierzchni 905 nP, na którym 
znajdują s;ę trzy murowane domy mieszkalne.

Wartość szacunkowa: 
ad a) 160 415 kor., 
ad b) 54.335 kor.
Najniższa oferta wyno-u: 
ad a) 80.207 kor. 50 h., 
ad b) 27.167 k< r. 50 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział X. 
Stanisławów, dnia 13 maja 1913.

L. cz. E. 290/13 (7) (7764)
Strona.zobowiązana Jan i Agata Stercz- 

kowie w Woli rog wskiej.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Kasy 

zaliczkowej w Żabnie, odbędzie się dnia 9go 
lipca 191 1 o godzinie 9 przed południem, w 
biurze Nr. 4, na zasadzie zatwierdzonych 
warunków licytacya następujących realności:

a) lwh. 16 ks. gr. Wola rogowska,
b) lwh. 207 ks. gr. Wola rogowska,
c) 1/4 części lwh, 182 ks. gr. Wietrzy-
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chowiee, 2 pbud. i 9 pgr. o obszarze 2 ha, ] 
25 ar. i 58 m.

Wartość szacunkowa: 
ad a) 8609 kor. 6B h., 
ad b) 1181 kor. 85 h., 
ad c) 62 kor. 59 h.
Najniższa oferta: 
ad a) 7493 kor. 08 h., 
ad b) 787 kor. 50 h., 
ad e) 41 kor. 60 b.
Do realności lwh. 16 ks. gr. Wola 

rogowska należy następujące przynależności: 
parkan, studnia, piwnica, 1 wóz, pług, 150 
drzew mięszanyeh, 3 krowy, 2 konie, siecz­
karnia i drobne narzędzia rolnicze, oszaco­
wane na 2630 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzeaaż nie 
nastąpi.

O. k. sąd tutejszy, jako sąd hipoteczny 
zanotuje wyznaczenie terminu licytacyjnego, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. II.
Żabno, dnia 2 czerwca 1913.

L. cz. E. IX. 2897/12 (3) (7551 1 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Szymona Steifa w Nowym 
Sączu, odbędzie się dnia 21go lipca 1913 o 
godz. 10 przed południem w sądzie n ;żej 
wymienionym, w biurze Nr. 107, licytacya 
realności lwh, 1047 ks. gr. gm. Nowy Sącz 
objętej, składającej się z gruntów częścią na 
place budowlane się nadających.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 7279 kor.

Najniższa cena wynosi 3639 kor. 50 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta, może ka­
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 120.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej neruehomo- 
ści nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone,

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Nowy Sącz, dnia 7 maja 1913.

L. cz. E. 1794/12 (4) (7759)
Edykt licytacyjny,

Na żądanie Powszechnego Zakładu kre­
dytowego w Tarnobrzegu, zastąpionego przez 
adw. dr, Moleta w Tarnobrzegu, odbędzie 
się dnia 22 lipca 1913 o godzinie 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 10 w Rozwadowie, licytacya po­
łowy realności lwh. 467 ks. gr. gm, Zale­
szany.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na 755 kor., a to po 
strąceniu odpowiedniej kwoty na utrzymać 
się mające przy hipotece dożywocie.

Najniższa cena wynosi 504 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do
SK U tkll.

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. 10,

0. k. Sąd powiatowy. Oddział V. 
Rozwadów, dnia 29 marca 1913.

L. cz. E. 592/13 (5) (7652)
Strona zobowiązana P n k as  Bochner w 

Pilznie.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Sto 

warzyszenia oszczędności i pożyczek w Pil­
znie, odbędzie się dnia 24go lipca 1913 o 
godzinie 10 przed południem, w biurze Nr. 
10, na zajadzie obecnie zatwierdzonych wa­
runków licytacya realności lwh. 278 ks. gr. 
Głowaczowa, grunta.

Wartość szacunkowa 1349 kor. 12 h.
Najniższa oferta 886 kor. 8 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Pilzno, dnia 29 maja 1913.

H. cn. E. VIII. 5260/12 (6) (7775)
Oro-nomene nepeTopry.

H a nonHpaHe Kpe^HTHoro OóigeCTBa 
„HnBa“ b IlepeMHUiJiH, 3acTynaeHoro uepe3 
aAB- AP- HepjuoHstaKeBnraa, Bi^óy^e c a  30 
uepBHH 1913, nepeą, nojiy^ueM o 9 toahhI, 
b HH3me oaHaueifin cyAb KOMHaia u. 7, b 
IlepeMHmjiH, nepeTOpr peajiŁHoCTH oóhhtoi 
bhk. rin. u. 342 kh. kp. rpoM. EnKiB.

Hpo,a;aTH cn Marona Ee^BaacHMicTB e 
oifiHeHa Ha 510 Kop.

HahHmsma iłowana b h h o ch tł : 340 Kop. 
4 cot., noHH3me to i kboth He Bi/óy^e ca  
npo^aac.

y c a o B i j i  n e p e i o p r y ,  KO Tpi 3a p a 3 0 M 3a -  
TBep^uca6 c a  i rpaMOTH Bi^HOcani] c a  po 
Be^BHHCHHOCTH (BHTHr rinOTeHHHH, BHTar ica-

j TacTpaatHHH, npoTOKoan oifiHeHH i t . a -)i !
MoryTL Ti, rgo mumtb oxoTy KynosaTH, ne- 
peraaHyTH b HH3me o3EaneHiw cy^i', kom Hu­
ra  .u. 14, ni^nac roą,HH ypa^OBHx.

n paB a, KOTpi 6k upojtsuse poGa.ua He- 
ĄonycTnMOffl, HaaesEHTt uaiinianiiiiue Ha 
,a,HH cy^OBiM, BH3HaneHia po n ep eropry, 
Kcpep, nepeToproM aroaocuTH b cyp i, 6o 
HHaKme nr,o a °  ae^BnacEMOcTH cauoj Bace 
ói.iBme He MoryTB 6 y th  ni^HomeHi.

O ĄajiBmHx BHna^,Kax nocTynonaHa 
nepeToproBoro yfii^oMaaTH c a  6yą,e ocoón, 
^ iia  KOTpnx nip; to h  nac ruo po He^Baacu 
m octh aKicB npaBa aóo Tarapi cyTB ycra-  
HOB^ieiii aóo b  TOKy nocTynoBana nepeTop- 
roBoro ycTaHOBJieni 6y^,yTB, b t ik  Bnnaą,Ky 
tLibko npaÓHTeM b cy/ąi, h k  6h oh h  am  He 
MeniKajLH b oóaacTH HH3me 03HaucHoro cy /iy , 
am  He bcK asata noiteHHo noBHOBaacTga 
paa  p,opyneHB MemKaionoro b nicpeBocTH
cyAy-

BH3HaneHe Tepainy nepeTOpronoro hu- 
aeacHTB 3aMicTHTH aa  Kapri TarapiB bhku- 
3ib npo^aTH c a  Maiouoi hc^ bhikhmocth,

K om ra sipHTeaa 03Hanae c a  Ha 15 Kop. 
30 cot

H,. k. CyA noBiTOBHH, B i^ I a  VIII. 
IIcpeMnm.nB, ąhh 17 Maa 1913.

L. cz. E. 4009/12 (9) ę7756)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Powiatowej Kasy oszczę 
dności w Tarnobrzegu, odbędzie się dnia 5 
sierpnia 1918 o godzinie 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
10, licytacya realności lwh. 1070 ks. gr. gm. 
Żabno.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na kwotę 2528 kor.

Najniższa cena wynosi 1686 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 10.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Rozwadów, dnia 27 maja 1918.

L. cz. E. XIV. 486/12 (5) (7737)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Majera Majerczyka, odbędzie 
się dnia 12go sierpnia 1913 o godzinie 10 
przed południem w biurze Nr. 50 II. piętro, 
licytacya realności lwh. 385 ks gr. gm. No­
wa wieś narodowa.

Realność wystawiona na licytacyę o- 
szacowaną jest na 18.216 kor.

Najniższa oferta wynosi 12 344 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
G. k. Sąd powiatowy cyw., Oddział XIV.

Kraków, dnia 30 kwietnia 1913.

L. cz. E. 1095/13 (5) (7825)
Edykt licytacyjny.

Dnia 31 lipca 1913 o godzinie 9 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. IV. we Lwowie 
licytacya 1/4 części realności obj. lwh. 205 
ks. gr. gm Zimnawoda.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 1175 kor.

Najniższa cena wynosi 783 kor. 32 b., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. IV.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawia­
damiane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą te­
muż sądowi pełnomocnika do doręczeń w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej cząstki nie­
ruchomości.

0. k. Sąd powiatowy S. I I ,  Oddział IV.
Lwów, dnia 8 kwietnia 19 L3.

L. cz, E. 4826/12 (9) (7853)
Edykt licytacyjny.

Dnia 1 lipca 1913 o godzinie 9 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. 4 II., licytacya :

a) połowy realności obj. lwh. 301 z 
wyłączeniem pgr. lk. 814 gm. Lipa,

b) całej realności obj. lwh. 302 gm.
Lipa,

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione a to:

ad a) na 900 kor., 
ad b) na 300 kor.
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 600 kor., 
ad b) 200 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. 3 II.

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Podhajce, dnia 17 maja 1913.

L. cz. E. 3878/12 (18) (7852)
Edykt licytacyjny.

Dnia 1 lipca 1913 o godz. 9 przed po­
łudniem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 4 I I ,  odbędzie się licytacya:

a) całej realn. obj. lwb. 898 gm. Pod­
hajce,

b) całej realn obj. lwh. 1759 gm, Pod­
hajce,

c) całej realn obj. lwh. 2223 gm. Pod­
hajce, wraz z przynależnościami, ad a) skła- 
dającemi s:ę z około 250 drzew owocowych, 
kilkudziesięciu krzaków agrestu, płotu z czę­
stokołów z twardego drzewa.

Nieruchomości te wystawione na licy­
tacyę ocenione są:

ad a) na 6500 kor., 
ad b) na 1800 kor., 
ad c) na 750 kor,,
przynależności zaś ad a) na 825 kor. 
Najniższa cena wynosi|:
ad a) 3662 kor. 50 h., 
ad b) 1200 kor.,
ad c) 500 kor., poniżej tej ceny sprze­

daż nie przyjdzie do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mającn chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 3 II.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, będą zawiada­
miane o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Podhajce, dnia 16 maja 1913.

tom aste  obwieszczenia.
L. cz. C. I. 263/13 (1) (7702 3 - 3 )

E d y k t .
Przeciw Michałowi Kozak z Derewlan, 

którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony został do e. k. sądu powiatowego w 
Busku przez Kasę kredytową w Busku, stow. 
zarej. z ogran. poręką pozew o zapłacenie 
kwoty 210 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy procesowej na 
dzień 18 czerwca 1913, o godz. 8 przed poł. 
w biurze Nr. 2 tutejszego sądu.

Celem strzeżenia praw Michała Kozaka 
ustanawia się p. adwokata dr. Auerbacha 
w Buska, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Busk, dnia 6 czerwca 1913.

L. cz. 0. II. 295 18 (1) (7620)
E d y k t .

Przeciw niewiadomym z miejsca pobytu 
Erazmowi, Henrykowi, Witalisowi i Anieli 
Skrzyszewskim oraz Maryi Hlawatej i Ju­

liannie Waligórskiej, których miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do c. k. sądu 
powiatowego w Bolechowie przez Firmę D. 
Sehlesinger & Sohn w Gleiwitz pozew o wy­
kreślenie prawa zastawu zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 11 czerwca 1913, o godz. 
8 rano, biuro Nr. 12.

Celem strzeżenia praw powyższych usta­
nawia się p. adwokata dr. Bickla w Bole­
chowie kuratorem.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Bolechów, dnia 27 maja 1913.

L. cz. C. I. 209/13 (1) (7626 3 - 3 )
E d y k t .

Przeciw Antoniemu Nawrockiemu, któ­
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu powiatowego w Bucy- 
kach pozew o 540 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy nadzień 5 lipca 
1913, o godzinie 9 przed południem, w tut. 
sadzie, w biurze Nr. 4.

Celem strzeżenia praw Antoniego Na­
wrockiego ustanawia się p. adwokata dr. 
Seretha kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie An­
toniego Nawrockiego w rzeczonej straw ie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
oa w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

C. k, Sąd powiatowy, Oddział I.
Grzymałów, dnia 18 kwietnia 1913,

L. ez. C. II. 270/13 (3) (7777)
E d y k t .

Przeciw Kseńce Kieowskiej z Wykówki, 
której miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony został do c. k. sądu powiatowego w 
Bursztynie przez Michała KicowTskiego pozew 
o 1000 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo­
stała rozprawa na dzień 19 czerwca 1913, 
o godz. 8 rano, biuro Nr. II.

Celem strzeżenia praw Kseńki Kicow- 
skiej ustanawia się p. dr. Zygmunta Ruhr- 
berga. adwokata w Bursztynie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie też 
w rzeczonej sprawie na jej koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Bursztyn, dnia 24 maja 1913.

L. cz. Cg. I. 151/13 (2) (7770)
E d y k t .

Przeciw Teodorowi Kowbasiuk Mykiety, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony został do c. k. sądu obwodowego w 
Kołomyi przez Bank handlowy w Oświęcimiu 
pozew o uznanie kontraktu za bezskuteczny 
i t. d.

Na podstawie pozwu wyznaczono I-szą 
audyencyę na dzień 20 czerwca 1913, o godz. 
11 przed południem, w sali Nr. 47.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Lachsa, adwokata w Kcłomyi, 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k, Sąd obwodowy, Oddział I.
Kołomyja, dnia 1 czerwca 1913.

L. cz. C. I. 337/13 (1) (7709)
E d y k t ,

Przeciw HryMowi Bereziak z Zawado- 
wa, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do c. k. sądu powiatowego 
w Jaworowie przez Hanuoię Kuka i tow. 
pozew o uznanie kontraktu za nieważny zpn.

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę na dzień 24 czerwca 1913, o godz. 
9 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Allerhanda, adwokata w 
Jaworowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje/ 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Jaworów, dnia 27 maja 1913.

L. cz. C. II. 243/13 (1) (7710)
E d y k t .

Przeciw Iwanowi PostołówTka, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniosło Towa­
rzystwo dyskontowe w Jaworowie pozew o 
570 kor.

Na podstawie tego pozwu wyznacza się 
audyencyę do ustnej rozprawy na dzień 27 
czerwca 1913, o godz. 8 rano, w biurze Nr. 9.

Kuratorem dla pozwanego ustanawia 
się p. adw. dr. Sekiełę, który będzie zastę­
pywać na jego koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki sam w sądzie się nie zgłosi lub peł­
nomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Jaworów, dnia 23 maja 1918.
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| pozew « 350 kor. i 415 kor.
L. 8314/III.

Wykaz
kwot przypadających na poszczególne okręgi 
szkolne na bezpłatne książki szkolne w ję­
zyku ruskim dla ubogich uczniów szkół ludo­
wych na rok szkolny 1913/14 w stosunku do 
ilości dzieci do szkoły rzeczywiście w roku 

szkolnym 1913/13 uczęszczających.
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i Bobrka 17980 1 i 47 06
2 Boborodczany 7918 505 12
8 Borszezów' 14542 927 70
4 Brody 11 «68 744 40
5 Brzeżany 19006 1212 50
6 Brzozów 2467 157 37
7 Buczaez 23737 1514 30
8 Cieszanów 15140 965 84
9 Czortków 14742 940 46

10 Dobromil 17289 1102 94
11 Dolina 13817 881 44
12 Drohobycz 21151 1349 30
13 Gorlice 3527 224 98
14 Gródek Jagiell, 11511 734 -34
15 Grybów 2136 136 26
16 Horodeuka 12635 806 04
17 Husiatyn 1471 938 98
18 Jarosław 24342 1552 90
19 Jasło 1279 81 60
20 Jaworów 12714 811 10
21 Kałusz 14462 922 60
z2 Kamionka strum. 10894 6S9 24
23 Kołomyja 16297 1089 70
24 Kosów 8798 561 30
25 Krosno 246o 157 30
26 Lisko 9965 635 70
27 Lwów miasto 20242 129! 36
28 Lwów okolica 3116! 1987 90
29 Mościska 17173 1095 60
30 Nadworna 9134 582 70
31 Nowy Sącz 2695 171 98
32 Peczeniżyn 5407 344 96
33 Podhajce 15782 loc-e 80
34 Przemyśl 24363 1554 24
35 Przemyślany 17057 1088 16
36 Radziechów 13738 876 40
37 Rawa ruska 13551 864 50
38 Rohatyn 20553 13 il 20
39 Rudki 1370! 874 --
40 Sambor 15608 995 40
41 Sanok 19135 1220 70
42 Skałat 13468 859 20
43 Skole 7685 490 30
44 Śniatyn 11115 709 10
45 Sokal 19374 1235 96
46 Stanisławów 21547 1374 60
47 Stary Sambor 9246 589 86
48 stryj 12232 780 36
49 Strzyżów 717 45 74
50 Tarnopol 20893 1332 90
51 Tłumacz 18916 1206 74
52 Trembowla 14344 915 10
53 Turka 10196 650 46
54 Zaleszczyki 12894 822 60
55 Zbaraż 9631 61445
56 Zborów 10849 692 17
57 Złoczów 20529 1309 70
58 Żółkiew 15775 1006 40
59 Żydaezów 1325c 845 70

Razem . . 807073 51487J1

Z c. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, dnia 6 czerwca 1913.

L. cz. 0. I. 252/13 (2) (7592)
Przeciw Onufremu Prostakowi synowi 

Stefana ze Świebodny, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do c. k. sądu 
powiatowego w Pruchniku przez Grzegorza 
Stanika, jako opiekuna małotniego Antoniego 
Stanika, pozew o uznanie ojcostwa i alimen- 
iacye.

Na podstawie pozwu wyznacza się au­
dyeneyę na dzień 21 czerwca 1913, o godz. 
8 rano, w sądzie niżej wymienionym, biuro 
Nr. 17.

Celem strzeżenia praw dla niewiado­
mego z miejsca pobytu Onufrego Prostaka 
syna Stefana ustanawia się,p. Wasyla Sta­
nika, naczelnika gminy w Swiebodnie, ku­
ratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie n :e- 
wiadomego z miejsca pobytu w rzeczonej 
sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki on sam w sądzie się nie zgłosi lub 
pełnomocnika nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział 1.
Pruchnik, dnia 31 maja 1913.

L. cz. O. II. 357 13 (4) (7741)
E d y k t .

Przeciw Józefowi Kuprowi i Józefowi 
Rozborskiemu w Woli igłobieńskicj, których 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w Głogowie

Na podstawie pozwu wyznacza się au­
dyeneyę na dzień 24 czerwca 1913, o godz. 
8 30 przed południem.

Celem strzeżenia praw Józefa Kupra 
i Józefa Eozborskiego ustanawia się p. dr. 
Łacheckiego, adwokata w Głogowie, kura­
torem.

Tenże kurator zastępywać będzie Jó ­
zefa Kupra i Józefa Eozborskiego w rzeczonej 
sprawie na ich koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki oni w sądzie się nie zgłoszą lub peł­
nomocnika nie zamianują.

(i. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Głogów, dnia 4 czerwca 1913.

i., cz. O. TY. 302/13 (1) (7630)
E d y k t .

Przeciw Stanisławowi Tokarskiemu, któ­
rego miejs e pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do e. k, sądu powiatowi go w Haliczu 
przez Abę Reissa pozew o rozwiązanie umowy 
kupna i zapłacenie kwoty 358 kor.

Na podstawie pozwn wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 27-go 
czerwca 1913, o godz. 8 rano.

Oeiem strzeżenia praw Stanisława To­
karskiego ustanawia się p. dr. Kruga, adwo­
kata w Haliczu, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Sta­
nisława Tokarskiego w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie sie nie zgłosi lub pełnomocnika 
nic zamianuje.

O. k, Sąd powiatowy, Oddział IV.
Halicz, dnia 24 maja 1913.

L. cz. O. II. 407/13 (1) (7622)
E d y k t .

Przeciw Iwanowi Mełnykowi s. Dmy- 
tra, klórego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do c. k. sądu powiatowego 
w Delatynie przez Gors;-bon a Eatńa s. Her- 
seba L iby pozew o 330 kor., 190 kor. i 300 
kor, zpn.

Na podstawie pozwu rozpisano rozprawę 
na dzień 6 czerwca 1913, o godz. 10 rano, 
biuro Nr. 14.

Celem strzeżenia praw powyższego usta­
nawia się p. dr. Andermana, adwokata w De­
latynie, kuratorem.
« Tenże kurator zastępywać będzie po­

wyższego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lnb pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Delatyn, dnia 23 maja 1913.

L. c, Cg. IX. 345/13 (2) (7606)
Przeciw nieobecnemu Ignacemu Wen- 

tzlowi wniósł adwokat dr. Stanisław Adam­
ski w Krakowie skargę o 5797 kor. 83 hal. 

Pierwsza audyeneya odbędzie się dnia 
7 maja 1913, o godz. 9 rano, w sali Nr. 49.

Ustanowiony dla stizeż nia praw po­
zwać ego kuratorem adwokat dr. Stefan Kireh 
mayer będzie go zastępy wał, dopokąd się 
w sądzie nie zgłosi lub pełnomocniksnie 
ustanowi,

Kraków, dnia 2 maja 1913.

L. cz. Ow. 1703/13 (1) (7795)
E d y k t.

Przeciw Rubinowi Hiittler, którego miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c, k. sądu obwodowego w Czortkowie 
prziz Jakóba Geringera z Zaleszczyk pozew
0 zapłatę kwoty 600 kor.

Na podstawie pozwu wydr,no nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw kuranda usta­
nawia się p. dr. Kruha, adwokata krajowego 
w Czortkowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku­
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
Czortków, dnia 9 maja 1913.

L. cz. Cg. 125/13 (2) (7545)
E d y k t .

Przeciw Józefowi Adamowi 2-im.Zemta 
z Grójca, którego miejsce p bytu jest nie 
znane, wniesiony został do c. k. sądu ob­
wodowego w Wadowicach pizez Franciszka 
Matejko w Bulowicach pozew o odszkodo­
wanie w kwocie 5000 kor. itd. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono I-szą 
andyeneyę na dzień 30 czerwca 1913.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Józefa K ubiegli a, adwokata 
w Wadowicach, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział 1.
Wadowice, dnia 27 maja 1913,

L. cz. Ow. 2806/13 (1) (7686)
E d y k t .

Przeciw Leserowi Weinbergerowi, któ­
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesmny 
został do c. k. sądu obwodowego w Tarno­
wie przez Abrahama Thoina w Tarnowie 
pozew o 1200 kor i 900 kor. zpn.

Celem strzeżenia praw Lesera Wein- 
bergera ustanawia się p. dr. Flauma, adwo­
kata w Tarnowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Lesera 
W. inbergera w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzit się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje

O. k, Sąd obwodowy, Oddział 11.
Tarnów, dnia 17 maja 1912.

L. cz. O. II. 81/13 (1) (7639)
E d y k t .

Przeciw likowi Sz zepłockiemu, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w Krakoweu 
przez Nockę ze Sysów Szczepionką pozew o 
zniesienie współwłasności realności <bj. lwh. 
85 gm. Kłonice.

Na podstawie pozwu wyznacz no au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 8-go 
lipca 1913, o godz. 9 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Samuela Nebenzahla w Kra- 
kowcu kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Ilka 
Szczepłockiegc w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy. Oddział II
Krakowiee, dnia 4 maja 1913,

L. cz O. II. 271/13 (1) (7846)
E d y k t .

Przeciw Janowi Pawłowskiemu niewia­
domemu z miejsca pobytu wniósł do tutej­
szego sądu Józef Kowalówka skargę o 900 
kor. zpu., w której to sprawie wyznaczono 
audyeneyę na dzień 9 czerwca 1913, o godz. 
9'3Ó rano, w biurze Nr. 23.

Kuratorem pozwanego ustanawia się p. 
Feliksa śliwę z Paszkówki, który zastępywać 
ma pozwanege na koszt tegoż, póki się w są­
dzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Kalwarya, dnia 23 maja 1913.

L. cz. O. I. 347/13 (1) (7843)
E d y k t .

Przeciw Jurkowi Kowbuz Wasyla z Ho- 
rodenki, którego miejsce pobytu jest nie 
znane, wniesiony został do c. k. sądu powia­
towego w Horodence przez Cbumy Reiff 
i tow. pozew o 831 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 10 czerwca 19.13, o godz. 
10 rano, biuro Nr. 24.

Celem strzeżenia praw po warngo usta­
nawia się p, adw. dr. Wer bera w Horodence 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Horodeuka, dnia 2 czerwca 1913.

L. cz, G. II. 240/13 (1) (7834)
E d y k t .

Przeciw Piotrowi Kmakowi. którego 
miejsce pobytu jest nii-znane, wniesiony zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w G ybowie 
przez Józefa Koszyka w Siołkowej pozew o 
418 kor. 88 hal. zon.

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo­
stała audyeneya do ustnej rozprawy na dzień 
18 czerwca 1913, o godz. 9 rano, biuro Nr. 1.

Celem strzeżenia praw Piotra Krnaka 
ustanawia się p. Władysława Gomułkę, se­
kretarza gminnego w Grybowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Piotra 
Krnaka w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Grybów, dnia 27 maja 1913.

L, cz. E. 746/13 (3) (7832)
E d y k t.

W sprawie Spółki oszczęd: ości i poży­
czek w Dobczycach, toczącej się przed c. k. 
sądom powiatowym w Dobczycach przeciw 
Aleksandrowi i Annie Sciborom i Józefowi 
Zabdyrowi w Dobczycach o 483 kor. 78 hal., 
ma być doręczoną uchwała z dnia 12 maja 
1913 !. cz. E. 746 18 (1), którą zarządzono 
sprzed, ż realności lwh. 323, 770, 1473, 1550, 
278, 309 i 1954 gin. Dobczyce objętych wyż 
zobowiązanych własnych.

Ponieważ niewiadomo, gdzie wryż trzej 
zobowiązani przebywają, ustanawia się dlań 
w celu strzeżenia ich praw kuratora w osobie 
p. dr. Kazimierza, Haburę, adwokata w Dob­
czycach.

Tenże kurator zastępywać będzie wyż 
wymienionych w rzeczonej sprawie na ich 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni w są­
dzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika nie 
zamianują.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Dobczyce, dnia 12 maja 1913.

L. cz. O. I. 26,413 (1) (7845)
E d y k t.

Przeciw Nykole Arsenyczowi Iwana 
z Berezowa wyżnę go. którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do c, k. sądu 
powiatowego w Jabłonowie przez Nykcłę 
I (ruskiego pozew o 700 kor. 05 hal.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyeneyę na dzieti 4 lipca 1913, o godzinie 
10 rano.

Celem strzeżenia praw tegoż kuranda 
ustanawia się p. Alfreda Bugno, kandytata 
notaryalnego w Jabłonowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie p - 
wyższego kuranda w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Jabłonów, dnia 3 czerwca 1913.

L. cz. Cm. I. 4/13 (2) (7685)
E d y k t .

W sprawie toczącej się przed c, k. sa­
dem obwodowym w Tarnowie, przeciw Ro­
manowi Surdrjowi o 2500 kor., ma być do­
ręczony nakaz zapłaty z dnia 3 kwietnia 1913 
1 cz. Cm. I. 4/13 (1).

Ponieważ niewiadomo, gdzie Roman 
Surdej przebywa, ustanawia się w celu 
strzeżenia jego praw kuratora w osobie p. 
dr, Mutza, adwokata w Tarnowie.

Tenże kurator zastępywać będzie Ro­
mana Surdeja w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Tarnów, dnia 9 maja 1913.

(7661)
O g ł o s z e n i e .

Pan dr, Jezajasz (Szaje) Rosemann, 
adwokat w Stryju, zgłosił zamiar prz-siedlc- 
n a się do Niska.

Z Wydziału Izby adwokatów,
Sambor, dnia 16 maja 1913.

O g ł o s z e n i e .
Kandydat adwokatury p. dr. Michał 

Terlecki wpisany został na listę adwokatów 
z siedzibą urzędową w Drohobyczu.

Z Wydziału Izby adwokatów.
Sambor, dnia 31 m ja  1,913.

L. cz. O. IV. 277/13 (1) (7783)
E d y k t .

Przi ciw Cbaimowi Lagerowi falseKranz- 
lerowi ze Strzyżowa, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do c. k. sądu 
powiatowego w Strzyżowie przez Chaima 
Lehrmana pozew o 400 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 16 czerwca 1913 w podpi­
sanym sądzie.

Celem strzeżenia praw Chaima Lagera 
ust: nawia się p. Manesa Friedmana w Strzy­
żowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Strzyżów, dnia 27 maja 1913.

L. cz O. II. 278 13 (1) (7642)
E d y k t .

Przeciw niewiadomemu z mi ej ca pobytu 
Władysławowi Piwińskiemu wniosła Ma- 
ryanna Pi wińska z Rakszawy pozew o 600 
koron zpn.

Ustna rozprawa odbędzie się dnia 16 
czerwca 1913, o gedz. 9 rano, sali" Nr. 1.

Ustanowiony dla strzeżenia praw po­
zwanego kuratorem Marcin Piwiński z Rak­
szawy będzie go zastępywać w rzeczonej 
sprawie na jt^go koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki tenże w sądzie się nie zgłosi lub 
pełnomocnika nie zamianuje.

O. k, Sąd powiatowy, Oddział II.
Łańcut., dnia 24 maja 1913.

L, cz. O. 241/13 ( t )  (7658)
E d y k t .

Przeciw Annie z Nazaryków Rusyno- 
wej, której miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiono do c. k. sądu powiatowego w Żmi­
grodzie przez Kalmana Leisera i tow pozew
0 rozdział współwłasności realności lwh. 80
1 81 gm. Hałbów.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyeneyę na dzień 17 czerwca 1913, o godz. 
10'30 przed południem.
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Celem strzeżenia praw pozwanej usta­

nawia się P- dr. Dz;anotta, adwokata w 
Żmigrodzie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie ku- 
randkę w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Żmigród, dnia 3 czerwca 19.1.3,

L. cz. C. II. 303 13 (1) (7760)
B d y k t.

Przeciw Michałowi Wojciechowskiemu 
z Lipnicy murowanej, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do c. k. sądu 
powiatowego w Wiśniczu przez Jana Wojcie­
chowskiego pozew o 288 kor.

,Na podstawie pozwu wyznaczono te r­
min do rozprawy na dzień 17 czerwca 1913
0 goiz. 9 rano.

Celem strzeżenia praw Michała Woj­
ciechowskiego ustanawia się p. Szymona 
Piotrowskiego w Lipnicy murowanej kura­
torem.

Tenże kurator zastępywaó. będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Wiśnicz, dnia 7 czerwca 1913.

L. XVII. 4742. (7790)
O g ł o s z e n i e .

Przeciętna cena targowa mięsa wie­
przowego w miesiącu m a j u  1913, mająca 
służyć według §§ 48 i 52 ustawy z 6 sier­
pnia 1909, (Dz. p. p. Nr. 177) za podstawę 
do wymiaru odszkodowania ze Skarbu pań­
stwa za świnie rzeźne (Schlachtschweine) 
wybite z urzędu lub padłe wskutek zarzą­
dzonego z urzędu szczepienia w miesiącu 
czerwcu 1913, wynosi 1 kor. 53 hal. za kilo­
gram.

Co się podaje do publicznej wiado­
mości.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 7 czerwca 1913.

L. cz. C. II. 307/13 (3) i G. II. 299/13 (3) 
E d y k t. (7624)

Przeciw Andrzejowi Melniczynowi, któ­
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu powiatowego w Dolinie 
przez Salomona Reissa i Meilecha Drimera, 
kupców w Dolinie, pozew o 495 kor, 20 hal. 
i 661 kor.

Na podstawie pozwów wyznaczono roz­
prawę na dzień 18 czerwca 1913, o godz. 
9 rano. sala rozpraw Nr. II.

Celem strzeżenia praw Andrzeja Melni- 
czyna ustanawia się p. dr. Lewickiego, adw. 
w Dolinie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II, 
Dolina, dnia 3 czerwca 1913.

L. cz. O. I. 213/13 (7780)
E d y k t.

Przeciw Franciszce Czach zam. Ciimie- 
lowicz z Hołoskowa, której miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do c. k. sądu 
powiatowego w Ottynii przez Wojciecha 
Czacha poz w o zapłacenie kwoty 900 ko­
ron zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo­
stała w tut. sądzie audyeneya do ustnej roz­
prawy na dzień 19 czerwca 1.913, o godzinie 
9 przed południem.

Oelern strzeżenia praw nieznanej z miej­
sca pobytu pozwan.j ustanawia się p. dr. 
Adolfa Dubeńskiego, adwokata w Ottynii, 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie nie­
znaną z miejsca pobytu pozwaną w rzeczonej 
sprawie na jej koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki ona w sądzie się nie zgłosi lub 
pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy. Oddział I.
Ott.ynia, dnia 3 maja 1913.

L. cz. Ns. VI. 34/13 (1) (7689 1—3)
E d y k t .

C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po­
daje po myśli § 376 p. k. do wiadomości, że 
w tusąd. przechowaniu znachoclzą się przed­
mioty należące do niewiadomych właścicieli:

1. złoty pierścionek w sprawie karnej 
przeciw Leibie Sobol o zbrodnię kradzieży;

2. surdut męski bronzowy w paski, sur­
dut ciemny w kratki, kamizelka zielona zimo­
wa, 2 pary spodni ciemnych, kawałek mate- 
ryi białej w czerwone pasy, dwa kawałki 
barchanu czerwonego, kawałek materyi gra­
natowej i kawałek satyny popielatej kropko­
wanej, w sprawie karnej przeciw żacharemu 
Prychraskiemu i tow. o zbrodnię kradzieży;

3. zegarek srebrny, pugilares z kwotą 
5 kor. 90 h., scyzoryk, pilniczok, wstążka i 
chusteczka, w sprawie karnej przeciw H e r-1

manowi Eriechnann recie Burgstein o zbro­
dnię kradzieży;

4. dłuto i nożyk, w sprawie karnej 
przeciw Teodorowi Szewczak o z b r o d n ię  kra­
dzieży;

5. dwa pugilaresy, w sprawie karnej 
przeciw Jakubowi .Rosenbergowi recie Iflei- 
schera o zbrodnię kradzieży;

6. wstążka i kwota 21 kor. 15 li., w 
spranie karnej Maryi Pybols o zbrodnię kra­
dzieży ;

7. dwie strzelby, w sprawie karnej prze­
ciw Andrueliowi Dmytrosz o zbrodnię kra­
dzieży :

8. pierścionek srebrny i pugilares, w 
sprawie karnej przeciw Wasylowi Gawron o 
zbrodnie kradzieży :

9. świder, w sprawie karnej przeciw 
Szczepanowi Dudyk o zbrodnię kradzieży;

10. .1 chustka zimowa bronzowa, 1 
chustka zimowa czerwona, 1 chustka lotnia 
czerwona, 1 chustka wełniana niebieska, 1 
chustka jedwabna biała. 1 para bucików sta­
rych, wstążka biało-niebieska. ubranie mary­
narkowe zeigowo, para majtek trykotowych, 
4 kawałki materyi i torba damska, 1 koc, 
w sprawie karnej przeciw Maryi Łysej i tow. 
o zbrodnię kradzieży.

W myśl 376 p. k. wzywa się osoby 
któreby rościły sobie prawo własności do 
po wyż wymienionych przedmiotów, ażeby w 
przeciągu jednego roku od dnia trzeciego o- 
głoszenia niniejszego edyktu licząc w sądzie 
tut. się zgłosiły i swe prawa własności wy­
kazały.

C. k. Sąd obwodowy, Oddz. VI.
Tarnopol, dnia 26 kwietnia 1913.

L. cz. C. II. 242 13 (7579)
E d y k t.

Przeciw nieobjętej masie spadkowej śp. 
Paraśhi z Petraszów Debluk w Mołodiatynie 
wniesiony został do c. k. sądu powiatowego 
w Peczeniżynie przez Abrahama Eottenstiei- 
oha w Mołodiatynie pozew o 205 kor. 51 h.

Na podstawie pozwu wyzna'zono roz­
prawę na dz eń 19 czerwca 1913, o godz. 
9 przed południem.

Celem strzeżenia praw nieobjętej masy 
spadkowej ustanawia się p. adwokata dr. Lipę 
Freudeiisa w Peczeniżynie kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie nie­
objętą masę spadkową w rzeczonej sprawie 
na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona 
objętą nie zostanie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Peczeniżyn, dnia 3 czerwca 1913,

Upadłości.
L. cz. S. 1/13 (1) (7607 3 - 3 )

Edykt konkursowy.
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi ze­

zwolił na otwarcie konkursu do majątku Ja­
kóba Heliczera, niezarejestrowanego kupca 
w Kołomyi.

Komisarzem konkursowym mianuje się
c. k. radcę sądu krajowego Hennera, zaś 
tymczasowym zawiadowcą masy p. dr. Ma- 
ryana Jurkiewicza, adwokata w Kołomyi.

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 13 czerwca 
1913, godzina 9 przed południem, w tym 
sądzie w biurze Nr. 74, przedłożyli doku- 
menta, poświadczające ich roszczenia, przed­
stawili swoje wnioski względem zatwierdze­
nia tymczasowego zawiadowcy lub zamiano­
wania innego i jego zastępcy oraz przystą­
pili do wyboru wydziału wierzycieli.

Wzywa się także tych wszystkich, któ­
rzy chcą wystąpić z roszczeniami jako wie­
rzyciele konkursowi, ażeby swe roszczenia, 
chociażby co do nich spór już był w toku, 
stosownie do przepisów ord. konkurs., zgłosili 
w tym sądzie najdalej do dnia 1 lipca 1913, 
a na audyeneyi likwidacyjnej na dzień 3 lipca 
1913, godzinie 9 przed południem w tymże 
sądzie wyznaczonej, polikwidowali je i usta­
nowili dla nich porządek.

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, będą obowiązani tak poszczegól­
nym wierzycielom jak i masie upadłoćciowej 
zwrócić koszta, urosłe przez ponowne zwoła­
nie ogółu wierzycieli i badanie dodatkowego 
zgłoszenia i będą wykluczeni od podziałów, 
już uskutecznionych na podstawie formalne­
go projektu podziału.

Wierzycielom na audyeneyi likwidacyj­
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie woln>m 
wyborem inne osoby swego zaufania.

Audyencyę likwidacyjną przezuacza się 
zarazem do postępowania ugodowego.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“.

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Kołomyi lub w pobliżu, mają wymienić w 
zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, w tem- 
że miejscu zamieszkałego, w przeciwnym bo­
wiem razie na wniosek komisarza konkurso­
wego ustanowi się dla nich, na ich koszt i

niebezpieczeństwo, pełnomocnika dla dorę­
czeń.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Kołomyja, dnia 29 maja 1913.

L. cz. S. 2/13 (4) (7678 3 - 3 )
Edykt konkursowy.

C. k. sąd obwodowy w Samborze ze­
zwolił na otwarcie (kupieckiego) konkursu do 
majątku Towarzystwa spożywczego urzędni­
ków personalu kancelaryjnego i sług c. k. 
Urzędów państwowych w Drohobyczu w li- 
kwidacyi, stow, zarej. z ogr. poręką.

Komisarzem konkursowym mianuje się
c. k. sędziego powiatowego p. F ilareta Gra- 
bowieńskiego, zaś tymczasowym zawiadowcą 
masy p. dr. Salomona Pomeranza w Droho­
byczu.

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 3 czerwca 
1913, godzina 10 przed południem, w c. k. 
sądzie powiatowym w Drohobyczu przedłożyli 
dokumenty, poświadczające ich roszczenia, wy­
stąpili z wnioskami względem zatwierdzenia 
tymczasowego zawiadowcy lub zamianowania 
innego i jego zastępcy i przystąpili do wy­
boru wydziału wierzycieli.

Wzywa się także tych wszystkich, któ­
rzy chcą wystąpić jako wierzyciele konkur­
sowi z rozzezeniami, aby roszczenia swe, cho­
ciażby co do nich spór już zawisł, stosownie 

-do przepisów ord. konkurs., zgłosili w tym 
sądzie albo w c. k. sądzie powiatowym w 
Drohobyczu, najdalej do dnia 21 maja 1913, 
a na audyeneyi likwidacyjnej na dzień 3 czer­
wca 1913, godz. 10 przed południem w tymże 
sądzie wyznaczonej, polikwidowali je i usta­
nowili dla nich porządek.

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta uro­
słe przez ponowne zwołanie ogółu wierzy­
cieli i badanie dodatkowego zgłoszenia i bę­
dą wykluczeni od podziałów uskutecznionych 
na podstawie formalnego projektu podziału.

Wierzycielom na audyeneyi likwidacyj­
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby swego zaufania.

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego.

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej".

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w Dro­
hobyczu lub w poblfżu, mają wymienić 
w zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, w 
temze miejscu zamieszkałego, w przeciwnym 
bowiem razie na wniosek komisarza konkur­
sowego ustanowi się dla nich na ich koszt 
i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla dorę­
czeń.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Sambor, dnia 19 kwietnia 1913.

Wyroki prasowe.
L. cz. Pr. III. 71 13 (3) (7469)

O b w i e s z c z e n i e ,
C. k. sąd krajowy jako prasowy orzekł 

na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że 
zamiesz zone w Nr. 23 czasopisma „Przyja­
ciel ludu" Kraków, dnia 31 maja 1913 ustę­
py artykułu pod tytułem: „W unie prawdy"

1. od słów . „I to jednak" do słów: 
„nie miotają" (str. 3, 4, ł. 3, 1, 2),

2. od słów: ,.Że biskupi piszą" do słów: 
„jaskrawa partyjm ść“ (str. 4, 5 ł. 3, 1) — 
zawiera w swej osnowie znamiona występku 
z §§ 302, 488 k. k. i art. V. ust. z dnia 17 
grudnia 1862 L. 8/63 Dz. p. p., że zakazuje 
się rozszerzania inkryminowanych ustępów.

C. k. Sąd krajowy, jako prasowy," 
Senat l i i

Kraków, dnia 31 maja 1913.

L. cz. Pr. 149/13 (2) (7786)
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
0. k. sąd krajowy karny jako Trybu­

nał prasowy we Lwowie orzekł na wniosek
c. k. Prokuratoryi Państwa, że treść czaso­
pisma „Prykarpatskaja Ruś" numer 1074 z 
dnia 6 czerwca 1913 w artykule „K perszym 
zajawleniem Namistnyka Korytowskohe" od 
„Nam ne opame" do „ukraynskoho kluba" — 
zawiera znamiona występku z § 300 u. k,, 
uznał dokonaną w dniu 6 czerwca 1913 kon­
fiskatę za usprawiedliwioną i zarządził zni­
szczenie całego nakładu — i wydał w myśl 
§ 493 p. k. zakaz dalszego rozpowszechnia­
nia tego pisma drukowego.

Lwów, dnia 8 czerwca 1913.

L. cz. Pr. 137/13 (7789)
C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 

uchwałą z dnia 3 czerwca 1913 D. VI. 
316/13 — postanowił po wysłnehaniu c. k,

Nadprokuratora Państwa w sprawie konfi­
skaty Nr. 3560 czasopisma „Wiek nowy" z 
dnia 26 maje 1913 uwzględnić zażalenie c. k. 
Prokuratora Państwa na uchwałę c. k. sądu 
krajowego karnego we Lwowie z dnia 29 
maja 1913 L. cz, Pr. 137/13 (2) i zaczepioną 
uchwałę w ten sposób zmienić, iż się orze­
ka: że treść artykułu umieszczonego w cza­
sopiśmie „Wiek Nowy“ z dma 26 maja 1913 
Nr. 3560 pod tytułem: „Odezwa wyborcza 
Ep'skop;,tu“ zawiera znamiona występku a) 
z art. V. ustawy z dnia 17 grudnia 1862 
Nr. 8 Dzup. z r. 1863, względnie z §§ 488, 
491 i 493 uk,, b) występku z § 302 u. k., 
zaezetn zarządzona przez c. k. Prokuratora 
Państwa na dniu 26 maja 1913 i wykonana 
tegoż dnia konfiskata jest usprawiedliwiona, 
cały nakład powyższego artykułu wraz z ty­
tułem ma być zniszczony i dalsze rozpowsze­
chnianie wzbronione.

C. k. Sąd krajowy karny,
Lwów, dnia 8 czerwca 1913.
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S m  Sfam cn © einer 2Jłajeftat bel f ta ije rS !
®ag f. f. Hanbeggertdjt SBten alg tflrejj* 

ęjsricfjt bat mit betu Srfenntniffe tmm 6 Ukai 
1913, $ r . XXXV 144/13/3, auf Slntrag ber 
t. i. ©iaatgantoattjdjaft erfamtt, bafj ber Suljcdt 
ber pericbtfdjcn ®rudfdjrift; „gloribgborfcr jjei- 
tung", XXI Saljrgang, nom 3 9J£ai 1913 burd) 
ben auf ©eite 2, ©palte 1, urtter ber Dtubrif: 
„SofaInad;ticf)ten“ cntłjaftenert SŁrtifcI mit be 
Uberfdjtift: „®er fjciligc Oeift" irt fciner @an* 
je ba* SPrgeljeit nad) § 303 ®t. ©. be* 
grlhtbc unb eg tnirb nad) § 493 ©t. 5)3, 0 .  
feaS 23erbot ber SBciteruerbreitung biefer ®rud* 
fdjrift auggefprodjen, bte non ber f. f. ©taatg* 
auwattjdjaft uerfiigte 23efd)lagnaf)tne nad) § 489 
@t. 0 .  bcftdtigt ur.b nad) § 37 £ r . (2). auf
bie 23ernid)tung bet faifierten ©jcmplare crfannt.

SBitn, ant 6 2Jłai 1913.

S m  fRameit © ettter Sftajeftdt beż Staiferś!
®a» f. f. Sanbeggeridjt SBien alg ifSrefj* 

geridjt f)at mit bem ©rfenntniffe bom 6 2Jiai 
1913, $ r . XXXV 143/13 3, 'anf Stntrag ber
i. f. ©taatóantoaltfcfjaft erfannt, bajj ber Sn* 
Ijalt ber 9tr. 18 ber periobifd)en ®rud|d)rtft: 
„iDtóblinger ®eutfd)eg ifijocbenblatt", 2 Sol/t5 
garg, bom 4 2!tai 1913 Purd) bie tm SIrtifcI: 
„SSte lange nod)?" entljaltenen ©telfen, unb 
jtoat 1. bon „faH£ baż sBoff nid)t" big „ber* 
Ueren foli" (©eite 1, ©palte 1), 2. bon „bafj 
bie gett" bi§ „cin ©nbe fjabe" (©eite 1, ©patte 
1), 3. bon „unb eben batum" big „bem SSolfe 
bejeidpicii" tSettf 1, ©palte 3) bag 23erbrcdjett 
nad) § 65 a ©t, ®. bcgrunbe unb eg toirb nad) 
§ 493 ©t. 0 .  bag SScrbot ber 28eiterberbreitnr.g
biefer ®rudjdjrift auggefprodjen, bte bon ber 
f, !. ©taat£anwaUfcf)aft berfigte 33efd;IaguaI)me 
nad) § 489 ©t. sjjl. 0 .  beftdtigt unb nad) § 
37 ipr. @. anf bie S3ernicf)tung ber faifierten 
tfjemplare erfannt.

SBien, am 6 2Kai 1913.

Snt 9łamen ©einer SMajeftat bes SaiferS i 
®ag f. f. 8anbcggcricf)t SBien atg ifkefj* 

gcrid)t fjat mit bem ©rfermtnifje bom 6 93iat 
1913, 3Jr . XXXV 142/13, bie 28eiterberbreituug 
be» ®eudiberfeg: „My Past by the Cou^oss 
Marie Lariscli (nee Baroness von Wallereee) 
niece of the la e empress Elizabeth of Au­
stria and daugkter of duke Ludwig of Ba­
ra n a  — London Ereleigh Nash. 1913“ nad) 
§ 63 unb 64 ©t. ©. berboteti.

9Bieu, am 6 -Utai 1913.

Sm 9taracn ©einer UKajcftat bel ftńijtrż 
®ag f. t. 8anbe§getid)l 53ien alg ifknj* 

geridjt l)at mit bem ©rfenntniffe nom 8 91iai 
1913, ąjr. XXXV 148/18, bie iBeitcroerbreitung 
ber gtummer 222 ber periobifdjcn ®rudjd)rtft: 
„Ceipjiger 2/agebIait unb /panbelójfitung" bom 
4 SJłai 1913 (9Lorgenau2gabe) nad) 2lrhfel IX 
beg @efe|eg nom 17 ®ejember 1862, 91. ®. 231. 
9Jr. 8 ex 1863, berboten.

SBicn, am 8 2Kai 1913.

S m  9tam en © einer 9 /ta jefta t beg $ a t f e t l !
®ag f. t  8anbeggerid)t 2Bicn alg ijlrcg* 

aeriebt bat mit bem Srfenntniffe bom 9 SWai 
1913, spr. XXXV 150/13, bte SBeiteroerbretturs ~- 
ber 9iummcr 309 ber pcriobiidjen, tn 23reglau 
eriebeinenben ®rud)d)rift: „©Ąlefifdje geiiung" 
oont 5 9Jiai 1913 v2tbenbb!att) naĄ § 64 e t.
(5J berboten.

SSien, am 9 SDiai 1913

Sm 9iamen ©einer SOiajeftat beg SatfcrJ. 
®ag f. f. 8anbeggeriĄt iSttn alg '4-hrb*

geridjt bat mit bem ©tfcniitniffe bom 9 MW 
1913, Tir. XXXV 151/13, bie SSettcrberbret* 
tung ber •Jłummcr 228 ber pcriobifd&eii, m MU * 
c^cn erftbcinenben ®rndfc^rift: „STłunc^ner Jtctn- 
fte fliac^riditcn" bom 6 9Rai 1913 (23oraben 
Malt) nacb § 64 ©t. © berboten.

9$ieri, am 9 SDiai 1913.

„Gazeta/Lwowska" Nr. 132 z dnia 12 czerwca 1913.
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3m -Kamen ©einer SKajcftat bed Saiferd!

Sad f. !. iiaubedgeridjt SSicn atd ^refc* 
gecidjt tjat mit bern ©rfeuntniffc nom 9 9Kai 
1913, ffh\ XXXV 152,13/B, auf SInirag ber 
!. f. ©taatdamnattfdjaft erfannt, bafś ber Sntjalt 
golgc 106 ber periobifdjen SDrucEfrfjrift; „-/Ittbeu* 
tfcfjed Sagblatt", 11. Satjrgang, nom 9 SUiai 
1913, unb jw ar: 1. burd) bm Sitel bed in ber 
K ubrif: „©treiftidjter" entfjaltenen Strtifeld
(©eite 2, ©patte 3 ); 2. burd) bie im gUidjen 
enttjattene ©telle non „Ser Ktaibocf f)at alfo"
bi§ „nićt)i fenncn Icrnen toitt" (©eite 2 , ©patte
3); 3 burd) bie in ber 83ueffaftennoti§; „bfperrn 
^rofefjor S r. 9R." entpattcne isteUe Oon „Ser
©rjfjerjng tft aud)" bid jum ®nbe ber Kotij
(©eite 6, ©patte 3) ad 1 unb 2 bad SBcrbre* 
d,en naci) § 63 ©t. ©>., ad 3 bad Skrbrecfjen nad) 
§ 65 ®t. ©. bcgtitnbe unb id tnirb nad) § 493 
©t D bad SScrbot ber Seiternerbreitung bicjer 
Srucffcfjrift audgefprodjen, bie non ber £ ! 
©taatdanmaltfdjaft oerfiigte S3efd)tagnat)me nad) 
§ 498 @t. t{5. D. beftatigt unb nad) § 37 Spr 
<#. auf bie SSernid^tung ber faifierten ©jetnplare 
erfannt.

2Sien, am 9 2Kai 1913

Sm  Kamen ©einer SDłafeftdt bed ŚSaiferd!
S a d  f f. 2anbcdgerid)t SSren a td  ^3rcB= 

geriept tjat m it bem © rfenntn iffe  nom  9 SKai 
1 9 1 3 , $pt . X X X V  153 /13  3, au f S Intrag  ber f f. 
© taa td an to a ttfd ja ft e rfann t, bafj ber S n t)a tt ber 
K u m m er 19  ber pericbifdjen S ru e f jd jr if t ;  „SSolfd* 
bo te", 18 . S a ijrg an g , nom  9 9R ai 19 1 3  burd) 
bie im  S lrtife l: „© elbftm orb einen lU an en "  ent* 
patteuen © te tleu  1. non „2Sie perrtid ) ed bei" 
bid „© o tba ten  nerubtc" (© eite  6, © p atte  3 ) ;
2. nad) „© dpritt ju  un ternepm en" bib „toenn 
m ait C b o rf t ift"  (© eite 6 , © patte  3 ) bad 3Sei'- 
getjen nad) Slrt. V  bed ©efejsed nont 17 S ejen t*  
ber 1 8 6 2 , K . ® . SSL K r . 8  ex  1 8 6 3 , begriinbe 
u n b  ed tnirb uac£) § 4 9 3  @ t tp. D bab ŚBerbot 
ber 2B eitcr0erbreitung biefer S rucffd ijrift audge* 
fproepert, bie non  ber f. £. © taa td an to a fd ja ft Oer* 
fiigte Sefcptagnapm e nad) § 4 8 9  @t. sp  D. be- 
ftcitigt unb  nad) § 37 $ r .  ® . au f bie SPerrtidp-- 
tu n g  ber faifierten  © jem ptare  e rfann t.

SBieu, am 9 2fRai 1913.

S ad f. f. Sanbed* atd fjkefjgeridjt in £inj 
pat mit bem ©rfenntniffe nom 9 9ftai 1913, 
sPr. 13/13, bie SSeiterOerbreitung ber Kummer 
103 ber geitfdjrift P „s£8aprpeit" nom 6 9Rai 
1913 toegen bed Strtifetd: „Sie Kiiitter unb 
ber PatriotibmuS" in ber ©telle bott „2Bir tool* 
len" bib „SKitltaridmud bleiben" nad) § 6-5 a 
©t. ®. Ocrboten.

Sad £ £. Sfreid* ats 'pteffgcricpt in ©tepr 
pat mit bem ©rfenntniffe nom 5 SKai 1913, 
tPr. 1/13, bie SBeiternerbreitung ber Kummer 
36 ber 3eitfc£)rift: „©teprer geitung" , f 0111 4 
9Rat 1913 megeu ber ©tetlen non „Unb fo“ 
bib „jpridjt utan" unb non „tnomit ner" bib 
„nun retten" bed Strtifetd; „iffiiener ©timmun* 
gen" uadp § 300 @t. ©. n^rboten.

Sab f. f. Sanbeb* atb fJJrefegericpt in ®raj 
pat mit bem ®r£enutniffe nom 9 9Kai 1913. 
ffk. II 2113, bie Seiteroerbreitung ber Kum* 
mer 124 ber 3 ei£fd)nft: „Strbeitertoittc" nom 7 
Kiafc 1913 tnegen ber ©tetlen ban „6ine paji-- 
p£atibn" bib „Stnteit paben" be8 S£uffa|e«: 
„śBibcrfinn"; Oon „biefe tPerorbnungen" bib 
„treffen tonnten" br§ s2luffafje§: „Kuffifdped aub 
ŚoSnien"; non „@in ©djret ua'Ą ber" bi§ 
„tBerbredprnb aufbrudtc" unb non „burep bie- 
fe§“ bis jum ©cptuffe beS Stuffa^eS: „®itt Su* 
genbfenatSurteit" natp § 300 @t. ® nerboteu.

S a§  £.!. Sanbeś a£g f^re^geriept in £Ia* 
genfurt pat mit bem ©rfenntniffe nom 9 KJai 
1913, ffk. VI 613, bie SBeiterncrbreitung ber 
Kummer 9 ber 3dtfd)rifi: „Oberfiirtner Klit* 
teitungen" nom 6 SKai 1913 tnegen beg 2£rti* 
lelS: „fpriepfonb" nacp § 300 ©t. ®. berboten.

S a S  £. £. SanbeS* a£§ ?prcpgeridpt in Sai* 
bad) pat mit bem ©rfemttniffe nom 9 2Kai 
1913, fPr VII 31/13, bie ŚBeiternerbreitung 
ber Kummer 577 ber 3 eitfd)rift: „Zarja" nom 
9 2Kai 1913 tnegen ber ©telle oon „Kakor 
ima Eyropa“ b il „razredni tovarisi“ bel Sir* 
ti£etl: „V A m eiik i in  pri n a s“ nacp § 63 
S t .  ® . nerboten.

S a l  £. £. Sanbel* atS ffkefjgericpt in 
Snnsbrud pat mit bem ©rfemttniffe nom 5 
2Kai 1913, s$ r . 40/13, bie SBeiterberbreitung 
ber Kummer 97 ber 3^'dfcptift: „fBot£S*3f’tut18" 
nom 29 Stprit 1913 tnegen ber Uberfdjrieft bel 
3trti£ell ©eite 2 non „(Sine furd;tbare“ b il 
Stuffenregierung" unb ber ©tetlen and biefem 
Strtifel non „ŚBenn Dfterreiep*Ungavn bie Sro*  
pung" b il „bitter rddpen mtipte" unb bon „@ffab 
'tpafdja pat nun gejeigt" bid „tniirben fie niept 
bertragen" nad) § 65 a @t. ®. nerboten.

S a l  £. f flanbel* a tl iprepgeriipt in 
Suttlbrucf pat mit bem ©rfenntniffe bom 5

9Kai 1913, i|3r. 41/13, bie SBeiternerbreitung ber 
Kummer 9 ber 3?itfd)rift: „Ser SBecfruf" nom 
1 Kcat 1913 tnegen ber Strtitet: „Ser ŚBanbct 
ber SBchanfcpauuug" in ben ©tetleu oon „2Bir 
burfen ipre Sfopfe" bid „aufge£Iart tnorbeu ftnb" 
unb bon „SBir tnollen bielteid)t" bil „biefer
eiuen SBett"; „®in Srieftoedjfel " non
„Sed ©priftentunt — fo tnie el ift" bid „ber 
PKenfcppeit"; „Sie Ketigiondgefetlfcpaften unb 
bie ©taaidioee" bon „@o uiupte alfo naturge* 
mag" bid „faltiere bie aBeltfirnta . . .  & ©o", 
non „Saitiit aber uid)t“ bid jttm @d)uffe : „@o* 
batb bad @etb im ftafteit flingt" onn „Db btc 
Kircpenfcpafe ben Unterfdpieb" bid „glaubett ed 
faum“; bed ©ebiepted „Sluf, ^ameraben, an bie 
Slrbeit" tnegen fcined gaujett Snpalted; bed ®e* 
bidjtcd „Unbeflecfte ©mpfdngnid" non „SSar 
eined ®inbtS eine 9Kagb“ bid junt ©cpluffe 
nad) § 122 b, 302 unb 303 ©t. @. berboten.

S a d  ! £. ® reid* atd fpreBgeridpt SSojen 
pat m it ©rfenntnid nom 5 2Ka i 1913, ipr 5/13, 
bie 28eit?rbc'rbreitung 1. jtneier ©cptnarsbrud* 
bitber, betitelt unb barftettanb „Sotom iten* 
ftrape —  galgarego*fpa|, fPafj'-|)otet, 2117  m, 
gegen Sagacoi 2 779  m “ unb „^leprtuiirtet utiter* 
palb g-atjaregopaf) 2 117  m “ einer im  §anbet 
crfcpieuenen brofepterten SKappe, tneldpe auf bem 
aiorbedet ben S iro te r  Stbter unb bie 51uffiprift: 
„Sotoniitenftrafśe. 50  2tnfid)td£arten nadp D r i *  
g inat*Katur*2 lu fnapnten  So b tad )— iBojen, auf 
bem Ditidmbecfet bie eingeptefjtert 5Borte; „Śunftjt 
anftatt ©tengel &  ©o., ®. nt. b. Sredben, 
2 1 “ tragt unb 50 ©dptnarjbrudbiiber aud bett 
So tom iten  erpait; 2 einer ©cptoarjbruc£anftd)td* 
tarte, tnetepe anf ber Slbre^feite ben SSorbrud 
„ 1906  ©tengel &  ©o., m. b. § . ,  Sredben 
3 2 .9 0 0 “ unD au f ber Sitbfeite ben S lu fb rn d : 
,;© ingaug in  bad gifcpleintat" trdg unb tept-re 
Śrtlicp fe it barftetlt, nacp Slrtifet IX bed ©efefted 
bom 17  Sejem ber 1862, K .  ®  S3t. K r  8  ex 
1863, nerboten.

Sad !. £. $reid* atd 93repgeridpt 23oj)en 
pat mtt bern ©tfenntniffe nom 5 2Kat 1913, 
^ r . 6/13, bie SBeitcrnerbreitung einer ©dptnar^* 
brudanficptdfarte mit bem Stufbrudc: „SSertag; 
St gtgt & © o, ;®ojen 1907 1138 Kacpbrud 
nerboten unb „SKood & f$ifdpleinrat“ auf ber 
SSttbfeite, barftetlenb biefe Drtticpfeit, nad) Str* 
tifet IX bed ©efeped Oom 17 Sejember 1862, 
K. ®. S t. Kr. 8 ex 1863, nerboten.

Sad £. f. ®reid* atd fJJre^gericpt in Srient 
pat mit Dem ©rfenntniffe nom 7 9Kat 1913. 
^Jr. 2-5/13, bie SBeiteroerbreitung ber Kummer 
101 ber 3eitfd)rift: „L’Alto Adige“ Oom 5—6 
2Kai 1913 toegen ber ©tetlen Oon „nell’ occa- 
sione“ bid „inaugurazione" bed Strtifeld; „II 
Congresto dei Pompieri Trentini"; Oon „L:oc- 
casione per dare“ bid „corbellecie semili“ 
Ded SUtifelS: „Dissidi fra Diplomaz:a e Mili- 
ta re“ nacp § 64 unb 300 ©t ®. nerboten.

Sad  £. f. Sreid* atd ffjrefśgericpt in Sopm  * 
Seipa pat mit bem ©rfenntniffe nom 9 Kiai 
1913, Sr- 17, 18, 19, 20 13, bie iBeitcrOer* 
breitung ber Knauner 102 Der 3 ci;tfĉ rrftcn; 
„Kumburgcr Sagbfatt", „©cpludenauer 3rt' 
tung“, „©cbonlinber 3 ertung“ unb „SBarnd* 
borfer Sagb!.ati“ nom 6 SKat 1913 toegen ber 
©telle non „3Benn ed baju fomtnt“ bid „auf 
bem Kiirfjuge befinbet“ bed Strtifdd: „ S ie  ©nt» 
fcpeibung ttapt“ refpeftine „©cptnere SSortniirfe 
gegen bett ©rafen Śercptofb" nerboten.

Sad f f, ®reid* atd ^pre^gcridpit in ©ger 
pat mit bem ©rfenntniffe nom 9 SKai 1913, 
S t- 20 13, bie Sefdjlagnapme unb bad Serbot 
ber SBeiteroerbreitung ber Kummer 3 ber 3 fits 
fdprift: „Sad Sotfdrecpt" nom 15 Slprif 1913 
iiber ©injprudp bed Kebaftenrd toegen fćhntli* 
cper beanftanbeten ©tetlen nadp § 300 ©t. ®. 
nerboten

Sad f. f. .ffreid* atd ^refegeri^t in Seit* 
merip pat mit bem ©rfenntniffe nom 9 2Kai 
1913, S r - 30.13, bie SBetteroerbreitung ber 
Kummer 19 ber .geitfcprift: „Rude proudy“ 
nom 7 9Rai 1913 toegcn_ ber ©tetlen non „Dle 
zpray raźnych listu" bid „yladnouti każdy" 
bed SIrtifelS: „Politicky prehled" unb non
„Za takoyych okolnosti" bid „zas dalsich 100 
milionu" bed Slrtifetd: „Kralupsko" nad) § 
65 a, 300, 308 unb 310 ©t ©. fotoie gernag 
Slrt:£et IV brd ®efeped nom 17 Sejember 1862, 
St. 931. Kr. 8 ex 1863, nerboten.

S a d  f. f. Sanbed* atd fpre^geridpt iu 
93ritnn pat mit bem ©rfenntniffe nom 9 Kfai 
1913, fpr. I  73/13, bie SBeiternerbreitung ber 
Kummer 19 ber ^itfdprift: „Moravsky cep“ 
nom 9 fKai 1913 toegen ber ©tetlen non „Ob- 
sazeni Skadaru" bid „rozumu" unb bon „Ny- 
nejsi udalosti" bid jum ®d)tuffe bed fStrtiietd: 
„Prekonane nebezpeci" nadp § 65 a ©t. ®. 
nerboten. '

Sad f. f. Slanbed* atd ffjre^geridpt in 
©jeruototp pat mit bem. ©rfenntniffe nom 7 
SKat 1913, ffJr. I 30,13, bie iBeiteroerbreitung

ber Kummer 123 ber gAfcprifi;: „Russkaja 
Prawda" oom 4 Kiai 1913 toegen ber ©tetten 
non „Abe otniane teper" bid „uze 7 misia- 
ceu“, non „Me i wedem" bid „ne ezdeny 
won", non „Me uze pesale" bid „leszesia bo- 
szem", non „Tak robiat s i“ bid „haleckoho 
raja", Ooit „Veleki derzawe" bid „ne ottano- 
wemosia" unb bon „a u nas" bid „derzawo- 
ju “ nacp § 65 a ©t. @. berboten.

M. cn. n P. 147/13 (2) (7788)
B Imchh 6 ro  BermuecTna Ip ic a p n !
1(. K. Cy^; KpaeBHH mco rrpn6yHarr 

npacoBHH y  jtBBOBi pimHB Ha BHecoK jj. k . 
IIpoKypaTopHl ,ZI,epsKaBHoi, ru;o 3m1ct uaco- 
hhch „CBo6oflau HHcno 23 3 ^ aa  5 uepBHn 
1913 b apTHKy.ni:

1. „HaMiCTHHK KopHTOBCICHH BOCKpe 
CHTeJieM xpymBCBKoi naprał",

2. „BnSopui HaflyjKHra" Bi^ nouaTKy 
flo „Ha ^;o6pe no6anHMo“,

3. „PeTB 3 xpyHHMH i Kan;anaMH“ si/i 
„Ile xoneM o“ ąo KiHBn;n — h Icth tb  b co6i 
eeTBo npoBHHH 3 §§ 300 i 302 3aK Kap. 
y3HaB /lOKOHaHy b //hb 4 uepBHH 1913 p.
KOHfpicKaTy 3a onpaB/iany i 3apn/i,HB 3HH- 
m ene ijiAoro H aw a/cy i BH^aB no ^yHii;! § 
493 n. k . 3aica3 ^ariBmoro posmnpioBaHH 
Toro ^/pyKOBoro nncBMa.

JIbbIb, ąusi 6 uepBHH 1913.

M. cn. n P. 148,13 (2) (7787)
B  IiieHH 6ro Be.THHeCTBa Ificap n  !
Uf k . Cyfl icpaeBHH hko Tpn6yHan  

npacoBHH y  JtBBOBi pimHB Ha BHecoK u;, k . 
IIpoRypaTopni y(epłKaBHoi, mo 3m1ct naco- 
hhch „Ponoć napo/ia“ uneno 21 3 ^hh 6 
nepBHH 1913 b apraKyAi:

1. „Pe30jnohiHa b ycT yni Bî ; „h to“ 
ą o  „yBaacaioTB 3^pa/ioio“,

2. „ItacrapcKiH nnera" bÎ j; „Ha eBxa- 
pHcranmM" ą o  „Ha crpam ene", mIcthtb b co6i 
6CTB0 npOBHHH 3 § 302 3. K. y3HaB ĄOKOHaHy 
b 7 nepBHH 1913 KoncjiicKaTy 3a onpaB/iany 
i 3apH/iHB 3HHmeHe uLioro Haicna/iy i bh- 
,i.aB no AyHn;i § 493 n k . 3aKa3 flanumoro
p03HIHpK)BaHH TOrO flpyKOBOrO HHCBMa.

•StBiB, ąh h  7 nepBHn 1913.

F i r m y
H. cn. 4>ipH. 105/12 Ctob. II. 328 (7682)
B hhc giipHH 3apo6icoBoro i rocno^apcKOro 

CTOBapninenn
BnHcano /io peecTpy 3apo6KOBnx i ro- 

cuo^apcKHX CTOBapHmeHB.
OciflOK CTOBapHineHn: H obohihhh.
<ł>ipHa 3ByuHTB: M onounan Cninna b 

H oBonmnax, peecrpoBane CTOBapHmeHe 3 o- 
rpaHHuenoio nopyKoio.

/(a r a  cTaTyTy: 20 cihhh 1913.
npe^HCT ni^npHeMcraa:
a) cTapara cn o yn ynm en e ro^OB.tfi 

xy^ o6n  i naSinoBoił rocneflapra cbo!x nne- 
HiB ,

6) Becra BcnijiBHy liepe^ijrKy MonoKa 
npo^yKOBanoro rocno^apcTBa nnemB i npo 
flaacH HononHHx npo/cyKTiB cboix n îeHiB,

b) ,a;ocTaBJi,Hra uncHaM npe/i,HeTH no- 
TpidHi b HaSinOBiii rocno^apcTBi

H ac icTHOBann HeoŚMeaceHHH.
/(HpeKH,HH CK.ia/iae cn  3 Tpox ujieniB.
H a 3aranBHHX 3f)opax 26 cinnn 1913  

BHbpaai 3icTariH: O. BacHniii CKoSencicnH,
rp. KaT. napox b H p y ca x , n p eflc lfla ie ji; łBaH 
y(3io6a, rocno^ap b IIoboiiihujk, 3acrrynHHK 
npe^cI^aTejrn) łBaH lIIypH raftno, rocno^ap  
b HoBomHn;nx, Kaciep.

Ili^HHC (fiipitH: 'PipMy CTOBapHineHH
n i^nneye ni^; (fiipMOBOio nenaiKOio npe^ci- 
flaTe^t, Bamn^Ho ero 3acTyHHHic i ^pyrin  
HJieH ynpaBH.

OronomeHH: 06Biin,eHH ynimaioTB ca  
b npH3HaneHiM Ha Ty hihb mictu/h Ha noMi- 
memo cTOBapHmeHa.

B  caynaio ysHaHOH uepe3 ynpaBy no- 
Tpe6n, oÓBimeHa CTOBapninena 6y,a,yTB no 
Mim/yBaTH ca  b OflHiM s neuaTHHX oplaniB, 
KOTpnń yKaace IIa/i3Hpaio>iiH CobItb .

y ^ I a  naeEiB: 10 KopoH.
Bi^BinaaBHicTB ;̂o naTBpasoBoi bhcoth

y t fz y -
^(aTa BHHcy: 3 nBBiraa 1913.

H,. k. Cy,a; OKpyacHHM aKO ToproBeaBHHH
BiflĄia II.

CaMÓip, ĄHa 2 n /B B iraa  1913.

M. cn. <I>ipM. 9 4 1 3  Ctob. C. 564 (7820)
Bhhc cjiipMH 3apo6KOBOro i rocno^apcKoro  

cTOBapnineHa.
BnncaHO ;̂o peecTpy 3apo6KOBHx i ro- 

cnoflapcKHx CTOBapHmeHB.
OeiflOK cTOBapnmeHa : ^fi/a,yuiHi];i Mani.
(BipMa 3ByuHTB: CniaKa om/a^HocTH

i H03HH0K b y(i/iymHD;ax Ma.iHX, CTOBapn- 
m ene 3apeecTpoBaHe 3 HeoÓMtłKeHoio no- 
pyKoio.

^(aTa CTaTyTy: 6 acOBTHa 1912.
npe^MeT ni^npHeMCTBa e : CTapaTH ca  

o ucaTepnaatHe i MopaatHe ni^neceHe nae- 
hIb cni.TKH, a ineHHO:

a) y^jiaaTH nnenaM no wipi noTpe6H,

hoskhtohhocth n/ian i no wipi (J)OH/];iB ho-
3HMKH HOTpiÓHi B rOCUO^apCTBi, HpOHHC.li 
i ToproBHH, a to 3 (J)OH/i;iB, a n i cni.iKa Ha 
Tyio HI.IL sSnpae npn nono uh cninBHOi, He- 
oÓMeHCeHoi nopyKH cboix uaemB,

6) ^ara  MoacHicTt noMim/yBaTH Ha npo- 
n,eHT rpomi saom/a^aceHi, a MapHO aeacaui, 
b Toii cnociS, n;o cn ia sa  npHHHHae i oapo- 
u;eHTOBye BKaa/i/KH nja^HHui,

b) ni/i;nHpaTH TBopeHe cmaoK i 3apo6- 
KOBHX Ta rOCHOflapCKHX CTOBapHmeHB b o- 
icpy3'i cniriKH,

H ac TpeBaHa HeoSneaceHHH.
/(npennH a:
^e^/BO HaTanao, rocno^ap, ano npe^- 

ciAaTeaB; H khm n p n n ^ a , rocno^ap, 3acTy- 
hhhk Hpe^/eiĄaTeaa; CTec[)aH C ohkIb , łBaH 
Mauoran, naciBKo npHTOUKHH, rocno^api, 
dci b ^I,i'flymHu;ax Maanx.

Ili^n n c  (JcipHH: IIi,u. neuaTKOK) (cTan- 
nialeio) (jiipan Kaa^e ni^nne HacToaTeaB sa­
p a ły  B3raa/i,H0 ero 3acTyHHHx i o^eH 3 uae- 
hIb 3apa/cy.

OroaomeHa Sy^yTB noMimyBani Ha Ta- 
óaHHH Ha aBoicaaH cniann, a Ha cny Han no 
TpeSn b uaconHci /i,aa cniaoK piaBHHUHX.

y ,A a  uaem B: 0/i.eH y flla  uaenBCKHH
BHHOCHTB 10 KOp.

O^eH uaeH He m-ace Mara diaBme hk
5 yAiaiB. _

B flBiuaaBHicTB HeoSneaceHa.
/(aTa BHHcy: 1 Maa 1913.

Hf. k . CyA OKpyacHHH ano ToproBeaBHHH 
JBi^Ala IV.

Ctph h , AHa 26 u;BBiraa 1913.

H. cn. <I>ipM. 94/13 Ctob. I. 335 (7680)
3niHH i A°AaTKH A° BHHcaHHx Bace (jiip&r 

CTOBapnmeHB.
BHHcaHO b peecTpi CTOBapHmeHB 3a- 

Po6kobhx i rocHOAapeKHX.
O c ia o k  C T O B a p H m en a : X H m eB H U i
H“ipHa 3ByuHTB: C niana ąjih eKcnaoa- 

Tau;H'i i KyaBTypn Topcjiis b XHmeBHuax, 
CTOBapHmeHe 3apeeeTpoBaHe 3 obneaceHoro 
nopyKoio,

3araaBHi sbopn b ahh 18  cepHHa 1912  
yxBaaHHH po3Ba3ara i 3a'iKBiAyBara cn iau y  
i BHÓpaaH 5 aiKBiAaTopiB cniaKH, a iMeHHo:

1. M nxaHaa CaBepKy, roenoAapa b X h- 
meBHuax,

2. ^e^BKa JIonafluaKa, rocno^apa b 
XHmeBHuax,

3. HocH<j>a /faynmHHa, roenoflapa b 
XHmeBHuax,

4. cheABKa I fa n n y , rocno^apa b X h- 
m eB H U ax,

5. HnicoaH KpaBn/a, rocno^apa b X h- 
m eB H u ax ,

^(aTa BHHcy: 3 n;BBiraa 1913.
Hf. k . CyA OKpyacHHH ano ToproBeaBHHH

Bi^Ain H .
CaM6ip, ahh 2 n/BBiraa 1913

H. cn. <I>ipM. 1504 Ctob. III. 234 (7666)
3 m1hh i AOAaTKH A° BHHcaHHX Bace (jiipu 

CTOBapHmeHB.
HaaeacHTB BHHcaTH b peecTpi CTOBapH­

meHB 3apo6KOBHX i rocnoAapeKHx.
Ociaok CTOBapnmeHa : BymHHH.
'hipMa 3ByuHTB: C niana om/aAHOcra i 

H03HU0K b BymHHax, CTOBapHmeHe 3apee- 
CTpoBaHe 3 HeoSMeaceHoro nopyKoio.

HaeHH AHPeKUHi BHCTynnaH: H hko- 
aan  KaHMico, ^eAB napam/HH, M nxana Be- 
anuKO i IleTpo HnKaao.

HaeHH AHPeKAH1 EHopani: H hkohuh 
K aHMKO i theAt napam/HH na hobo, a no 
pa3 nepmHH TapacHM /(aij;HK i BacnaB My- 
3HKa, piaBHHKH b BymHHax.

/(aTa BHHcy: 26 BepecHa 1912. 
t ( .  k . CyA KpaeBHH hko ToproBeaBHHH

Bi a Ai-3 1^-
JlBBiB, Ana 18 BepecHa 1912.

H. cn. d?ipM. 258/13 Ctob. VI. 152 (7476) 
O n o B i i g e H e .

Hf. k . CyA OKpyacHHH hko ToproBeaB­
HHH b nepeMHmHH oróaom ye, m;o 7 Maa 
1913 BHHcaHO a°  peecTpy Aaa CTOBapHmeHB 
3apioKOBnx i rocnoAapcKHx npn (JńpMi: 
„CeaHHBCKa H omiu, TOBapncTBO 3apeecTpo- 
BaHe 3 oómesc. nopyKoio b KaaBHHKOBi", 
m;o na 3BHuaHHHX 3araaBHnx 36opax uae-
HiB TOBapHCTBa, BiA<5yTHx 28 Mappa 1913, 
b Micn;e ycTyHHBmnx uaeHiB ynpaBH : 0 . 
M nxaHaa KaaHMOHa i O. Juana roa iu eica  
BH6paHO uaeHaMH ynpaBH : Hn/Ka CaAOBOro 
i Hn/ica CnAopoea, roenoAapiB 3 KaaBHH- 
KOBa.

nepeMHmaB, 30 Maa 1913.

H. en. <J?ipM. 45/13 Ctob. C. 479 (7821)
3MiH.H i AOAaTKH A° BUHCaHHX BCICe (fiipM 

CTOBapHmeHB.
BnHeaHo b peecTpi CTOBapHmeHB 3a- 

piÓKOBHx i rocnoAapcKHX.
Ociaok CTOBapHmeHa: OhckchuL 
'h ipna 3ByUHTB: CniaKa omaAHOcra i 

H03HU0K b OaeKCHuax, CTOBapHmeHe 3apee- 
cTpoBaHe 3 neoÓMeacenoio nopyKom.

HaeHH AHPeKAHi BHCTynnaH: AnTiH 
UpymeBCKHH i IlaB ao CTaxHiB.



18
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DONIESIENIA PRYWATNE.
H jiena ^HpeKijHi' BHÓpam : Ibeh MeJin

HHK, pi.TŁHHK 3 O.ICKCIin, flKO 3aCTyiIHHK
npe^eiĄaTe.ra i I b&h EyHHK, pi.itHHK 3 O^e 
kciih, a  ko HJten s a p a ły .

flpna, B iracy: 27 Mapra 1913.
H -  K. C y ,ą  owpyjKHHH a  ko  t o p r  o s  e .Ti  Ł h  u  u ,

B i^L n IV.
(Trpnir, T̂ Ha 21 Map-ra 1913.

L. cz. Firm. 1643 Kg. 0. 211 (6127)
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa­

nych już w rejestrze handlowym firm 
kupców pojedynczych i spółek.

Ko rejestru Oddział 0. wciągnięto co 
następuje:

Siedziba firmy: Lwów.
Brzmienie firmy: „TypiaI! pierwsza

krajowa fabryka czcionek afiszowych i przy- 
borów drukarskich z drzewa, spółka z ograni­
czoną poręką.

Stosunki prawne spółki opierają .4# od­
kąd także na kontrakcie z dnia 10 września 
1912 1. rep. 7200 i poświadczeniu riotaryal- 
nem z daty Lwów 10 września 1912 1. rep. 
7809, w którym postanowiono następujące 
zm iany:

Zmiana firmy: „Typia“ pierwsza krajo­
wa fabryka czcionek afiszowych i przyborów 
drukarskich z drzewa tudzież wyrobów sto­
larskich, spółka z ograniczoną poręką.

Dotychczasowy przedmiot przedsiębior­
stwa: fabryczny wyrób czcionek afiszowych 
i przyborów drukarskich z drzewa, nadto 
wyrobów stolarskich.

Wysokość kapitału zakładowego : została 
podwyższona o 20.000 kor. to jest do kwoty
60.000 kor., tę podwyższoną część przyjęli 
nowi spólnicy i wpłacili jedną czwartą część 
t. j. 8000 kor. gotówką zaś na cały kapitał 
zakładowy wpłacono 33.000 kor. gotówką,
12.000 kor. w wkładce rzeczowej.

Uprawnieni do zastępstwa: obecnie dwaj
zawiadowcy łącznie lub jeden zawiadowca i 
Ztłstopcft zawiadowcy.

Ustąpili zawiadowcy. F iotr Struciński 
i Teodozy Biekowicz.

Zawiadowcami ustanowieni: Bazyli Ry­
bak majster ciesielski, Filip Ohly majster 
stolarski w Winnikach a Henryk Mauer ma­
szynista , Winnikach zastępcą zawiadowcy.

 ̂Podpis firm y: następować będzie w ten 
sposób, że pod brzmieniem firmy wypisanem 
lub stampiłią wyciśniętem umieszczą swe 
podpisy dwaj zawiadowcy lub jeden zawia­
dowca i zastępca zawiadowcy.

Dzień wpisu: 23 października 1912.
(J. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział IV.
Lwów, dnia 17 października 1912.

L. cz. Firm. 63/13 Oddz. 0. 24 (6370)
Wpis do rejestru handlowego firmy ' 

spółkowej.
Do rejestru oddział O. wciągnięto co 

następuje.
Siedziba firm y: Żywiec.
Brzmienie firm y: Pierwsze żywieckie 

samochodowe przedsiębiorstwo przewozowe 
„A.uto“, spółka z ograniczoną poręką.

Przedmiot przedsiębiorstwa spółki j e s t : 
utrzymywanie w pogotowiu w miejscach pu­
blicznych dla przewozu osób dorożek auto­
mobilowych, oraz przewożenie tak osób jak 
i towarów wozami automobilowymi w Żywcu 
i okolicy.

W ysokość kapitału  zakładowego 28.000 
koron.

W ysokość uiszczonych w płat gotówką 
7000 koron.

Zawiadowcy : dr. Wiktor Idziński lekarz 
i marszałek powiatowy, Kazimierz llałaciń- 
ski urzędnik Kasy oszczędności Edward Ka­
czka kupiec wszyscy w żywcu.

Stosunki prawne spółk i: spółka ta z 
ograniczoną poręką po myśli ustawy z dnia 
6 marca 1906 Bz. u. p. Nr. 58 opiera się 
na kontrakcie zawartym w formie aktu no- 
taryalnego z daty żywiec 13 marca 1913.

Czas trwania spółki: jest nieograni­
czony. t .

Upoważnieni do zastępstw a: Dwaj za­
wiadowcy łącznie.

Podpis firm y: następuje w ten sposób, 
że dwaj zawiadowcy kładą swoje podpisy pod 
firmą spółki przez kogokolwiek wypisaną, 
pieczęcią wyciśniętą lub wydiukowana.

Ogłoszenia spółki umieszczane będą w 
„Gazecie Lwowskiej" _ lub przez pisem ne za­
wiadom ienie wszystkich spólników lub też 
eyrkularzami.

Dzień wpisu: 2 kwietnia 19*3.
O. k. Sad obwodowy, jako handlowy, 

Oddział II.
Wadowice, dnia 2 kwietnia 1918.

L. cz. Firm . 630/13 (7259)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym 
wpisanie do rejestru handlowego dla stowa­
rzyszeń zarobkowo gospodarczych  ̂przy fir­
mie: „Spółka oszczędności i pozy czek w
Rozwadowie, stowarzyszenie^ zarejestrowane 
z nieograniczoną poręką", że na  ̂ zwyczaj- 
nem walnem zgromadzeniu członków odby­

tem w dniu 6 kwietnia 1913 
członkami zarządu Wojciecha Pyjora, gospo­
darza w Brandwicy i Michała Jękola właści­
ciela realności w Rozwadowie w miejSee wy­
losowanych członków zarządu Rawła Serwa- 
ckiego i Karola Kochana.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Rzeszów, dnia 10 maja 1913.

L. cz. Firm. 012/13 (7258)
O. lc. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym 
wpisanie do rejestru handlowego dla stowa­
rzyszeń zarobkowo-gospodarczych przy firmie: 
Spółka oszczędności i pożyczek w Soninie, 
stowarzyszenie zarejestrowane z nieograni­
czoną poręką, że na zwyczajnem walnem 
zgromadzeniu członków, odbytem -w dniu 8 
marca 1.909 wybrała spółka Stanisława Pel­
ca rolnika w Soninie członkiem zarządu w 
miejsce ustępującego członka zarządu Michała 
Szpunara.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Rzeszów, dnia 10 maja 1913.

G. żl. Firm. 241/13 B. I. 1 . (7070)
Andenmgen und żusiitze zu bereits 

eingetragenen Einzel und Gesellscbaftsfirmen.
Eingetragen wurdo im Register fur 

Einzelfirmeń Gesellschaftsfirmen.
Sitz der F irm a: Borysław.
Firm aw ortlaut: fializische Rohb-Trans- 

port- und Lager Aktien Gesellschaft. ^
żweigniederlassung: der in Wion be- 

stehenden Ilauptniederlassung.
Die Herrn Leo Beer, Jacques Graf Con­

ti, dr. Josef Kannpers und Moritz August 
Kornfeld sind aus dem Verwal tungsrathe 
ausgetreten.

Bei der Generalyersamlung am 5 Miirz 
1913 sind die Herrn Bela Szilasi Direktor 
in Wien III. Tnvaliedenstrasse 1 und Leo 
Fiirst Direktor eben da wohnlnaft zu Ver- 
waltungsriiten der Gesellschaft gewahlt wor- 
dcn.

Procura: der Herrn Klemens Riither 
erloschen.

Batum der Eintragung: 7 Mai 1913.
K. k. Krois- ais Handelsgericht 

Abteilung II.
Sambor, den 5 Mai 1913.

L. c. Firm. 16813 _ _ (7681)
Zmiany i dodatki do wpisanych już finn 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Turka.
Brzmienie firm y: powiatowe Towarzy­

stwo zaliczkowe w Turce, stowarzyszenie za­
rejestrowane z ograniczoną poręką.

1. Członkowie dyrekeyi w ystąpili: ks. 
Michał Pruchnicki, Józef Armatys i Stani­
sław Ostaszewski a zastępca Jan Budziano- 
wski zmarł.

2. Członkowie dyrekeyi wybrani: na 
posiedzeniu Rady nadzorczej 25 lutego 1913 
Józef Daszkiewicz urzędnik Towarzystwa za­
liczkowego dr. Jan Ozga lekarz i Salamon 
Altschiiller aptekarz wszyscy w Turce dyre­
ktorami a ks. Stanisław Laskawski rzym. 
kat. katecheta w Turce zastępcą.

Bata wpisu: 3 kwietnia 1913.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

Oddział II.
Sambor, dnia 2 kwietnia 1913.

L. cz. Firm . 169/13 Sp. II. 11.4 _ (7674)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Należy wpisać w rejestrze stowarzy­

szeń zarobkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia:' Limanowa.
Brzmienie firm y: Towarzystwo zaliczko­

we i ochrony własności ziemskiej w Lima­
nowej.

Jerzy Żuk Skarszewski w Limanowej 
wybrany trzecim dyrektorem a zastępcą F ran­
ciszek Młynarski w Limanowej.

Data wpisu: 6 czerwca 1913.
0. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 

Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 3 maja 191.3.

L. cz. Firm. 262/13 Sto w. II. 266 (69.13)
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych odnośnie do fir­
my „Spółka oszczędności i pożyczek w Brzy- 
szczkach, stowarzyszenie zarejestrowane z 
nieograniczoną poręką.

śm ietana Maciej zastępca przełożonego 
zarządu ustąpił a w miejsce jego zastępcą 
przełożonego zarządu wybrano Piotra Brągła 
dotychczasowego członka zarządu.

W miejsce dotychczasowego członka za­
rządu Piotra Brągla wybrano członkiem za­
rządu Jana Kosibę rolnika w Hańkówce.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Oddział IV.

Jasło, dnia 17 maja 19.13.

Zmiana lokalu!
KOPERNICiI i Syn

optycy i mechanicy
przenieśli dnia 1 lutego 
1913 swoją p r a c o w n i ę  i ' 
s k l i i i !  to w a r ó w  o p t y  
c z is je l i  i m  e  c h  a  n  i- 
c z u jc J i  do nowego sklepu 

przy ulicy

Hetmańskiej 1 , 10.
(O b o fe  K a w i a r n i  W i e d e u s ł i i e j ) .

"“ “ w f m w l i

z najlepszych herbat pół klgr. 2 kor.
60 hal. i 3 kor. 20 hal. 

poleca handel herbaty i kawy
Edmunda Eiedla, Lwów.

. oawm• ■ wtiragawuwłr «i/ j n
Nakładem c, k. Namiestnictwa

wydany

& W W H f
10® Sim  srJsii

Król. Galicyi i Lodomeryt
■ w ia a

z W ie lk ism  Ks. Krakow skiem
na rok

1 3 1 3
można nabyć w Ekspedycyi „Gazety 
Lwowskiej", Lwów, ul. Czarnieckiego
1. 12, po cenie 8 kor., na prowin- 
cyę z przesyłką pocztową (za fra­
chtem 8 kor. 90 hal., dla c. k. 

Urzędów 8 kor. 20 hal.
Szematyzinu 

z a  z a l i c z k ą  s s ie  w y s y ł a  s i ę .

Z a r a z  
do wynajęcia  

3 pokoje 
przedpokój

& prasy]należyiościami 
pa*&y ulicy 

Jagiellońskiej 1. 7 .
JiHów, u l. A k ad em ick a  ii.

i Raj większy magazyn jubilerski i zegarmistrzowski

Juliana .DĄBROWSKIEGO

kupuje i sprzedaje stare srebro, złoto i kamienie. 
Zlecenia zatatwńae można pocztą i przez koresp.

F ry g y e rk a  
M 1 E Y 1  LiB C H O W A

poleca P. T,, Paniom $we  usłuyi 
u lica  G ło w iń sk ie g o  i> 2 3 .

D r o b n e  o g lo s K e n ia
od wyrazu petitem  3 hal., t ł u s t y m  

petitem  4 kał.

p o k o je  słoneczne z b a lk o n em , przedpo­
kój, kuchnia, łazienka, elektryka, zaraz do na­

jęcia, ul. Zyblikiewicza 7.

^ S u i ’ 7 A ( l a m  realność około 7 morgową z do- 
.P mem mieszkalnym i budynkami

gospodarczymi w Brzuehowieach. — Bliższa wiado­
mość: Lwów, Czarnieckiego 12, w 'Zarządzie drukar­
ni między godz. 2 —4 po południu.

f  '  ro1£ studyów, matematyka, fizykaj
1. J1UZ/LM. p o szu k u je  lekcy! we Lwowie 
zaraz, ewentualnie wyjedzie na wieś, na czerwiec, 
lipiec, sierpień i wrzesień. Zgłoszenia listowne: 
E. II. Lwów, u l. G łęboka I. 14, drzw i 19.

~ H * w a  nowa domy i 1 willę na Bogdanówce (we 
L  Lwowie sprzedam lub zamienię za gospodar­

stwo na wsi blisko Lwowa lub miasteczka. Wiado- 
m f i j :  Antoni uawalewicz, Lwów 15, Bogdanówka
1. 24 (obok mostu kolejowego w Lewandówee).

5 4  l a t  i s t u k u l ł i  l a t  i s t n i e n i a  541

Najstarsza i najpoczytniejsza ilustracya polska

TYGODNIK W IR O W A N Y
Przeszło tysiąc stronic tekstu i przeszło dwa tysiące ilustracyi rocznie.

„Tygodnik [ilustrowany" w r. 1913 zamieści najnowszą świetną powieść 
H e n r y k a  S i e n k i e w i c z a  p. t.

„Pod Dąbrowskim"
rŁ  ilustracyaiui W ojciecha Kossaka 

W t:H ly s l:* w «  R e y m o n t a  p. t.

„Iiisurekcya“
W u e la w s i  S ie r o s z e w  s k i e j  > p. t.

„Biemowski“
H o ie s t u w u  F r u s a  dwie ostatnie nowele

„Ozlwni lu d z ie " i  „N ic  nie g in ie ".

T y g o d n i k a :
poświęcone najwybitniejszym powieściom i romansom polskim 

U i L K d W L  W  I c n l i l  i obcym 1 2  d u ż y c h  t o m ó w  r o c z n i e .

C y k l  i l u s t r a c y i  w ie lo b a r w n y c h .

Warunki prenumeraty:
We M o w ie:

kw artalnie 6-80 koron z oprawą książek 8-30 koron
półrocznie 13 60  koron „ „ 16-60  koron
rocznie 27-20  koron „ „ 88-20 koron

W Galicyi z przesyłką pocztową:
kw artalnie 7-20 koron z oprawą książek 8 '7 0  koron
półrocznie 14-40  koron „ „ 17-40  koron
rocznie 28-80  koron „ „ 34-80  koron

Prenumeratę przyjmują: Administracja Tygodnika Illustrowancgo 
we Lwowie, ulica Jagiellońska 3,

oraz wszystkie księgarnie i biura dzienników.
Numera okazowe bezpłatnie.



14

OGŁOSZENIE DZIERŻAWY.

HOTEL GEORGEA wraz z restauracyą
we Lwowie jest zaraz do wydzierżawienia. Dzierżawca otrzyma cały hotel i loka! restau­
racyjny zupełnie odnowione, tak, iż odpowiadają wszelkim nowoczesnym wymogom. 

Oferty wnosić należy do dnia 1 lipea 1913.
Bliższych szczegółów i warunków udziela Towarzystwo wzajemnych ubezpieczeń 

Urzędników prywatnych we Lwowie, ul. Kl. Tańskiej 3, jako właściciel hotelu.

N  o  w  o ś ć  d l a  P r a w n i k ó w !

Z U K E R K A N D L A  M I N I A T U R Y !
Kieszonkowe wydanie

austryackich ustaw państwowych i krajowych.
(Szesnastka wielkości 12X9 cm.)

Na język polski przełożył i wstępem zaopatrzył
Dr. Zdzisław Słuszkiewicz. 

Wydanie zawiera dokładny spis rzeczy 
i rejestr abecadłowy. 

Cena egzepl. w giętkiej oprawie płóciennej 4 ’—  

(z przesyłką zwykłą 4  K. 20 h., polecone 4 K. 45 h.)

Do nabycia w każdej księgarni lub wprost w księgarni wydawniczej.

W ilhelm a Zukerkandla w Złoczowie.
Źródła żelazne ze znaczną czynnością radium , Kwas w ęglow y, bogate kąpiele stalow e, wzma­
cniające kąpiele borow inow e, racjonalna knracya w odolecznicza i  m leczna (kefir, kumys i t. p.).

Dorna w Karpatach bukow ińskich , stacya kolejow a u u jścia  Dorny i  Z łotej B ystrzycy, 
12 godzin od B ukaresztu, 11 godzin od Lwowa, 10 godzin koleją od K iszeniew a, 
6 godzin k oleją  od Jass. Telefon międzymiastowy. — Monumentalny budynek kąpielowy

z oddziałami leczenia: terapią, elektryką i kąpielami świetlnemi, gimnastyka lecznicza zapomocą aparatów 
Zandera, hygieniezna gim nastyka dla dzieci, balneologiczne laboratoryum i instytut Rontgena. P aw ilon  
izo low any, w odociągi górsk ie , kanalizaeya, elektryczne oświetlenie, miejsca do zabawy, 2 razy dziennie 
koncert kapeli wojskowej (63 p. p.), wycieezki w okolice rumuńskie, siedmiogrodzkie i węgierskie, wozem, 
na koniu i tratwie. Nadzwyczajne skutki przy chorobach nerwowych, kobiecych, serca, niedokrewności, 
przewodów krwionośnych, ekssudataeh. Prospekty bezpłatnie. Lekarskich objaśnień udziela e. k. lekarz 
zdrojowy ces. radca Dr. ARTUR LOCHEL. Wyjaśnieneo do pomieszkali udziela Biuro komisyi zdrojowej 
w  D orna-W atrze .

tXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX
Parowa fabryka wyrobów stolarskich i parkietów

B R A C I  W O Z E L A E
we LWOWIE, ul. Łyczakowska 1. 27

poleca wielki zapas

deszczułek posadzkowych
które sprzedaje bez ułożenia i z ułożeniem z dobrze wysu­
szonego materyałuv w speeyalnie na  ten cel urządzonych 
3 dużych suszarniach, oraz parkiety w najrozmaitszych 
deseniach. — F abryka utrzymuje na składzie gotowe opaski, 
listwy do podłóg i t. d. oraz przyjmuje wszelkie roboty 

stolarskie, budowlane, okna, drzwi, braiuy i t. p,

W łasny  tartak w Rzęśnl Polsk iej.

Poszukuje do kupna klocy dębowe, brzostowe, 
jaworowe, sosnowe, świerkowe.

!XXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX
K  O  I  K  U  B  8 .

Tow. „Szkoły średniej" w  Zbarażu rozpisuje niniejszem konkurs na 2 posady w tu- 
tejszem polskim gimnazyum pryw. z prawem publiczności: a) filologii klasycznej jako 
przedmiotu głównego; b) jęz. polskiego jako pobocznego; germanisty.

Do posady tej przywiązana jest pensya 200 kor. miesięcznie za 18 względnie 19 
godzin tygodniowo. Podania należy wnosić najpóźniej do 22 czerwca 1913 r. na ręce Dy- 
rekcyi gimnazyum. Kandydaci (tylko narodowości polskiej) egzaminowani mają" pierw­
szeństwo lub tacy, którzy się zobowiążą do nauki rysunków lub śpiewu.

Za Zarzad Towarzystwa »Szkoły średnieja.
ROMGER PARYŁOWSKI

sekretarz. prezes.

Portret Adama Mickiewicza
reprodukcya

z słynnego obrazu PRUSZK O W SK IEG O
w gustownych ramach i za szkłem

jest do nabycia po 7 i 8 koron (zależy od ram) 
w biurze ogłoszeń Sokołowskiego, Lwńw, Jagiellońska 1. 3.

Za porto i opakowanie na prowincyę dolicza się 1 koronę.

Enryer kolejowy, C e n a  4 0  h a le r z y .
Biuro dzienników St. Sokołowskiego. Lwów, Jagiellońska i. 3.

Rada Nadzorcza 
Kasy zaliczkowej i oszczędności w Łańcucie

zaprasza P. T. Członków na

4 0 -ste  Z w yczajne
Wa l n e  Z g r o m a d z e n i e

które odbędzie się w piątek dnia 20 czerwca 1913 o godzinie 11 
przed południem w budynku własnym w Łańcucie. 

Porządek dzienny:
1. Sprawozdauie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1912.
2. Wnioski komisyi kontrolującej o udzielenie Dyrekcyi absolutoryum z 

czynności i rachunków za rok 1912. 
8. Wniosek Rady Nadzorczej w sprawie rozdziału czystego zysku §§ 30, 

41, 63 i 64 statutu.
4. Uzupełniające wybory do Rady Nadzorczej ( § 3 1  statutu).

Rada Nadzorcza  
Kasy Zaliczkow ej i oszczęd n ości w Łańcucie

Stowarzyszenia zarejestrowanego z nieograniczoną poręką 
W Łańcucie, dnia 7 czerwca 1913.

P rezes: Sekretarz:
Jan Cetnarski. Bruckner.

„Schodnica“ Actien-Gresellschaft far Petroleum-Industrie.

Die sitelnta (Mannicie Gaueralversamniluuo
der A ktionare der ,,Schodnica“ 

A ctien-G esellscliaft fur Petroleum -Industrie
findet am 28 Juni 1913, 11 Uhl* yormittags 

im Sitzungssaale der Anglo-Oesterreichischen Bank, 
Wien (I., Strauchgasse 1), statt. 

G egenstande der Verhandlung:
1. Yorlage der Jahresbilanz und Bericht des Yerwaltungsratcs.
2. Bericht der Revisoren iiber den Rechnungsabschluss pro 1912/1913 

und Beschlussfassung bieriiber.
3. Beschlussfassung iiber die Yerwendung des Reingewinnes des Ge- 

schaftsjahres 1912/1913.
4. Pestsetzung des Honorars des Exekutivkomitees pro 1913/1914 (ij 12 

der Statuten).
5. Wahl von Yerwaltungsratsmitgliedern infolge Ablaufes der Eunk- 

tionsdauer.
6 . Wahl von zwei Revisoienj und zwei Ersatzmaiinern dersclben. 
Laut § 14 der Statuten berechtigen je 20 Aktien zn je einer Stinnne. 

Die Stimmberechtigten Herren Aktionare werden eingeladen, ihre Aktien samt 
den nichtfalligen Kupons bei der Liąuidatur der Anglo-Oesterreichischen Bank 
in Wien (I., Strauchgasse 1) oder bei dereń Filialen bis inklusive 20 Juni 
1. J. zu deponieren. 

Laut § 16 der Statuten kónnen Yollrnaohten nur an stimmberechtigte 
Aktionare erteilt werden. 

Wien, 9 Juni 1913.
Der Verwaltungsrat.

(Nachdruck włrd nicht honoriert.)

O g ł o s z e n i e .

WALNE ZGROMADZENIE
Członków „Spółki spożywczej w likwidacyi“ , stow. zarej z ograni­
czoną poręką w Kamionce Strumiłowej. odbędzie się dnia 28 czerwca 
1913 o godz. 5 wieczorem w lokalu Rady powiatowej w Kamionce

Strumiłowej.
Porządek dzienny:

1. Sprawozdanie z likwidacyi „Spółki spożywczej“ .
2 . Wnioski członków., 
W  razie braku kompletu, przepisanego § 14 statutu, odbędzie 

się następne W alne Zgromadzenie tego samego dnia o godz 6 wie­
czorem z porządkiem dziennym jak wyżej. 

Kamionka Strumiłowa, dnia 9 czerwca 1913.
Spółka spożywcza w Kamionce strumiłowej

Stowarzyszenie zarej. z ogr. poręką w likwidacyi.
Ł ikw idatorow ie:

Chmura. M. Czernik. Dr. Piotrowski.
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« Z a b a # ą  jest dla Pań
&  szycie sirkień damskich i dziecinnych używając krojów

V O B X T “

do nabycia u
St. Sokołowskiego, Lwów, Jagiellońska 3.

Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada) ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon 527.


